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~ -~~~ nbPmAOJI l 
m6wlł do dzłennłkuzy młnlater 
Komunikacji lJlrych. obruowem 
wynteniem nuywająe tro&kl I pra­
ee, wynlkająee li :rozwoju komUnt­
kacJi w Polsce. Ilustrował pan ml­
nltłt.er swe wywody Hozbaml wy­
mowneml, śwladcząceml o t.em, 
czego już dokonano. Kłopoty wspa-

Za •tr. 1 - 9 odpowiada St. Orek Warazawa ul. Tamlra u . 

Mówią omy~ly 
Pierwsze listy I hoJna ofiara 

nłałe polega.ją na Wn. czego Jesii- Pocifa rzuclla na nasz stół re· Me '(bfecl. Ulgł sę tu nleo&owne. te ojciec dnłeJ _rodziny musi płacl6 st0$enłe prawClztweJ bttwy i l'l'ii6o · 
cze dokonać wypada. Wśród tych dakcyjny list następujący: ~ wyznaczaniu obciążeń ma- to samo, co ojciec J'CMb;łoy JnałeJ wlewne parkany, to tembaNatej 
prac z szczególnym naciskiem pa.n tel'ja.lnveh musi by6 brana pod u- albo ob......,.,.4-A' bezdzietny ,_.. wtel .,_..,t_ .... b .1. "-- --•.a ...._ minister podniósł konieczność szko- ~y Panie· RedaktGrZel „. "··-""" ' ~· 1"'"""'"3 Yu l!hiworzone "WIK"UIUU uu lenia. fachowego personelu kolejo- ak . wa.gę okollcmo86, jak Iłem& Jest da ką 1Dlesprawtedllwośclą. walid populacyjnej. U1gl ma.t.erJal· 
wego. Mówił, że w okresie od cza- Z prawdziwą sa.tysf c,Ję przectiy na rodzina, w Jakim wiek.n znajdu- Jedna z Pań mówiła, t..e skoro ne dla dużych rodzin. ID• rzlemlaeh 
su odzyskania niepodległości do ta.łam w ,,Kurjerze Polskim" ~- Ją sit dzłecl. Staa dotyehctt.asolWy, malatdy sit u naa motllwokl na poWdch dawniej nieznane s breku 
zasłużonych szeregów pracowników kuł P· t. „Swia.t pustych kołysek' • własnego }lidstwa, muq sta6 sit 
komunikacyjnych - we wszyst- Artykuł Pa.nów był czytany w rzeezy\Vlstośclą. Zaniedbania nądów 
kich dziedzinach tej służby zarów- Krynicy, gdzie jestem na kuracji, p I I 16 bo-h tej -ft'"- tnt "" .1 dla 
BO kolejowej, jak autobusowej I w gronie kilku osób. Wywiązała się a ny e ro r y s w Z& •v-.,.,v w .....,.,.a e,p:rie, 
lotniciej wpłynęły nowe zastępy nawet dyskusja, w której mblerall narodu cbf.edzinle powinny by6 Jak 
bez fachowego pny_got.owania. A głos Panie l Panowie. Wszyscy po- •- S I d „ rd na.jszybcleJ naprawione. przecież - t tę właśnie myśl wy- dzielall calem sercem Inicjatywę w ręaaeb eot an • a U Wszyscy chwallll Szanownfł Re-
wodów p. mlnlstra - chcemy ~- Sza.nownej Redakcji 1 byll ti""odnl ' dakcję, że temat t.en. po:rruvLyła ł że 
kreślić s-rezególnieJ - fachowos6 . "' LONDYN. 26.7. „Scotland Yard" mierzali dokonać zamachu na zaprosiła Czytelników do ~abłera-
praoo'wnlka Jest najważniejsza. w ~ .że podjęcie w ~oJ;ic~ rozum wyk.rył plany terory!ltów Irlandz- parlament. nła głosu w tej doniosłej sprawie. 

Bo pr~pisy, rozporządzetonJaj, udndo- ne~ polit)kl p~p~y~neJk Je;tł n:· kiej Armji Republikańskiej z któ LONDYN, 26.7. Na stacji Kings- Może ta publfe:ma dyskusja ruszy 
ski onalejma . teci !tnłczne - ej ot, ~o. ową pans ow"tl orueczn - , rych wynika iź w ezasle od 5 do erosa wybuchła dziś popołudniu ją z miejsca. a e na. wazn eJszy w pracy es sClą. ' b b dr I 1 d k • człowiek. 7 sierpnia planowane było wy- om .a po ZU?ona przez ran z \ I artykuł Panów l wymla.na zdan, 

Ten człowiek nie powin,len zawo- .Rodziny. oba.rc.zone wię~ llo- konanie licznych zamachów w I ArmJę Republikańską. w której brałam udział, wywarły 
dzlć. w katastrofach, które ostat- śeią cbłecl, nie powinny by6 yv po- L d ł 1 1 •1 M ·i 5 osób Jest r~nych w tem 2 po- na omie wielkie wrażenie. Postano• 
nio wydarzyły się (Pruszków, Kla- datkacll, da.nłnach, opłatach, swfad· on yo e na prow ?CJ • · • n. ważnie. Na stacJi bomba wyrządzi- wiłam przy~ć się do lnlcjatywy 
rysew) - zawiódł właśnie czło- ezeniaclJ., w szkołach trakt.owane teroryści irlandzcy, Jak wynika Iła powdne szkody. Panów I poprze6 ją w miarę moich 
wiek. Pan minister chce właśnie narówni z rodzina.ml o małej llcn- ze znalezionych dokumentów, za- możliwości. 
wzmóc przygotowanie fachowe c.zło . Przen.aaia.m 250 złotych w go-włeka. A za zroznmla.łeml dooho-
dZeniamł karneml nie uciekł się do N d e I k e „ k e t.6wce (czek na PKO. prz!8yłam 
żadnych przepisów, martwych okół- ara )7 ang1e ~ O•Japo·na.1 te równocześnie do dyspoZ)'CJ1 Sza. nlków, leez, Jak mówił 'za przy- ~ ~ nownej Redakcji) na na.grody dla 
kładem prasy, postanowił oddzła· tych Czytelników „Knrje:ra Polskie-

~ t. °:<f:~!:!:fię~~~"~d:! Stan rzeezy po ezwartej konlereneii :;~~11 ~~s~C:;fu>:!:1e!a=: 
sowanę do. '!szygtkich koleJarzJ • wiedź na pytanie: 
=allw ~~l·a:.:Y·c~e'f:ł:rm:: TOKJO. 26.7. Minister spraw sa, te polityka ehlńska wobec we w.łasn~ interesie nie mote _ Ja.ka powinna by6 polityka 
wali się, utrzymując śćisły kontakt .zagranicznych Arita oświadczył W. Brytanjl nie ulegnie zmianie. opuścić Chin. . . pOpula.cyjna w państwie polsldem ! 
I współdzialanie całego personelu. dzisiaj rano na posiedzeniu taj- Minister wskazał pozatem, te w TOKJO. 26.7. Rzeczmk minister- Po naram:te z gronem osób w 

Ozłowlek jest najważniejszym nej rady królewskiej, it prace układzie brytyjsko - japońskim stwa wojny, zapytywany przez Krynicy życzę sobie, .aby z kwoty 
ezynntklem w wielldm aparacie ko- konferencji angielsko - japoń· przewidziane zostały zarzlldzenia korespondentów pism zagranlcz- przeum.nle ofiarowanej, przyznane. 
munlkacyjnym. T:/' samo J:t skiej rozwijają się pomyślnie. przeciwko antyjapońskiej działał- nych w sprawie stosunku do Ja- były według swobodnego uznania 
::~'r:;YP=·ne o:a ni!h wn10: Czwarte plenarne posiedzenie ności Chińczyków, natomiast nie ponji deklaracji Chamberlaina w Szanownej Redalijljl „KnrJera Pol· 
1kl powtnny być usłyszane wszę- angielsko - japońskiej konferen- wspomina się o wyst,pieniacb Izbie Gmin. odparł. it Japonja sklego" n88t.ępujące nagrody: 
dzle I zna.Iełó Zastosowanie. cji odbyło się dzisiaj popołudniu. terorystycznycb przeciwko Chiń- nigdy nie zamierzała rozciągną~ dwł1J.e po ~ ~o!!chh, 

(r). i d · db d i k j A I d Chi I ' P 'I?" po lilV rm0„3 C • Następne pos e zeme o ę z e czy om. swe suwerennoi:ic na nam , plę6 po 10 złotych. X 

NIEMCY wy!!unęll projekt wy. 
miany artykułów między pra.Są 
'lllemlecką i angielską. Zaintereso­
wał się tem lord Kingsley I udał 
się do Berlina I Beyreuth dla omó 
wlenla tej sprawy. · 

Niby łe: ·· „nie sleJ naiwnych, sa,.. 
ml wschodzą". 

W gruncie rzeczy Jednak ten 
projekt Już został zrealizowany, co­
pra.wda w nieco Inny sposób niż 80• 
ble zapewne Niemcy wyobrażali. 
HamY. tu mianowicie na myśli 
swoistą „wymianę" artykułów mlę­
M;y p. _King Hall'em a p. Józefem 
Goebbelsem. 
Możeby Niemcy zgodzili st~ po. 

prostu na kontynuowanie t.ej wy­
inlany poglądów p. King Ha.Ila na 
wyrazy wściekłości p. Goebbelsa. 

Nie? ... Szkoda. (x.) 

Wolne ręce 
w rozgrywce 

Za cenę kompromisu 
na Dalekim W schodzie 

'.<Patrll artykuł wsf;ępny na str. S·eJ) 

Płk. Koc w drodze 
z Londrnu do Warszawr 
LONDYN, 26.7. Szef polsldeJ ml· 

sjł ftna.nsoweJ w Londynie płk, Koc 
wyjeclia.ł dziś o godz. 2-eJ popoi. z 
Londynu, udająo się do Warszawy. 

Zamiast gen. 6amelln'a 
Inny wyaokl oficer 

do Wanzawy 
];ONDYN. 26.7. '(Tel. wł.)'. Z 

Paryta donoszą, it ponlewai ge­
nerał Gamelłu nie moie w tej 
ehwlll opuścł6 Francji, Inny wy­
soki oficer sztabowy udał! się 
ma w tym tygodniu do Warsza­

się jutro rano. Min. Wuanghuei na zakoń- co się zaś tyczy układu 9 mo- Razem 12 nagród na łączną sumt 
CZUNGKING. 26.7. Chiński mi- czenłe nawiązał do oświadczenia c~rstw, to jest on przestarza.y, 250 złotych. 

nister spr. zagr . . Wuang-Huei o- Czang-Kai-Szeka, iż W. Brytanja a więc nieobowiązujący. p~ Szanowną Redakcję o po-
świadczył korespondentowi Hava- djęcle czeku I o dysponowanie tit 

kwotą. Łęczt wyrazy I t. d. 
mENA W. 

Krynica, 25 lipca 1939. Francuzi na Malcie 
podezas wloskieh manewrów · Naszej Czytelniczce z Krynicy, 

pani Irenie ,W. (nazwisko znane 
Redakcji), składamy na tem miej­
scu serdeczne podziękowanie za 
życzliwy list I za hojnq ofiarę. 
Postaramy się spełnić w całej 
rozciągłości życzenie szlachetnej 
Ofiarodawczyni. 

LONDYN, 26.7. Według nade­
szłych tu wiadomości francuska es­
ka.dra morska pnybędzłe w czwar· 
tek do angielskiej bazy morskiej w 
Malcie z wizytą i pozostanie tam do 
dnia 29 b. m. Wśród jednostek es­
kadry francuskiej znajdzie się m. 

in. również nowy pancernik „Pro­
vence" o wyporności 22,()00 tonn. 

Podczas pobytu eskaftry francu­
skiej w Malcie odbędą się tam na­
rady międ~y angielskimł a francus­
kimd. dowódcami marynarki. Rów­
nocześnie odbędą się ćwiczenia czte 

reeh baltaljon6w angielskiej bryga­
dy piechoty, na Malcie. 

W koła.eh politycznych Londynu 
zwracają uwagę, te wizyta francu­
skiej ~a.dry w M.alote przypada 
na okres ćwiczeń włoskiej floty · na 
wodach między Sycylją a Llbją. (Dalszy ciąg na str. 2-ej). 

Ciemna noc nad III Rzeszą 
Ode_zwa Niemieckiej ParlJI 1Nolnoścl 

W. Niemczech rozrzucana jest I ml trzyma6, gdyt ojczyzna Jest 
obecnie w wielkiej Ilości egzem- w niebezpieczeństwie I tylko A­
plarey nowa odezwa, podpisana dolf Hitler, jak niegdy§ cesarz, 
„Niemiecka Partja Wolności". jest w stanie Je odwrócić i ' od-

Są w niej ustępy bardzo cie- wróci. $wiat je~nak nie słucha 
kawe i charakterystyczne, które tych zapewnień 1 zimno odpowia 
poniżej przytaczamy w tluma- da, te słowo Hłtlera ?le ma wię­
czeniu: cej iadnej warto§cl, ze nie przez 

Europa pod bronią 
podstępne słowa I przyrzeczenia, 
lecz czynami mogą Niemcy do­
wie.ł~ swego umllowanla pokojd, 
by w ten sposób wygnać groibę 
wojny." 

w ochraniających ciemnościach I tylko samouwielbłanlem ł chęcią 
nocy. posiadania znaczenia. 

Zapytujemy wi~c: jaki jest sto- Niema pomostu 1 tego jwła-
sunek narodowego socjalizmu do topoglądu do nas i do Europy. 
prawdy? Któt ośmieli się prote- Narodowy socjalizm zdaje sobie 
stować, gdy powiemy, że naro- z tego tak samo dobrze sprawę, 
dowy socjalizm od pierwszego jak my. Dlatego też musi być 
dnia swego istnienia tylko wów- „dynamiczny" dość, by nie na­
czas był otwarty i szczery, gdy stał spokój. 
dawał swobodne ujście swym 
brutalnym instynktom. „Od tygodni stoi Europa pod 

bronią. Nawet najmniejsze kraje, 
których bezpieczeństwo zostało 
na wszystkie strony „zagwaran­
towane" ustanowiły zbrojne po­
gotowie. Każdego dnia pytają się 
miljony niepewnych ludzi, czy to 
nie dziś uderzy grom, który roz­
nieci potar świata. Naturalnie, 
krzyczą obecnie nasi narodowi so 
cjaliści, że jak przed ćwierćwie­
czem, jesteśmy okrążeni i że nam 
wojną grotą. 

Doszliśmy więc do tego, że o­
błctnlee i umowy rządu niemiec­
kiego nie majq jut w gwfeele 

Wartość ładnej wart6'cl. 

ezlowieka Dżungla 
Dalej odezwa precyzuje stano- Narodowy socjalizm - głosi 

wisko hitleryzmu, mówh1c: dalej odezwa - wywodzi się z 

wy, aby kontynuowa~ rozmowy, Wyolbrzymiają głośniej i płacz. 
przeprowadzone prP:ez sir. Edmun liwiej swe umiłowanie pokoju i 
da Ironside. :CR). apeluj' do nas, by wiernie z ni· 

„ Wartoś~ kddego człowieka lasu przedhistorycznego, z dtun­
mierzona jest jego postawą w gli, ale nie posługuje się kamien­
stosunku do prawdy. Kto uchodzi ną maczugą i bumerangiem, lecz 
jej z drogi, kto nie ma odwagi ultra nowoczesną i bardzo nie­
spojrzeć jej w twarz, ten trzyma bezpieczną bronią i tylko taki 
z kłamstwem, fałszem i nikczem-1 jest jego udział w ludzkiej- „cy­
nością, boi się słońca, gdy! za- wilizacji". Natomiast przestęp. 
wód swój uprawiać mote tylko 1twa Jeso na terenie 11tukl są 

Niema chybai na świecie takiej 
wsi, takiego kraalu murzy6skie­
go, gdzleby było więcej ograni­
czeń czytania i słuchania, nit u 
nas. 'flele tysięcy siepaczy stale 
jest w drodze, by uniemotliwić 
przenikanie gazet zagranicznych 
i . wysłuchiwanie audycyj poza­
nłeinieckich, a przecież gdzie by­
łoby łatwiej, nit u nas, rozróż­
nić fałszywe wieści l we właści­
wem świetle przyjmować nada­
nia radjowe. Lecz obawa przed 
prawdą jest zbyt duła, a z dru­
giej strony wiara w oficjalne do­
niesienia równa zeru. 
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CieIDna noc nad III Rzeszą Pomyślny z ;Mrrol 
(Dokońezenie ze str. f•ei w rokowaniat!h z Sowietami 

Dlatego ustrój narodowo • so- prawa niemieckiego! Bądźcie jed- my zaufanie w Bogu, że nie do- LONDYN, 26.7. Odpowiadając na I skwy mają udać się offoerowie bry-
ejalistyczny wykonywa wszelkie- nak qstrożni i posłuszni. My nie puści On do powtórnego upad- interpelację posła Mandera i Dalto- tyjscy armjł lądowej I marynarki, 
go rodzaju łamańce, by trzymać mamy do wypełnienia jakichś po ku Niemiec, że uwolni nas ze na w sprawie rokowań angielsko- by nawiązać rozmowy pomiędzy 
prawdę jak.najdalej, by narzucać leceń partyjnych, lecz wypełnia- służalstwa, do którego doprowa- sowieckich premjer Chamberlain o- szfabami premjer odpowiedział: 
narodowi wszelkie bzdury, każ- my wolę narodu niemieckiego w dził nas narodowy socjalizm, że świadczył, iż ubiegłej nocy wysłano Posłaliśmy pewne instrukcje bry-
dą ,,namiastkę duchową", by tyl-' .J·eizo dobrvch, przyzwoitych, na- l' , . t h ć k,. nowe instrukcje do brytyjskiego tyjskiemu , ambasadorowi Seedsowi, 

1 
v J pozwo 1 sw1a u zac owa po OJ ambasadora w Moskwie. ale dotychczas nie wiem jaki był 

ko świadomość rzeczywistości i I rodowych warstwach. i wszystkie narody poprowadzi M ad · · · d · ł Ch ich skutek. 
d 

· ł b' d B d' · · ., N'k · . . . . . am n z1eJę, powie zia am-p;aw y me ut?rowa y s~ ie r?- ą_ zcte uwazm, . 1 :t me zna drogą porozm:~11ema 1 poJ_ednama. berlain, iż będę mógł uczynić oświad Na zapytanie Mandera, czy rząd 
g1. Obawa ta Jest tak wielka, ze godzmy, która zaząda od nas I Bóg z nami! Za pokój, prawo czenie w początkach przyszłego ty- francuski również zamierza wysłać 
przy grożącej wojnie wszystkie wielkiego zdecydowania. Być przy I i wolność! - oto słowa ostatnie godnia. misję wojskówą. do Moskwy Cham-
radjoodbiorn~ki mają być skon- gotowanym - to wystarczy! l\fa- odezwy. I Na zapytanie Daltona, czy do Mo- berła.in odpowiedział: 
fiskowane. Ciemna noc ma wów- Nie mogę odpowiadać za rząd 
czas roztoczyć się nad Niemca- francuski, ale mogę zapewnić, iż ~ 
mi, gdyż tylko w najgłębszej ciem z I-=-cz o n e skrzy d I a ba rządy brytyjski i francuski dzia. ności może być przeprowadzone ... _ łają w jak najzupełniejszej współ­pracy. 
przestępstwo rozpętania wojny. ._. B I .1 • F .1 Udzielając wyjaśnień na temat 

D 
„. ry an1 I ranc1 rozmów angielsko-japońskich w To-

ajcie nam · broń! . . . . . . . kjo, Chamberlain powiedział, iż roz 
Grożąca nam .wojna jest, nie- LONDYN. 26.7. „Daily Mail" parni na znacznej wysokośc1,tyJsk1ch J.Iad terytorJum francu- mowy jakle tam się toczą obejmo• 

stcty, najbardziej naszą własną donosi, że zarządzony został przekraczając dozwoloną granicę skiem, wyraził życzenie, aby zko·.1 wały dotycbc-.tas wyłącznie spraw.., 
sprawą, a nie prywatną ustroju wzmożony stan pogotowia bry- wód terytorjalnych. lei samoloty francuskie dokonały procedury I stwierdzenia faktów. 
hit.lerowskiego. Nam należy się łyjskich. sił powi~trznyc~. na M. in. dokonane zostały takie lotów nad Anglją. Minister wy~ X 
władanie bronią, która ma chro- wschod~1em wybrzczu AnglJ•· Za- przeloty nad ujściem Tamizy i raził przekonanie, że wspomnia- O stanie rokowań w Moskwie 
nić nasz kraj i każdy Niemiec rządzeme t.o spowo<_Iowane. zosta- Humber. na współpraca może doznać je- donosi z Rygi „Kurjer .Warszaw­
odda każdej chwili krew i życie I ło przez w1el_okrotme P?de1mowa Na przyjęciu, wydanem we szcze pożytecznego rozszerzenia. ski", że w końcu bieżącego ty­
za swą ojczyznę i ia swą wol- n~ "'. os~atmch łygo,dmach, . loty wtorek wieczorem w Grand Ho- 'V związku z tern, sir King- godnia nastąpi pomyślne zakoń· 
nośćl My będziemy bronić Niem- memieckic~ s~molotow wojsko- tel Westend, na zakończenie ob- sley \Vood oświadczył, iż we wto czenie rokowań. 
cy i niemiecką godność i nada- wycl~~ docieraJący~h d~ ~>rzegó~ chodu 30-ej rocznicy przelotu rek popołudniu odbył z min. Guy Ten radykalny zwrot ma by6 
mv znów znaczenie niemieckie- Angl.]1 na odległośc mmeJszą, mz przez kanał La Manche, po fran- la Chabre rozmowę, w której u- spowodowany tern, że Angl,ia 1 
m~ słowu na świecie. Przeciw 3 mile. Samoloty te dokonują cuskim ministrze lotnictwa Guy czestniczyli najbliżsi współpra- Francja miały już w zasałłzie wy 
każdemu! swych lotów pojedyńczo, lub gru- la Chambre zabrał głos brytyj- co'wnicy obu ministrów i która razić zgodę na równoległe - z 

ski minister lotnictwa, sir King- doprowadziła do pomyślnych wy rozmowami politycznemi - pro· 
Dlatego też, powtarzamy żąda­

nie, które niezmęczenie będziemy 
powtarzać: Dajcie nam broń! 

Czuło$ci 
włosko-niemieckie 

sley Wood. ników. Przemówienie zakończył wadzenie marad przeclstawlciełł 
Minister brytyjski podkreślił minister wyrazami hołdu dla sztabów an~leJsko - francusko-

szczególnie ścisłą współpracę Bleriota, który przerzucił niewi- sowieckich. 
Towarzysze, przyjaciele! Nieś­

cie tę wieść poprzez cały kraj: 
my trzymamy z naszem woj­
skiem, mamy jeszcze zaufanie do 
większej części naszych dowód­
ców. 

francuskich i brytyjskich sił po- dzialny most między dwoma na- Ponieważ w sprawach polily-
W dolinie Po i Weneeii wietrznych. Nawiązując do Io- rodami. cznych w zasadzie już zostało o-

tów ćwiczebnych samolotów bry- siągnięte porozumienie, wii:c z 

Nie chcemy wojny domowej, a-
. ni wojny z zemsty. Chcemy po­

koju i uratowania Niemiec! Co­
raz bardziej oddzielajcie się od 
partji, nie miejcie nic wspólne­
go ze sztafetami ochronnemi i 
szturmowemi, chyba, że macie 
tam specjalne zadania do wyko­
nania. Powiększajcie wszędzie 
zaufanie do nowopowstającego 

BERLIN. 26.7. Niemiecka misja 
wojskowa z generałem Halderem 
na czele udaje się do Włoch i 
będzie obecna na manewrach ar­
mji włoskiej w dolinie rzeki, Po, 
które będą trwały od 1 do 9 sier-
pnia. 

Rzyl\I. 26. 7. Minister GoebbcJs 
ma przybyć do Wenecji 8 sier­
pnia na otwarcie wystawy kine­
matograficznej. Goebbels ma zo­
stać przez czas dłuższy w \Vene­
cji. 

_Niemcy dla Czang•Kai•Szeka 
za plecami Japonji . 

Z Londynu donosi (R): I Twierdzą, ii celem uniknięcia 
Za pośrednictwem niemieckich niemiłego zatargu z Japończyka­

agentów, przebywających w Vm- mi, tranzakcja ma być urzędowo 
dynie, przemysł zbrojenio~vy Rze- zawarta przez jedno z państw 
szy prowadzi obecnie rokowania bałtyckich. 
o dostawę poważnej ilości broni 
I amunicji dla rządu Czang-Kai­
Szeka. 

Bez debitu 

Uzbrojenie wojsk chińskich po 
chodzi w znacznej części z fa­
bryk niemieckich. Jest to tern 
bardziej paradoksalne, ii japoń­
ski przemysł zbrojeniowy zao~a­
truje się w 75 proc. surowców i 
półfabrykatów w U.S.A. i Imper­
jum Brytyjskiem. 

4tak na wikarego we Wrzeszczu 
za słowa prawdy w kazaniu 

<Telefonem od wł. kar.> 

chwilą nadejścia do 1\loskwy o­
ficjalnej zgody Londynu i Pary­
ża na prowadzenie narad s1ta­
bów - niezwłocznie ma nastą­
pić wydanie oficjalnego komuni­
katu o zakończeniu rozmów poli­
tycznych. 

.Jednocześnie.z pogłoski tej wy-
Gdańsk, 26 lipca. powiedzieć, że „gromadzą s1ę nika. że już w tygodniu przy. 

W ostatnich czasach teror hi- chmury nad Gtfailskiem", co se- sdym należy oezt>kiwać przybyw 
tlerowski w Gdańsku skierowano nat uważa za sianie niepokoin w cia do l\foskwy przedstnwicieli 
na księży katolickich Polaków. Gda11sku. sztabów angielskiego ł frnncu-

Po ,areszto~aniu k~. 'Vięc_kie- Wśród ostatnio aresztowanych skłeito. 
go, ktory do~1ero po k~lk1;1 d?-iach w Gdańsku Polaków, obywa- -------------­
zo~tał zwoln.10ny z wtęZI~tlla, w I leli Gdańska, jak również Niem- Mandaty stronnictw 
dmu wczoraJs.zym n?stąptł ~owy ców, nie należących do partji 
~tak na po~~k1cgo ksu~~za, w1~ar- narodowo • socjalistycznej-znaj- w tarnowskiei radzie 
JUSza parafJJ przy kościele Na.1św. dują się młodzi ludzie w wieku powiatowej 
Serca. Jezus~wego we Wrzeszczu, poborowym. Stronnictwo Ludowe uzyskało w 
ks. C1chorsk1ego. tarnowskiej radzie powiatowej 10 

Senat Gdański - referat ko· Polacy wykazują stale i bez mandatów, Ozon 5, Stronnictwo Na 
ścielny doniósł ks. Cichorskiemu, ·najmniejszej zmiany bez~zglę~- rodowe 1, Mzpartyjni 4. 
że począwszy od lipca, nie hę- ną .odporność na ~szrstkie pro­
dzie płacić uposażenia z fundu- by ~ podszepty, • usiłujące pozy-
szy senackich skac dobrowolme młodych Pola-

z d · · t f t ków do szeregów hitlerowskich. 
Mówią

1

~ umysły i serca 
<Dok~t~t.t?rta z~ str. 1-ei) . arzą ze!11e . o r~ era uzasa- Używa się zatem różnych pod-

dma tern, ze chodzi o oszczędna- t , · ś · · b · Poruszona przez nas koniecz-
ści budżetowe z jednej strony, a s ę~0:W• ?- na~~zę cteJ ez na}-
t k. • ł k C' h k' mme1sze1 racJI przeprowadza się ność podjęcia w Polsce celowej 
a ze o sowa s. .1c ors. i ego, aresz.tow.ania.. polityki populacyjnej wywołała 
wygłoszone w kazamu dma 29 \,:T wielkie zainteresowanie w opin.ii 
czerwca. cv trudniejszej sytuacji są C . , z t 1a osze1e ·stwa 

przeciw Polsce 
. Za. cszczerczą kampanję przeciw. 

Polsce berlińskiemu „Deutsche All­
gemeine Zeitung" i wiedeńskiemu 
„Neues Wiener Tageblatt" odebra­
no w Polsce debit komunikacyjny. 

Ks. Cichorski miai rzekomo I Gdańszczanie, wobec któtych po- 1k .. w1śrótd ... zyte,1~/kow. e. wszys • 
· · b 1 d · 1c 1 s ron, z ,yarszawy 1 z pro· 

stępuje się ezwzg ę me. . .• d h d d l'st . 
---------------------------- wmeJt, na c o zą o nas 1 -y, X w których autorzy wypowiadają 

Poza temi C1J3.SOpismami odebra­
no również debit pismu „Illustrierte 
Kronenzeitung" (Wiedeń), „Der 
Volksdeutsche" (Berlin), „KOI-

. nische Zeitung" (Kolonja) oraz kil 
· ku wydawnictwom agencyjnym, u­

.. kazującym się w Gdańsku. 

O błogosławieniu broni 
W „jaśnienie władzy 

duchownej 
„RoZ'kaz Wewnętrzny Biskupa Po 

lowego Wojsk Polskich" podaje na­
etępujące wyjaśnienie ks. biskupa 
J. GaW'liny: 

„z powodu licznych ~apytań, skie 
rowywanych do mnie w sprawie bło 
gosławienia broni i sprzętu wojen­
nego, wyjaśniam co następuje: 
Błogosławienie (poświęcenie) przez 
kapłanów broni lub śmiercionośne-

go .sprzętu wojennego, jak również 
wygłaszanie przez ndch (w ubiorze 
liturgicznym) przy tej okazji ja­
kichkołwiek specjalnych przemó­
wień - nie są wskazane. 
~adnych zastrzeżeń natomiast nie 

budzi błogosławienie wojennego 
sprzętu, nie będącego bezpośrednio 
iakiemkolwiek śmierclonośnem na.­
~·zęd~em, jak np. wojenny sprzę1 
fiHUliWt'Dt itp. „ 

Działa grzmią bez prz~1·wy Podczas przejazdu pociągu po-\ myśl~ i rzucają projekty, jak U· 

śpiesznego z Tczewa do Gdyni, czynić za?oś~ pr~sti:mu poc~u­
wyrzucił ktoś przez okno z pacią- ciu ~praw~e~h~c:>śc1,. Ja_k ro~z~ny 
gu przez nieostrożność, butelkę o w1ę~lSZt;J 1losc1 dz1ec1 odc1ązy~ Pożar na Sachalinie 

HSINGKING, 26.7. Komunikat 
armji kwantuńskiej donosi, iż w cią 
gu wtorku, ~5 b. m., toczył111 się 
walka . artyleryjska p()między bate­
rja.mi japońskiell)i a sowieckiemi • 

Baterje japońskie, zajmujące sta 
no'Wisko w pobliżu Balszagal, zmu­
siły swym ogniem do milcz.enia ar­
tylerję sowli.ecką, umieszczoną na 
zachodnim brzegu rzeki Khałki. 

MOSKWA, 26.7. Według informa 

cyj, naideszłych z Władywostoku, od wody. Przypadek zdarzył, żel mateqalme przez ulgowe s.tawk1 
dn. 24 b. m. z powodów dotych- butelka upadła w pobliżu poił- w podatkacl.1, ~płatach, cl:mrn~ch, 
czas nieznany:ch, w japońskiej kon· cjanta gdańskiego, nic wyrządza- przez _uta.tw1ema w szkot.1ch I w 
cesji .naftowej Oba na Sachalinie jąc mu zresztą żadnej szkody. znalez1emu pracy. 
spłonął szyb „Derrick". . -• Niektóre listy rzucają dużo 
.Władze miejscowe przyp.uszczają, 

1 
Organ gauleitera Forste~a. z te- światła na stosunki, panujące w 

że pożar wyibuchł nil.skutek bardzo j go wypadku u~i:iuł Z, IDieJSCa;„ wielu domacl1 polskkh. 
złego stanu urz~eń przeciwpoża-1 ~am.ach na poltCJę ~danską! Śime .Niebawem przyst:wimy do dru· 
rowych w koncesJ1. Sledztwo w Je się ~ !ego sam m.eposzk?~owa- kowania listów uasz~·ch Czytcl· 
toku. nY'. policjant, podkpiwa opm.Ja pu ników. Prosimy wszystkich, aby 

bl_iczna. pisali krótko i aby w listach' 

------------------------------------------ swoich formułowali przedcwszy~ 

Masow·e .deporl89ie 
Ziemia czeska dla Niemców z nad ldygi 

stkiem, co powinno być zrobio· 
ne, jakie ulgi i uprawnienia po­
winny być przyznane ojcont 
większych liczebnie rodzin. 

PARYŻ. 26. 7. „Petit Journal" 
donosi z Pragi o rzekomym pla­
nie masowej deportacji Czechów, 
zorganizowanej przy udziale 
przedstawicieli wojska i Gestapo. 
Dżiennik wymienia liczbę miljo­
ua 750.000 mężczyzn, dodając na­
stępujące szczegóły: 

około miljona. 500.000 _Czechów 
ma być zatrudnionych . w kopal­
niach Ruhry, 250.000 przy robo­
tach drogowych, 200.000 na roli. 

nych o popieranie 
antyniemieckiej. 

Zaledwie dwa dni minęły od 
chwili, gdy wezw:-11iśmy Czytel­

działalności ników do zahrania głosu. Podję.­

Pierwsza strefa obejmująca Pra 
gę,' Pilzno, Morawską Ostrawę i 
Z1;1.głębie węglowe, ma dpstarczyć 
750.000 osób, pozostałe 4 strefy 

' 

Pomimo brutalnego ucisku fa­
la nastrojów antyniemieckich w 
p1•otektoracie wzmaga się. W licz 
nych miejscowościach pozrywa­
no obwieszczenia władz niemiec­
kich. W związku z tern zarządzo­
no ostre rewizje w mieszkaniach 
urzf!dników czeskich, podejrza-

Równocześnie podają, że w związ 
ku z repatrjacją Niemców z okrę 
gu górnej Adygi, władze niemiec­
kie zarządziły parcelację niektó­
rych majątków czeskich dla to.OOO 
wysiedlonych z vYłoch Niemców. 
M. in. ma być · rozparcelowany 
wielki majątek ziemski Zidlocho­
wice w południowych Morawach. 

liśmy, Jak widać. zagadnienie 
bardzo ważne, aktu:1lne, a nawet 
palące, skoro l'Cakcja C.zytcJnl•; 
ków jest tak silua, scrdcuna, od" 
ruchowa. 

Nasze famy stoją ot.worem dla 
wszystkich, kttirzy pragną na• 
prawy zin, ciążąr:ego na naszenl 
życiu rodzinnem. Pnnawhnny we­
zwanie: 
· - Piszcie do nas! lgd. 



a 

rozgrywee 
Za cen~ koinproDlisn na Daleki01 W schodzie 

Prua niemiecka, mimo, it I musiała JapooJa z teml sprawa­
jako sojuszniczka Japouji, ml poczeka~ aż do końea wojny. 
powinna się właściwie cie- 1 nż do p o k o j u. Porozumie­

nyć z sukcesu swego azjatyckie- nie w Tokjo jest natomiast po­
go przyjaciela, zajęta jest w tej rozumieniem na czas wojny ~ tyt­
chwili przedewszystkiem okazy- ko na czas wojny - niczem wię­
waniem współc:r;ucia - Chinom. cej. 
Chinom, „zdradzonym" jeucze • • raz przez Anglję. Oto jak wyglą- * 
dają państwa, które zawierzyły Zawie.rając jednak to porozu-
„chytremu Albionowi"! mienie i godząc się na pewne u-

Czy Anglja rzeczywiście na stęp_stwa na rzecz Japonji, musia­
konferencji w Tokjo zdradziła ła Anglja mieć na widoku 
Chiny? Cey rzeczywiście poszła pewne cele i pewną grę. Zna­
wobee Japonjł na ustępstwa, któ czenłe teł tego porozumienia po­
'reby upoważniały kraj W scho- Jegp na tej właśnie grze - a nie 
dząeego Słońca do radosnego na Jokalnyeh azjatyckich kombi· 
triumfu - nie na mytek propa- nacjach, które, ir;dałoby się, nie 
'gandy wewnętrznej, lecz napraw- pozostają w bezpo§rednłm zwłąz-
dę? kn ze sprawami europejskleml. 

Naleiy byi bardzo ostrołnym 
przy ocenie tego triumfu. Swiat I Na c~em. J!olegała ta gra - o 
cały jest w tej chwili widownią! tern n~JlepieJ m?te pouczyć ob­
tak subtelnej I tak skomplłkowa-1 s~r~acJa reakcyj. prasy memiec­
nej gry dyplomatycznej, Iż nałe- ki~J na wypa~k1 dalekowscho­
ły dobne baczyt\ aby się nie za· dme .• Jest przecież rzeczą oczyw).. 
plątać w jej arkany. stą, 1ż prasa .ta uznała .porozu-

. . • • • mienie w TokJO za powazną klę-
Konf eren~Ja ~ TokJ~ -:-- I JeJ skę państw "osi" I ie przekona­

wynik1 - Jest mewąt~.bwie pew-1 nlu temu dała dobitny wyraz. 
nym sukcesem JaponJt. Byłoby 1 1 tak j t i t t i p t 
śmieszne nie dostrzegać tego, al- , es s 0 n e. orozum e­
bo udawać te się tego nie do- . ole w Tokjo rozłamało „trójkąt 
strzega. Japonja uzyskała w To- ! antr,kom!1nisłyczny" I pozbawił? 
kjo załatwienie pomyślne lncy· j "oś JeJ podsta~ azjałyekieJ. 
denłu lokalnego w Tlentslnie _ ! Pozwala ono AnglJi wycofa~ sit: 
czego się powszechnie spodzie- 1 z . honorem z terenu rozgrywki 
wano _ I szereg ustępstw ze '. az.fatyckłej I zwoluM swe sUy 
strony Anglji, otrzymanych na 1 materjalne i moralne - na rzecz 
płaszczyźnie og6łnlcjszej --:' eze- j rozgrywki e~opejsklej. . 

raz I wtedy stały przed Angljq 
dwie motlłwo§el: albo przez kom­
promłso\\•e stanowisko pozyskn~ 
dla siebie państwo ciążące już w 
stronę. Niemiec - albo zachowac5 
się odpornie I nlezaletnle od 

wszystkich konsekwencyj, okaza~ 
swą zasadnlczat nlezlomnośł. Ne­
vlłle Chamberlain nłe powtórzył 
błędu Anthony Edena, zdobył się 
na kompromis I - nfemat całk.o­
wlele przewekslował JaponJę ua 

WIELKIE DZIEi.A 

tworzą ludzie wysiłlciem 

pow1zednicłt dni pracy 

Trzy i pól miliona obywateli 

buduje gospoclarczq pot9gf 

PolskL 

P. K. O. 
PEWNOŚĆ- ZAUFANIE· 

; 

„ 

stronę „frontu pokoju". 
Jakie będą wyniki tego kom­

promisu - to dopiero zobaczy­
my. Jego najbliższe reperkus1e 
obserwować będziemy przede­
wszystkiem w Moskwie. Zreszt_ą 
konflikt w Tientsinie likwidowa­
ny był między innemi i z punk­
tu widzenia właśnie Moskwy. Dy­
plomacja sowiecka - która naj­
widoczniej liczyła na azjatyckie 
kłopoty Anglji - będzie musia­
ła wyciągnąć z tego poważne i 
mote decydujące wnioski. W tej 
chwili kłopoty z Japonją na Da­
lekim Wschodzie ma nie · Wiei· 
ka Brytanja, ale właśnie Rosja. 
Gdyby w stosunku do Sowietów 
mohia było powoływa~ się na lo­
gikę, należałoby przypuszezae, li 
rokowania moskiewskie powinny 
teraz przybrać obrot inny w każ­
dym razie niż dotychczas i że 
niebawem należałoby tam oczek!­
wać jakiegoś pomyślniejszego 
zwrotu. 

Wymowa wydarzeń na terenie 
Chin jest wyraźna. Ustępliwe, 
bądź co bądi stanowisko Anglji, 
jej w pewnym sensie niezrozu­
miała i bolesna obojętność na dal 
sze losy Chin - jedno mieć mo­
te tylko wytłumaczenie i jeden 
tylko sens. Oto Wielka Brytanja 
za najważniejszego swego prze­
ciwnika uznała Niemcy I w imię 
rozgrywki z tym przeciwnikiem 
skłonna jest wyrzec się Innych 
placówek, uznanych w tej chwlll 
za drugorzędne. Za uzyskanie 
wolnych rąk w Europie płaci 
AnglJa wysoką I trochę gorzką 
cenę kompromisu z J'aponją. 

N. 

go si~ nie spodziewano I z 1czei;n1 • W obe~neJ • sy!uacjł pol!tycz.nej 
się nie Uczono. Ustępstwa te wla- J~st to ~s1ąg!11ęcie ~agi 01e~m1e~­
śnie stanowią ów powód do n~e ~omosłeJ. Konflikt w Tientsi­
triumfu japońskiego. Wywołały I me Jest w pewnym. se?si~ ~odo­
one w Chinach wielkie, a bardzo I bny do sprawy abisynskieJ; te-

ujcmne wrażenie. Są też one w 1 ·-••••--••••••llil•••-•••••••••••-••••••-••••-•Hi••••-•••••••• rmmiklaniu całej tej skomplłko~ 
wanej sprawy momentem najbar- li' „ I tl 
dzlr.t bolesnym, nie ulega bowiem SW e e prasg 
wąlplłwo&d. lź zadają one poważ-
ny cios walczącym w swojej o- Literatura 
bronle Chinom, zagrotonym bez- '-łk I Ś ; 
pośrednio I bez najmniejszej wła· „, ~. W WO .no C 
snej winy agresją Japonjl. W dyskust; ~częteJ przez „Pol· 

Jak jednak daleko idą te u-1 skę Zbrojną o lite~a~rze, zabiera 
slępstwa AnglJ'i _ oto J·est. • l-1 gł~s re?. Cat-Mackiewicz w „Sło-. wie wie'", p:isząc: 
kie pytanle. ,,Literatura polska w czasach nle-
Uwzględ uiają one bardzo sze- woll byh\ jedną wielką słutbą naro­

roko p o t r z e b y walczącej I dowi - Jak to kiedyś pięknie w Ja­
Japonji. Jest to koncesja niewąt-' ldmA uroczystym wykładzie stwier-
1. · b d ·ż O . I dzU prof. Chrzanowski, a jeśll lltera-

P 1w1e ar zo powa na. twiera I tura w Polsce niepodległej zatraclla 
oua bardto dalekie perspektywy po części ten charakter - to wl«IOO 
dla polityki japońskiej. Uznajel tak trzeba, wldOO tkwi to w chani.k· 
implicite Japonję za stronę pro- ter.r;e narodów wolnych. Francuzi nie 

. . • są mniejszymi od tego patrjotamł, że 
wadz~cą \~OJnę i l? ~OJnę tylko! posiadają litera~ która za.pewne 
z Chmam1; przewiduje w pew- nie Jest w guście autora artykułu 
nym sensie jej bezkarność na) ,,Czekamy'', ale która pozostanie Jed­
tym terenie - ułatwiając jej nak jednem ze firódel mUoścl do Fra.n 
· d ś I · · j cjł, podczas gdy ramoty na obst.ału· 
Je nor.ze n e akcJę wojenną. , nek 1 rozkaz, pisywane w państwach 
Formuła uzyskana w Tokjo I totalistycznych nie pnetyją jednego 

jest jednak mimo to formułą bar nawet pokolenia. Bo taki jtrll Jest cha 
dzo, bardzo ogólnikową. Tak o-' rakter 11ztukł, llteratury, nauki, że 

61 · k , · • tyó. te tworzyć mon tylko w wolno-g m ową 1 tak obszerną, iż pre- ścl. Nigdy na rozkaz! Nlecbłe to so· 
mjer Chamberlain mógł w Izbie ble redaktorowle „Polllkl Zbrojnej" 
Gmin oświadczyć, it umowa ta wezmą do serca. Niech nie przykła· 

_ ograniczona będzie do kwestji 10 .1 dają ręki de:_ niszczenia kultury wlJL.. 
kalnej, tyczącej Tientsinu i tel snego kraju • 

n!e stan?wi ona bynajmniej.uzn~- W e;rozacb 
ma de facto suwerenności .Japon- . 
skicj nad temi częściami terytor- O ~nie. obecnym lirera.tury n!e· 
jum chińskiego, które są okupo- mi~ej p~e „Ilustrowany Kur3er 

. k j , k. Codzienny' : 
wane przez WOJS _a apons ie. I „Ujednolłeenle, zetatyzowanie ptsa· 
W ten sposób stwierdził premjer rzy tysiącem zakazów i nakazów do· 
Wielkiej Brytanjl, Jj Anglja nie prow~zUo w efekcie końcowym do 
wiąże się bynajm.nlej na terenie tego, te clzlA, w przeciągu kilku lat 
Azji ns przyszloś~ I że bynaj- Ht.eratnm niemiecka Jety w gruzach. 

A przeclet Niemcy mlell wspanla.14 Il· 
mniej nJe zatrzaskuje wieka nad teratnrę _ przed wojną ksłętka nie-
grobem sprawy eblńskłej. Poro- młecka czytana była I poszukiwana 
zumieuie w Tokjo - niewątpli- na .całym świecie. I oto narodowemu 
wie cłla Japonji korzystne - ma socJ&llzmowł drogą zetatyzowania pro 
j I 

dnkcjl Uterackłej powiodło się w prze 
ednak charakter porozum enta ciągu kilku lat wytrzebić kompletnie 

Jokelocgo I prowizorycznego i ongiś wysokoplenny las artystycznego 
tak łf>Ż trzeba je oceniać. Chiny olemJecldego llłowa. •• Niema drugiego 
prowadzić bę•j" w dalszym ciągu przykładu w dziejach Europy bardziej 

. , . wymownego, bardziej pouczającego, 
SWO Ją ottcJfł defetHywną. Dopiero j jak eksperyment „literacki" w Niem-
po jej ukończeniu będzie mot- czech. Niemcy literacko zamilkły. Za 
na mówić o zmianie istniejące· I to coraz rłośnleJ krzyczy pan Goeb· 
go p•>rz~Jku rzeczy w Chinach, beli"·"· 
o micsieoru ery nowej organiza- Ob I k ś • t 
cji koncesyj. A trzeba ciągłe pa- ow ąze Wla ft 
mJęta~ o tem, Iż Japonja o Iem eywilizowanef(O 
właśnie chciał• mówi~ Jut teraz. I Czasopismo „Epoka" rozpisa.ło an 
Wbrew SWJDl eh4:elom będzłe kie~ wśród W)'bitnyoh działaczy 

francuskich, angielskich i innych. 
W ankiecie m. in. pytano: 

„1) Oz:y agresja ze strony Niemiec 
hltlerowskłoh, której przedmiotem mo 
głaby sta6 11lę Polska, stanowiłaby 
niebezpieczeństwo dla pokoju • Awlata, 
a w s7.ezeg61noścł dla Pailskłego kra­
ju f Oz:y kraj Paflsld jest t:ałntereao­
wany w okaza.nlu natychmiastowej 
pomocy Polsce? 

2) Oz:y odstąpienie Gdailska Niem­
com hltlerow"ldm usunęłoby niebes­
pleczeflstwo a.gresJl? Ozy uwata Pan 
- I czy uwata 11ię w Pa6skłm kra­
ju - stanowczą postawę ł opór Pol­
ski za za.sługujące na poparcie f". 

Wybitna publicystka i dzienni· 
ka.rka francuska pani Andree Viol­
lis tak odpowiada na te pytania: 

„1) Tak, zupełnie stanowczo, w o­
bu wypadkach. 

2) Ustąpienie Gila6ska nie 118UD~ 
loby żadnego niebezpłecze6stwa. Przy 
znałoby ono tylko rację sUom t woli 
agresji l podboju BUlllt:.y Wtlera. 
Trzeba zapewni6 naszych przyjaciół 
poJsldch, że opór z Ich strony jest o­
bowiipkłent wobec całego łwiata cy· 
willzowanego 1 trzeba domagaó alę od 
rządów pa.flstw demokratycznych, aby 
dotrzymały BWOlch obietnic, tak do­
kładnych w 11toeunku do Polsld." 

Echa zwolołeola 
Korlanfego 

W „Dzienniku Bydgoskim" czy­
taxny: 

„W Parytu zwolnienie WoJclecha 
Korfa.nt.ego po blisko 8-mlesięcznem 
więzieniu wywołało ogromnit ulgę w 
tych kolach politycznych, które spra­
wę Korfantego uważały za miernik 
na.strojów polltycznycb w Polsce. Tak 
11amo w A.ngljt uwięzienie Wojciecha 
Korfantego wywołało silny niepokój 
w oplnjl parlamentamej eo do roz­
woju stosunków wewnętrznych w Pol· 
sce. Obecnie wszystkim naszym przy· 
jaclołom na Zachodzie 11padł wielki 
ciętar z serca". 

Z Paryta donosi „Polonia": 
„Rozmawiałem z kliku posłami I· 

zby francbskleJ, z których jeden wy­
ra.ził się do mnie w spos6b następu­
Jlł<l:r: ,,Raduję się niezmiernie z po­
wodu uwolnienia Wojciecha Korfan­
tego. Będziemy obecnie bronili Polski 
z tem większym zapałem". Dóclajmy, 
te z uwolnienia prezesa Korfantego 
najwięcej cieszy sio nasza ambasada 
w Pa.rytu, która zmuszona była wie­
lokrotnie wyra:t~ swe zdziwienie wo-

bee wy11oko poatawionycb osoblstoAci 
francuskich i zapewnlaó, że ,,areszto­
wanie Korfantego było omylklłt kt6ra 
rychło zostanie naprawiona". 

Łaidacka metoda 
Pod powyższym tytułem pisze 

„Wa.rszaweki Dziennik Narodowy'': 
„Czołowy organ partyjny „Voelkl­

!!Cher Beobachter", poświęca cwolnle­
niu ~ więzienia Wojciecha Korfante­
go wzmiankę p. t.: ,,PrzywMca ban· 
dytów Korfanty zwolniony przez wła 
dze polskie z więzienia". W wzmian­
ce czytamy m. tn.: 
„Osławiony polski przywódca ban· 

dytów zwolnlony został w czwartek 
z wlęzłenta waraza.wskłego-
Władze polskie uważały za wska­

zane wypnścló tego niebezpiecznego 
pnyw6dcę bandytów na wolnoś6". 

Mot.na zromml~ że Niemcy Kor~ 
łantemu nigdy nie zapomną zbrojnego 
odzyskania G. Aląslm i klęski wojen­
nej, jaką ponieśli w powstanlach lu­
du polskłego przeciw przemocy nle­
mJeckłej. PamJętllwoU niemiecka łą­
czy Ili~ Jednak, jak Ilię okazuje, 11 be­
stjalstwem czy to flzycznem, czy du­
cbow~m. Dusza genna.flska, mimo gru 
bej want.wy kultury, w Ja.kił Ją o­
blekły wlekł 1 cywUlzacJa - nadal 
tkwi korzeniami w oparach odwetu. 
Nic dziwnego, te Szwedzi wypierają 
się tak stanowczo wszelldego pobra­
tymstwa rasowego 11 nacJit germa.ó· 
ską". 

na Jakle naitrafla stabillzacja nowe­
go ładu w Wszpanjl. Wydaje 11lę nie 
olega.ó wętpllwo8ci, że punktem wyj· 
ścla ruchu protestacyjnego była nie­
dawna wizyta mJn. Olano w mszpa.njl, 
której przebieg wzbudz:ll żywe nie­
zadowolenie części ludności oraz nie­
których czołowych osoblstoAcl wojsko 
wych I polltycznych - przeciwników 
uzależniania Blszpanjl od pliństw 
„osi". 

Prócz gen. Yague I Quelpo de Lla­
no, pnebywaJlłCYch w aresztach do­
mowych w hotelu, niełaska obją.ć mia 
la jeszcze gen. Solchaga oraz Aran· 
da, który w wywiadzie udzielonym 
prasie portugalskiej zadeklarował się 
jako zwolennik przyjaznej współpra­
cy Blszpanjl z Francją I AnglJą". 

W spomnlenia z ł 9ł 4 r. 
Wybitny dziennikarz rosyjski Mi· 

kołaj Wołkowyski, korespondent 
„Siegodnia", ogłasza wspomnienia 
z okresu wybuchu wojny świato­
wej. W zamieszczonym w „N aszyrn 
Przeglądzie" pierwszym roodziale · 
wspomnień znajdujemy na.stępują- ' 
cy ciekawy epizod. W lecie 1914 r. 
przed decyzją o wyjeździe na wa· 
kacje, zdając sobie sprawę z niepe­
wnej sytuacji na świecie, autor od· 
wiedził 6wczesnego zastępcę mint­
stra spraw zagranicznych w Pe­
tersburgu, Nieratowa. O wizycie 
tej pisze red. Wołkowyski: 

Podłośe ł zdrada ,,Były a.mbaa~()r w Turcjł, nale­
tący do dobrej rodziny 11zlacheckłeJ, 

Feljetonista „Kurjera Bałtyckie- Nieratow nie odznaczał się wielkim 
go" pisze: talent.em dyplomatycznym, ale QI 

„Ozeskl Bacha przejdzie ldedył do człowiekiem solidnym, biurokratą sfa 
hlstorjl Jako uoeobnlenłe podłości, rej szkoły. Gity powiedziałem, że przy 
zdrady 1 braku godności osobistej. szedłem się dowledzł~ ezy nie nale­
Trudno poprostn zroznmJ~ jale ten ty przewidzieć jaklchkoJwJek wyda.­
człowiek się · nie wstydzi. Przecie~ nie ne6 lub komplikacyj, l{dyt zamle· 
dosyć, te popełnił nlkczemnoł~ ale nam ,Jech~ zagranicę na urlop, wi­
bmle nadal po tej samej drodze. Jet- cemlnlster spojrzał n:a mnie oczamJ 
dzi do Berlina, płaszczy się przed Hl· pełneml zdumienia: 
tJerem. Pokornie znOAI wszystkie szy- - Nie roznmJem pana - odparl­
kany, które Niemcy wymyAlaJą w pro o ja.klch m6wl pan wydarzenlachf 
tekt-Oracłe. I wszystko to podpisuje I Przeclet pannJe martwa cisza I spo­
własnem nazwiskiem''. k6J. Ja tylko cz6ka.m na powrót ml· 

I olstra Sazonowa, .10czem 11lezwlocz· 
Generałowie w .uielasct" nie Jadę do swego maJu~ko. 

„ Gdy mimo to natarl'.icywle powtó-
0 sytuaCJl w Hiszpanji donosi rzyłem swe pytanie, mlnliolter począJ 

paryski korespondent „Kurjera wykazyMr~ JaWD4 meclerplhvość l 
Warszawskiego": rzekł 1tanowet:ym tonf!V'i: 

„Utrwaliło się tu przekonanłe, że - Jedf pu SUJ.'lila» 11r•ok0Jnłe, ~ 
wypadki w Blazpanjl mają charakter czę panu, te powńcl pein clo hkiagoł 
nletylko tar6 między ~clęzcamł woj spokojnego I .,-.ojow-go Petenbur­
ny domowej, lecz 11tauJt1włlł prawdo- ga. Jaki pan opwzcLB. łyczo panu 
P.04obnle dopiero począ.tek łnldnołol, mlleso oclP,OOąllku"• 
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Nie zanosf sle na~ rokowania gaspodarcze Rokowania -inansowe polsko„brytyjskie . . . 
brvtvJ•lt:o·nlen1lec"le 

Odpowiedż Simona na interpelację w Izbie Gmłn 
LONDYN. 28.7. · S~wa' ianfa.. I ty po4J~ mowo J'Okowań hand· 

.. LO~""DYN, 25.7. Na lnte:rpclMj~ hour Party, Natha.n&, czy w romio· I gół6w nie Jety w Interesie publlcz- stycznego planu potycŻkł dla Nie- Jowych między przedsta.wic!elamf 
posła. Daltona, dotycząeą sta.nn ro· wa.eh na ten temat powstały ja.kle- nym, albowiem z · tego rodzaju mieo, która stanowić miała przed- brytyjskich przemysłów a grupą nie 
kown.ń finansowych ąngielsko • pol· kolwiek trudności ~kutek tego, że sprawami związane Sił skoro.pliko,· miot rozmowy'· min. Hudsona z_ miecką, które to rokowa.nia zosta.ły 
1>kich, kanclerz Skarbu slr John rząd brytyjski nie zgodził się, &by wa.ne zagadnienia.." dyr. Wohltatem, wywołała dziś w zawieszone wskutek wyda.neń w 
Simn z'o·i.ył dziś w hble Gmin na- jak~kolwlelk ezęś6 tej pożyczki zo· Wkońou na. wezwanie pos. Dal· Izbie Gmin no'"' lnte:rpeł&eję, akie marcu. 
5tępują.ee oświa.dczenler · I stała .. zmieniona n& złoto, lulJ ob- t.ona, a)>y kanclen Ska.rbu podjął rowaną pod adresem ministra Min. Stanley od.powiedział: ·· 

„De!t-ga.cje rozpatrywały dwie od-: cl\ walu~, kanclen Skai;,bu odpo- energiczny wysiłek, celem załatwie· Handlu Stanleya prza.z posła Hen- ta.den unędnlk mln. Han!llu, 
rębne !Oprawy: pierwszą, pozosta· i wi6'hiał. . ; nia tych rokowań ·I nie dopuszcze- dersona z Labour Party. , Urzędu Handlu Za.granicznego, · lub 
Jącą w mąu.ku z kr~!Jyrem ekspo?· 1 „Wołałbym nie powtarzać. sze.ze- nia do tego, aby się 011.e pneclą· Henderson zapytał, . czy dyr. Wohl Urzędu Kredytów Eksport.owych 
tow:vm, ja.kl rząd angielskt zgodzn gółowego opisu trudności, które po· gnęły, sir John Simon nie udzlelłł ta.t odbywał Jakiekolwiek rozm9wy nie spotlmf się z dyr. Wohlta.tem. 
!<tl\' u<lrlelić w wysokości 8 miljonów I, ~ladaJ!ł <;ha.rak~er · techniczny. l\lo- odpowiedzi. ' I w mlnłsterstwle Handlu; ł, czy. za- . Co. się tyczy rokowań : handlo-
ftmtów celem ułatwienia zakupów, Jem zda.mem, UJa.wnianłe tych szcze mierzone jest w wyniku jego Wizy- wyoh, to sytuacja. jest w dalszym 

lsl 1 M ciągu . taka, jaka wytworzyła się 
w Angljl przez rzą.d po ' a.. ce· · po ...,..,.darzeniach marcowych,' a _mia 
lów dozbrojenia. Szczegóły układu • "J 

są obecnie opl'aoowywa.ne prz~ poi- .. Do w· spólnego ni·eba wolności nowicfe wobec sytua;cji politycznej 
ską delegiw.ję finansową l odpo- ! _ , rozmowy musiały ule~ . zawieszeniu. 

·. wiednie re~orty rzą.du angielskiego. 

Odbyła się również dyskusja Cb'I sy· m. boi współpracy : lotnicze1· francusko.brwiwtski"e.i Przed zawartlem ·paktu 
'do pożvmkl gotówkowej, którą rząd I „ „ 3 z Sowietami 
angielSki ł fritncuskł, działając Wczorajszemu „na.lotoWl" nadano w pop.rzednich lotach nad Francją, rym franew3ki ; minister · Lotnid.wa, · · Sk~tch" 
wspól~ie, byłby gotów udzielić Pol- ja.k ~ najbardziej realistyczny cha- uczestnłczyły również trzy nowe Guy la Chambre wygłosił przemó· t. ~ONd ~~N. 25tym·7· 'ty'Daildy 

1 
:>- t 

sec. . . . rakter. Władze francuskie zupełnie typy bombowców brytyjskich, jak wienie. · -yier zi, .ze w go ~u . zos a­
. Ka.nclen żałuje bard~o, te nara- 1

1 
nie wiedziały o terminie - nalotu, a· ciężkie bombowce Whitley, średnio Minister po złoteniu hołdu pamię-1. m_e podpisan~ w Hoskwie:.Pakt 3 

zie ok:ł'!alo się niemo;z:łi'!e osiąg· lotnicy. francuscy, obserwa.t.orzy, ra- ciężkie Hampden i średnie bom· ci Bleriota podkreślił braterstwo ~ocarstw: Wielldej Rryta.n~r, Fran-
nięc~ wspólnego porozumieni~ mo-1 djotelegra.fłści I obsługa. dział pnc- howee bojowe Battle. broni lotnictwa francuskiego i a}l- CJi ł ZSRR. ·. · · , 
carstw co do wanmków, na .Ja.kich ciwlotniczych, których zadaniem Podczas gdy w poprzednich Io- gielskiego oraz oświadczył, że „o· I Pakt ten będzie ~wierał ogobe 
poiy~k!' tak~ mogłaby być udzlclo· 1 było odeprzeć atak, znajdowali się tach piloci brytyjscy otrzyma.Ił roz golna. produkcja samolotów fabryk . z~sady, gdyż szczegóły zastosow.a­
,na. co Jest mezb~e, a.by ~dnośn!!o , od :24 godztn w . ostrem pogotowiu. kazy w z~pieezętowanych koper- francuskich i aJtgieJsklch · jest na ma pakt.u, Y'zajemni;. ·, ~~r~ncJe, 
ustawa mogła hyc prz4:'1!orrona. I~· I· Dopiero, gdy pierwsze sa.moloty: bry ta.eh, tym razem ro7..kazy wydała. poziomie produkcji . lotlµczej . pań· oraz . d~fmlcJę .. bezposredmeJ · ·1 ~ po-

. bie przed odroczcnie111 JeJ na ferJ~ I tyjskie ukazały się nad brzegami główna komenda lotnictwa brytyj- stwa., które nanucllo lndzk.oścł ruj. · ś~~dm~J agresJI będ~ o~oczone do 
letnie." ,, · Francji, d~nQ sygnał alarmu I dzia skiego przez radjo. Zmieniono rów- nujący wyścig zbrojeń. Produkcja poznieJszego uzgodmema. . 

Na dalsze pyta.nie, C'TiY uzyska,. la francuskie r&Zpoczęły ostrzeli- uleż skład personalny załogi samo- franclisko • brytyjska· 'może być w M~~o~w miał podobno · pr~łąć 
ne pnez Polskę kredyty muszą być wanie „najeźdźc6w'1, a samoloty lotów, tak, Iż · niewielu lotników, każdej chwili pl>dwojona, jeżeli . tyl· ba.rdz~eJ elastyezl!ą formn!ę, .. Jezełl 
oł>rócone w W •. Brytanji f czy na myśliwskie. wyleciały' na spotkanie którzy bra.ll udział w poprzednich ko zajdzie ku temu t>otrzeba." chod~i 0 gwarancJę ·dla r.a.n~tly ba.I· 
wypadck wojny, ·kiedy W. Brytanja ' nleprzyjaciela. - · · lotach, uczestniczył we wczoraj· Kończ~c swe · przemówienie mini- tyckich. . ... „ · 
nic bęflzie mogła dostarczyć Polsce Bombowce brytyjskie leciały w szym. . ster· : 'Guy la - Chambre podkreślił 
pewnych materjałów wojennych, · 4-ch oddzielnych rzutach. LONDYN, 25.7. W związku z 30-ą znaczenie raidów samolotów ·angiel­
Pólska brdiie miała prawo zaspa- W slµa4 pierwszego wchodziły rocznicą przelotu Bleriota nad La skieh nad ·Francją, jako symbol 
kaja.nia. swych potrzeb w Ameryce I lekkie. bombówce typu Blenhełm w Manche, Towarzystwo Brytyjsko- ;,skrzydeł, wyCiągruętych do wspó_ł­
lub gdzieinlJziej, sir John Simon od· I liczbie 60 maszyn. Samoloty te wy- Francuskie wydało bankiet, na któ- nego nie~~ wolności". 
powiedział: · • leciały o godz. 8·ej ra.11(), mając za. 

·Wielkie ·manewry:· 
niemieckich łodzi 

podwodnych· · · · 
BERLIN. 25.7. Na 6ałtyk1( od­

były się, zakrojone na szer~ką. ska 
lę manewry niemiec~łch • łodzi pod­
wodnych, które trwały "trzy dni . 

' .,Iiredyfy eksportowe będą kre- / za.d~le . przebycie w ciągu trzech 
dvta.mł dla ułatwienia. z~pów w , godz\n 800 mil. • 
\V. Rrytanji. Co się -tyczy drugiej . ~rugi rzut stanowiły trzy gru~y 

. sprawy, sprecyzowanej w zap~ I boJowych bombowców w liczbie 
nlu, rzą1ly an~ielski I francuski są 1 pneszł? 50, kt,óre prz~le~łały ok. 

, . . c:iłkowicie jedn9myślne co do swej 900 D!Jl nad północną 1 srodkową 
' · ~otowości dopomożenia. Polsce, o lle I FrancJą. 

bf.dą mogły by!! '17,godnłone wa.run- , Trzeci. µut stanowiły µajclęższc 
k, na. jakfch . niezbędne za.kupy h?mbowce typu Wellingt.on ł wresz. 
zbrojeniowe w innych kraja.eh mia- Cle 4 bombowce typu Hampden. 
ły by hyć poczynione." . 'I Każdy z rzutów składał się z· od 

N a. dalsze iapyt&nia posła La:- dzielnych grup, Uczącyc)l przeszło 
. . . •, 1~ sa.molotów; . priyczem , ka.żela gru · . · I pa miała ża ·zada.nie dótrzeć . do 

Usuwanie ~6~okriiiowc6w„1 1n~6!:~~;3~ecące: ·z s~y~kości.ą 
. . . z amerykańskiego 1 soo mil na godzinę, na ~sokośc~ 

. od 1000 do . 1500 · m. obniża.ły lot 
· · ·Drzemysł11 zbroJenlowego i nad większeml miast~ francuskie 

. NOWY .JORK. 25.7. Fabryki si1-- , mi, na. Ulica.eh, których zbierały się 
·molotów Qraz brqni rozpoczęły wy' tłumy rndz~w. ob~rwujących z e­
dafapie inżynierów i robotników,;·! moeją walki powietrzne, jakie roz~ 
nie będących obywatelami amery-' grywaly się między bombowcami 
kańslctmi, a to celem lepszego och I brytyjsklemi, a atakującemi je my 
ronienia tajemnic wojskowych. I śliwskicmi samolotami francnskie-

mi. Komisarz rządowy . w ra.idzle oprócz lekkich I naj-
szybszych bombowców typu Blen-

111 f łlogermallslcim dzienniku hełm i najcięższych bombowców 
Sto~adinowicza I Wellłngto~, które brały już udział 

z pusiemi rękami I'' 

opuścił Muszan~w tond•o · Wzięły w nich udział fJotylle łodzi 
~ podwodnych, obejmujące łodzie. pod 

LONDYN. 25.7. „Daily Express" 
utrzymuje, że przewodnłczący par­
lamentu bułgarskiego Muszanow 
wyjechał z Londynu z. pustemi rę· 
kami .. ' 

Rząd angi~Jskl młał
1 

odmówić n· wodne o wyporności · 250, . 512, i 
dzielenia pążycz~ I Bnłgarji ' oraz 740. ton. w liczbie 5 flotY.lli. 
popa.r~ia dla bułgarskich pretensyj . C~lem . manewrów by~o: i>r~ęć\\'1· 
terytorjalnych w Dobrudży. (ATE). czemę ata:~ów na statki handlowe, 

· bronione konwojem. , .. 

~·~PY· i. ·st:ar.pę,-,Wc!i ':::~ 
. W ćwic~eniach brał. ,udział głów­

ny ;dov.:ćdca ni~~1de3 ni,arynar-
ki adniiral Raed~. · · l ~ 

Podział admioistracyiny Słowaeji · W Anglii spadł . śnie.g ... 
BRATYSŁAWA, 25.7. Sejm s~o- Władzą pferwsz.ej instancji '·pozo- . ·LONDYN. 25.7. W q~atham ok?-

wacki uchwalił dziś ustawę o ustro- stają starostwa powiatowe . ze sta- ło · 50 km. na połudmowy wschod 
ju administracyjnym państwa Sio- rostami na czele; mianowanymi· ·od Londynu spadł dzi.ś. rano obfity 
wackiego. przez -. ministra Spraw - Wewnętrz- śnieg . 

Słowacja została podzielona na. nych. · · · 
s żup, a mianowicie: bratysławską, w Słowacji znajduje si.ę obecnie .Pożar w Senacie 
nitrzańską, trenczańską, tatrzań- 59 poWiatów. · · · 
ską z siedzibą w Ruzomberku, sza- Sejm · słowacki przyjął dalej u- · ·s;„ Z~ednncz9"ycb 
ryszko - templińską z siedzibą w stąwę o utworzeniu Najwyższej Iz WASZYNGTON:, 25,7·. W )e~em 
Preszowie i nadchrońską z siedzi- by Kontroli, która jest urzędem sa- ze skrzydeł gmachu Senatu wy,buchł 
bą w Bańskiej Bystrzycy. -modzielnym, stojącym na równi z pożar. . • 

w żupach sprawują władzę urzę· 1 ininisterstwami i od nich niezalez· Jak się okazało, przyczyną ,poża-
dy drugiej instancji z żupanem na nym. · ru· był brak doglii,du ze stro.ny ku­
czele, mianowanym przez rząd. W końcu Sejm uchwalił ustawę ·c, charzy, pracujących . w i-esfauracji 

utworzeniu w Bratysławie Politech· ·Senatu: · · 
BJ AŁOGRóD, 25.7. N askutek 

. .vrzeprowsdzanego śledztwa nsunlę- Zap-oszonw do A gl • • 
to . radę admtntstracyjną przedsie- .a~ „ D J I 

niki słowackiej, posiadającej 6 wy- Sttaż pożarna zlokalizowała ogień 
działów. · w clągti paru minut. , 

biorstwa, które wydawało dziennik qeneral hlszpońshl 
„Vreme", wprowadzając komisarza · -D"' LIZBONA, 25.7. Szef rządu woj-
• "'ł"-'owego. k 1 .. A d 

„Vreme" było, jak wiadomo, wJa.. s ?weg~ Wa enc31, • ~en. .ran. a, 
snośclą b. premjera St.ojadinowl• kto:y. medav:no po~oci_ł z ~iem1ec, 
cza i w dziedzinie polityki zagrani-, udzielił WjWiadu dZienrukoWI portu· 
cznej st.ało na stanowisku stlnegol galskiemu ,„Dia.rio de Lisboa", w 
-ibliżenia Ju"'osławji do Niemł..,c i I którym stwierd~, że został zapro-
Włoch "' ~ szony do ' odwiedzcnfa Anglji pnez 

• jedną z prywatnych osobistości an· 

Stały kontakt wojskowy gi~1:eh.Aranda jest zdecydowanym 

miedzy Egiptem a Turcia . · zwo1e~~m przywrócel!ta pnyjaz.-
. . . nych stostink6w hlszpansko • an-K:<\IR, 25.7. Rządy ;ir.p.ski i tu· gielsklch i podkreślił, że stosunki 

r~cki za'Yarły poroz~eme. w spr~- handlowe pomiędzy obu krajami by 
wie wza3emne3 sta.łeJ wyiruany nu- . 

ły zawsze jakna31epsz.e. 
Gen. Aranda oświadczyi, że przed 

,jego odjazdem do Berlina gen. 
Franco dał mu instrukcje, w któ· 
rych polecił mu za.chowanie jaknaj­
bardziej przyjaznego stosunku do 
Niemiec, leez zarazem położenie 
głóWl1ego nacisku na stosunki han­
dlowe oraz trzymanie się zdała od 
wszystkiego coby ogranicza.Io poci 
względem politycznym swobodę 
<}ziałanła Hiszpanji w dziedzinie 
międzynarodowej. 

sji wojskowych. Egipska misja woj- Dęta· nd=a· z·an1·epoko.;ona· skowa, która w najbliższych dniach 
11 3 wyjedzie do Ankary, składać !łię 

będzie z 15 oficerów. Kol~ woiskowe doma2ai.tl się sojuszu z Belar;ią 

Wrzód w żołądku 
prz,czyną . śmierci 

~tgenta niemit>ekiego 
PARY~, 25.7. Dtiennild francus- · 

PĄRY~. 25.7. ,,Figaro" zwraca dja nie zawrze akia.du wojskowego 
uwasę na tendencję pewnych woj- z Belg,ią. 
skorycJ::r kół holenderskich, które Przeprowadzone ostatnio w Niem 
uważają, ie bezpieczeństwo kraju czech północnych m:!newry wojjłko· 
nie będzie zapewnione, jeźeli Hola· we wzbucl.ziły - jak pisze dziennik 

- zaniepokojenie w Hola.ndji. (ATE) 

W kraju wiecznej- rewolucji 
. . Wrzenie · w Meksyku . . , 

MEXICO CITY. 25.7. W meksy-

1 

mendant policji miasta Iralrnato, 
kańskim stanie Guanajuato wybu- który przy pomocy uzbrojonych od 
chło groźne powstanie. · działów zawładnął szeregiem: gma­

Na_ ciele powstańców stoi ko· chów publicznych. 

Wielkie 'man~wry l~~~icze 
w Szwecji 

SZTOKHOLM, 25.7. W miejsco­
wości Vaesteras, · · na zachód od 
Sztokholmu, rozpoczęły się ną.jwięk­
sze dotych~as w Szwecji manewry 
lotnicze z udziałem trzech dywizjo­
nów lotniczych, bombowców i . sa­
molotów myśliW8kich. W manew· 
rach bierze również udział artyle­
rja przeciwlotnic~a. 

Manewry potrwają około · tygod-
ni a. 

Ze strony urzędowej zape\vnia­
ją,· że stłumienie powstanjii: r przy­
wrócenie porządku jest kwcstją 
kilku godzin. ' · · 

Wobec bezustannych zamieszek 
w . różnych punkt11ch · kraju rząd 
meksykański postanowił' • delegować 
specjalne ekspedycje ·wojśkO\'ve do 
stanów Vera· Cruz i' Oa~taca:, ce· 
Iem rozbrojenia tamtejszej l~clno­
ści, która w 60 proc. zaopatrzona 
jest w brol1 palną: (ATł~).- . 

Hitler w · Bavreutn 
kie przyno.szą 'ylko szczupłe tnfor­
macje na tema.t śmierci współpra­
c<>wnika „Figaro", Poirier, are­
sztowan~o pod zarzutem utrzyni_y-· 
wania kontaktu z obcym mocar-

' . . 

na Festh·ałn 
wagnt>r01ł ski_m ; 

BERLIN. 25.7. Kanclerz . Hitler, 

1
, który h2'v.i w Norymberdze. w zwią 
1 z\\u z przygotowani!tmi do :wrze­
śniowego kt~ ::resu ' partyjnego, 

Trzeba było zaprosić King Halla„. 
stwem. . 

Stan jeg"o zdrowia pogorszył się 
. preyby~ dziś. do Bflyrutb i będzie 

. . obecny na. Festiva.lu wag'.nnow· 
-Niepoprawni germanofile angielscy . 

po aresztowanlu. a w szpitalu wtę- B:ERLIN. 25.7. Przybył tu lord 
ziennym mulrlał . poddać się opera- I Kingsley, właściciel angielskiego 
ejl. po której .zmarł. koncemn prasowego, w skład któ-

We -wtorek dokonano .sekcji zwłok; 1 rego wchodzą dzienniki londyńskie: 
. kt.ót·;i wyka76ilił, ?.e imier.ć Polrler'9.·· „Daily S'catch", „Sunday Review", 
.P494plfa i!Jll :clm~k Wl'1:odU W ŻO• . oraz szereg pism prowincjonalnych. 
~ąllk-. At. k:t.óry cierpiał juł Od lat. Przyjazd lorda Kingsleya stoi w 

związku z wysuniętym w swoim cza 
sie przez szefa prasy niemieckiej 
dr. Dietricha projektem wymiany 
artykułów na aktualne' tematy po· 
utycznp między Niemca.mi a świa· 
tem anglosaskim. 

Prasa St. Zjednoczonych odnlo-

sła slę negatywnie do tej propc." ! skim, który rozpocz)~ s\ę poju-
zycjl, oat.om~t pewne li:oła. pra-j trze~(ATł~). · ·. 
sowe ~ng1elstąe wykaz!!Y :;:,;.~nier~ 1--=--W. p;,błiżu stttcJI liaugart (l.ot.­
sow~rue dla nłemlecki1>.0:a p.r?.,~~t::· 1 Wl\) samochńd . c1<:t.1tr;,\,·y ·wpa'11 na 

Lord Kingsler uda s,ę ,do JJ,t_. - i'<'<:ląg. 5 o!'ób, zn11.Jrtn}ących i;ię w 
reuth na Festival wag:i~rowr.lrJ,ł samochodzie poniosło łmleró na mleJ· 
gdzie spotka się z dr. Dietrichem. sen. Szofer był kompletm.e plJ!ł.D1.• 



Chorągiewka zamiast wiedzy 
!)to, te'y, n.lemieekl min.1ster pra­

fll, poruna~ zagadnienie wycho­
wania mlodziefy, pisu tak: 

„Naszą działalność rozpoczynamy 
gdy dziecko ma 3 lata. Jak ·tylko 
zaczyna ono myśleć, daje mu si~ do 
l'łłCZek małą chorągiewkę; później 
przychodzi' szkoła, szeregi hitlerow­
skiej młodzieży, oddriały szturmowe 
i trening wojskowy. Nie przerywa­
my naszej opieki ani na chwilę, & 
gdy przejdzie wiek młodzieńczy, 
wówczas następuje „służba pracy", 
która ze swej strony bierze tego już 
1'1łodcgo człowieka w swoje źelazne 
karby i nie wypuszcza do samej" 
śmierci, ezy sobie tego tyczy czy też 
nieff, 

Upadek ·intelektu w Niemczech 
militarnej obrony". 
Wpływ takiej edukacji uwidocz· 

niony jef!t wymownie w wypracowa 
niach tak bztałconych młodocia· 
nych e>bywateli. Wydawcy oficjalne­
go organu młodzieży „Hitler Ju­
gend" wypuścili kl!lią:Dkę, na którą 
złożyły się takie wypracowania piś· 
mienne dzieci w wieku poniżej lat 
14-tu. 

Czytać moba tam takie np. U· 
stępY.: „Gwi1Jd świstaczkl, - budzę 
się, wstaję. Ustawiamy się w szere· 
gł. W'Szystko odbywa się szybko. 
Pi;zed nami dwóch Judzi przemyka 
się ukradkiem, chcqc uciec. Lecz w 
tejże chwili ~ oni otoczeni 1 zgła.· 

dzeni. Byli to wysłannicy itd.„". wstępnych egzaminach do szkół za-
Taka polityczna podżcgawcza me- wodowych dla terminatorów handlo 

toda powoduje naturalnie silne ob- wych, ~8 proc. egzaminowanych O· 
niżenie poziomu wykształce.nia. Na- trzymało stopień „słabo" z arytme­
zistowskie nawet pisma ekonomlcz- tyki, a 37 proc. również . „słabo" z 
ne i handlowe zwracają. uwagę na niemieckiego. Takie ogólne obniże­
słabe wyniki egzaminaeyjne. nie poziomu naukowego w s~kole i 

„Esscner National Zeitung" w nu u dzieci staje się jei1zcze więcej zro 
merze i; dn. 14 grudnia 1938 roku zumiałem, gdy uprzytomnimy sobie 
pisał: iż 8 błędów w 12 krótkich zdaniach, 

„Tak w świecie handlo"!Vym jak lub tet 6 w ośmiu sumach cyfro­
też armji są jednakowo niezadowo- wych, uprawnia jeszcze ucznia do· 
leni z niskiego poziomu tych najele stopnia „zadowalająco". 
mentarniejszych wiadomości jakie Dane ~ źródeł nazistowskich 1a.· 
szkoły powszechne dają przedsta· me wskazują, te 4.-0 proc. dzieci o­
wicielom naszej młodej generacji". 1 puszczających niemieckie szkoły ele 

W Chociebużu (Kottbus) przy mentarne i 30 proc. młodych ludzi 

Spór o ideologie: 
w publlcystyce ukralfłskleJ 

wychodqeyeh ze &zk61 zawoiławyeh, 
mają zupełnie nlewyttta.rai&jąU wła.. 
domqścl tak elementarne jak i za• 
wodo we. 

Jednocześnie z wprowadzeniem 
nowego systemu edukacyjnego prze 
prowad"zone zostały redukcje i osz­
cz~dności w tej dziedmrle. Ilość 
szkół i klas spadła z 53.417 szkól 
elementarnych i 197.984 klas w 
1931 r. do 52.153 takichże szk6ł i 
192.436 klas w 1937 r., gdy jedno­
cześnie ilość dzieci znacznie wzro· 
sła. Nazistowskie koła fachowe 
wskazują, że klasy są przepełnione, 
a ilość personelu nauczycielskiego 
w tymże czasie zmniejszyła się o 
5,7 proc. 

W jakim celu przygotowuje si~ te 
dl'.ieci od tak wczesnych lat? W tej 
nul.st.owskiej biblji jaką j~t „Mein 
Ka.m.pf'' ·Hitlera czytamy: „Wycho­
wanie, ogólnie biorąc, powinno być 
przygotowaniem do późniejszej służ 
by wojskowej. Nie będzie potrzeba. 
wówczas tracić czasu jak dotych­
czas na uczenie młodego człowieka 
najprostszych ćwiczeń i za.są.d„. W pra-'ie ukraińskiej,· tak samo partjaml pneprowad~ać ~rupowe 11 autorytet stronnictw podupadł na 
Będ..zie to raczej poprostu przekształ jak -w. pols~iej, . toczyła się 011tatnio I personalne kombłnaeJe w zyclu pn- skutek: 1) wzro&tu siły dykta.tur 
cenlem. gotowego już zupełnie Ol'lOb· polel!lik& o ideologji. nlb~~~nem -f t-0 naprzek6r kn9!:!~ałe. i dyktatorów, 2) dzisiejszego zupeł 

Bezwzględnie odczuwać się daje 
katastrofa.lny brak nanmycfell. 
„Deutsche Erzieher" donosi, że: „w 
Bawarji jest ponad 600 posad nie· 
obsadzonych, a w Prusach ponad 
3 tys. W Prusach Wschodnich 10 
tys. przedstawicieli młodzieży nie 
może otrzymać potrzebnego wy. 
kształcenia w szkołach tec1micz­
nych ". 

Potrzeba napływu 8.000 młodych 
nauczyciel! rocznie, a na to jest za.­
ledwie 2.500 kandydujących studen­
tów. Przyczyna tego stanu rzeciy 
leży w złej, tak ekonomicznie jak 
socjalnie, sytuacji nauczycielst'.~a I 
zupełnem ograniczeniu wolności w 
tym zawodzie. 

-:i·- . m· c-• tę· N j ln p ....,,zym razesom - wy on„ „~ i . tk t l't lllA"' w zo ierza. -.y po tny wy. Orga.n UNDO - „ ac ona a o idei nllillłzmu 1 anar<'hlŁmu". n e wyJą. owego 8 anu po 1 yczne-
chowa.wezy aparat państwowy po· li•tyka" jeszcze w końcu maja wypo Organ Palijewa po długiej przer· go. Częściowy upadek UNDO przy­
winien dążyć nie do tego aby wy- wied:!'!iał si~ za tak zwaną demokra· wie podjął w drugiej połowie lipca szedł bezwarunkowo wskutek niepo 
pełnfać '11-iecl wiedzą, ale aby WY· cją lderow&ną. dyskusję, pisząc: wodzeń t. '&W. polityki not'lllalizacyj-
twarzać absolutnie zdrowe fizycznie\ Na. to zareagował organ Palije· „UNDO, t. J. demokrMja nie ma nej i dzisiejszej rzeczywistości u-
jednostki. Rozwój zdolności umysło- 1 wa („Front Jedności Narod6wej") prawa nikomu robić zarzutów z eks· kraińskiej". 
wych jest sprawą wagi drugorzed·; „Ukraiński Wi11ty", wypowiadając kluzywlzmo, gdyż sama a.ul troch~ „Ukraiński Wisty" nie uznały 
nej''. się za nacjonalizmem. nie odznacza się tolera.ncją. Tę de- tych argumentów i dalej dowodzą, 

Wychowanie w włLćciwem pojęciu 
tego słowa nie może być tol~rc-wa­
ne w reżimie opartym na terorze i 
propagandzie, w reżimie, który z na 
tury swojej i ducha cały ludzki ma­
tefjał wchła.niać musi do mmtarnej 
machiny I wojennego przemysłu. 
Wszystkie zaś środki śtosowa· 
ne przez nazist6w dla za.ra.d'zenia 
wciąż piętrzącym się trudnościom, 
powodują tylko powstawanie coraz 
to nowych przMzk6d nie do pokona­
nia. 

Ateby przeprowadzić zupełną „na „Mamy &traszne włdowł11ko - piszą mokratyczną „tolerancję" odcz;uło na że tylko zasada „wodzostwa" ( „pro 
zi.fikację" eystemu szkolnego trzeba „Wisty''. - Demokra.tycme t~rje _I sobie F. N. Je. niejednokrotnie. To- widnictwo") może zapewnić Ukraiń 
było Ul'lmiąć cafy poprzedni pierw· ; demokr&tyeme polityczne orga.nlzacJe Jerancja demokra<'jl ogranicza się tyt- com szczęście. 
szori~dny personel nauczycielski. lat dwudziestych I U. N: R.-t11TI1rez.y· ko do t.ego. że: „Demokracja. toleruje Poza F. N. Je., zwolennikiem na·. 
u 0 _,.; S.""""'tołowie faszystowskieJ' e- m& _l nacjonaJ-demokr~Ja w undow· wolne współza.wodnktwo Idei I orga· " j D . 
L, n• !':~~ . . d Zk skłeJ 11ui.cle I radyka.JAzc.zyzna I 80• uh;acyj, a.le tylko demokratycrnych". rjonalizmu i „prowodu est ymitr 
wangelJl oddam zostali po ro azy cjaJ-demokra.cja., jednolitym frontem wsr.Y5tkle Inne na.tomłast bezwzględ· Doncow i grupa wokół niego ufor­
d.r. Rusta, ministra oświaty, który zwalczają oble Inne polltycme siły n- nie usiłuje tępić''. mowana, posiadająca organ „Wist· 
w swaim cz&sie oskarżony był o ezy kraińskie. Są bowiem jednakowo wro „Diło" nie zostało dłużne, te nyk". 
ny niemoralne. gie wobec ok.ralA&kłego nacjonall· 

Hanf! Schwemm, przywódca związ mm. 
ku nauczycielstwa nazistoW'l'lkiego i Toczy .tt włf'C mLlkA .W&r;ystkłch 
nawarski minister ~wiaty, tak o- pri;ec.-Jw Wfleystkłm. I to waJka bezna. 
kreśla ideał, który kierować powi· dzlejn&. . 

' nien niemieckim wychowawcą,: Istnieją_ dwłe możllwok.t: a.lbo t& 
L.r. p Bó · t bemadUeJD& walka wl!il.ystkkh prze-

„~wia.do~O::K>, te an g Jel'l w clw wszystkim trmW btdŁle nadal, 
niebie i te ten :B6g zesłał nam Adol aJIMt na młejsefl 'Pf8Jk1 nkrafl'i.sldch sil 
fa lfitlera, abyśmy mogli stać l!ię twórcz:vcłl 1tbł;ąpl Ich organiczna. syn 
znowu nar.odem. Będziemy Adolfie teza. • 
Hitlerze, tak wychowywać młodzież Ta druga motllwość, to: „podstawo 
niemiecką, aby rozwijała się ona. w we za.łożenie nkrai.:bkłego twórczego 
myśl twoich idei i haseł, a.by kro- na.c.J-allzmu", a więc .założenie 
czyła po linji twoich zamierzeń i F. N. Je. I ono ~~ zwycł~zy~"· 
twojej woli". Na. to odp<iwiedziało „D1ło : 

To je11t ten duch, w którym dzie· „Ładna to _rzecz tworzyć apolitycz· 
.J ta h N l ne or,;a.nh~Je.„, ale głosić „bezpar-
Ui m są wyc ?wrwa~~· acze ny I tyjn.oió t wys~pować r6wnoczeAnie w 
dyrekl?r z r8;D11en1a Filhrera całe: rrul aktywnego zwlenchnlka partji 
go nazistowskiego aparatu eduka.cyJ politycznej i pod pokrywką walki z 

Kapłan czeski pobity 
przez &!lt>ntów Gestupo 

Z kół kościelnych Pragi nadM.dy czek. Wezwany do błura polkji., la!. 
wiadomości o barbarzyńskiem znę- Souczek został przez agentów Ge· 
caniu się tajnej policji niemieckiej stapo poprostu zinasa.krqwany, wy­
nad dziekanem m. Kładna., ks. ka.· bito mu oko i wszystkie zęby. Tak 
nonikiem Souczkiem. Po bójce ro- nieludzko skatowanego ka.pła.na wy 
botników czeskich z żołnierzami nie wleziono następnie do obozu kon­
mieckimi w Kladnie, został aresz- centra.cyjnego w Daehan. 
towany burmistrz tego miasta, któ Władze kościelne złożyły prote.st 
ry po ciężkiem pobiciu zmarł w I na ręce protektora Czech i Moraw, 
szpitalu. Drugą osobą, nad którą I jak dotychczas bez odpowiedzi i 
Gestapo wywarło swą zemstę, był skutku. 
dziekan Kładna, ks. kanonik Sou-

Jak słu11znie pit1ze TomlU!z Mann 
w swej przedmowie do la!ilłżki e6r· 
ki: 

1,Je11t to już tajemniefl ogólnie 
znaną, te nauka niemiecka upada, 
że naród niemiecki C{)fa się "'·:. 
wszystkich dziedzinach in.tellektu". 
Kończy on też wyrażając nadzfo­

ję, iż szlachetniejsze, wyższe c~hy 
i potrzeby niemi<:1Ckiego na.rodu 
może wkrótce każą mu otrząsnąć 
się i powstać przeciwko temu syste. 
mowi, który będąc z gruntu fałszy. 
wym, jest tak wielce szkodliwy dla 
życia. i dla ludzkiego ducha.. 

Al. Jł~. 
nego, profesor Berlińskiego Uniwer- ' 
1ytetu, Ba.umler, tak system tel'J ob- •••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 
jabia: 

„W eJ!<'Ce powszechnego pogoto­
wia. militarnego na.leey żądać od 
BJkoły i nauczyciela czegoś więcej 
ni! zwykłego rozbudzenia dumy i 
zap&łu do broni. Nauczyciele powłn· 
ni MJ..mlen!Dle ł metodycznle tak 

Współczesny .pre:gierz 
Niewłaściwa droga 

grunt przygot.ować, aby młody Nie· , Pręgierz, ja.k wiadomo, był to słup 
mlec mógł należycie w pełn.ł zrozu- ka.tomki, u którego winowajców na 
mleć wszystkie zarządzenia, deeyzje hańbę publiczną skazanych wysta· 
l myśli przewodnie, które w prr.emó· wian.o, &magano i piętnowano. W 
wianiach swoich Ftihrer wygłaM:a. dawńej Polsce po większych mia· 
przed swym ludem, w ważniejszych, I stach były stałe pręgierze zwykle z 
przełomowych momentach naszej I kamienia wyciosane, stojące najczę­
historjł. Historja i geografja są naj ściej przed ratuszem miejskim. 
lepgzemi środk&ID.1 prowadzącemi do ! Dlaczego przypominamy czytelni­
tego celu; ale wszystkie metody po·· kom o tem narzędziu tortur średnio 
winny i muszą być stosowane tak, ' wiecznych? Czyżby znów .miało stać 
aby jaknajwyraźniej przed11tawić, się aktualnem? Już widzę, jak ten 
<biecku obecną sytuację państwa' i ów kręci głową z niedowierzaniem. 
niemieckiego w świecie, nie teorety- Kwestja nawrotu owego średnio· 
cznie ale na przykładach pouczają- wiecznego pręgierza, to rzecz wcale 
cych". znów nie tak mało prawdopodobna. 

Kilka cyt&t wziętych ze zwykłych Wszak CZMY obecne są przyrów-
~ąeych tam w użyciu ruasiaj l'Od· nywane do średniowiecza. M. Bier­
ręczników, pouczyć może jak te idee diajew napisał nawet książkę temu 
1tosowane są w praktyce. zagadnieniu poświęconą p. t. „Nowe 

W „Niemieckich Czytankach dla. średniowiecze". Jak średniowiecze 
Szkół Elementarnych" dzieci uczą to średniowiecze. W całej okazałości 
Irlę, że „przed wojną myśleliśmy, że ze wszystkiemi akcesorjami, a więc 
~ranice narodu niemieckiego miesz- i z nieodłącznym pręgierzem. Oczy. 
czą, się w granicach Reichu. Dzisiaj wiście akcesorja, o których tu mo· 
natomiast wiemy, iż rozrost I złą.cze wa, uległy modernizacji. Nowe śred 
nie n&l'odu nie Uczą się z lst.nieją- niowiecze, wi~ i nowe formy. 
t:!eml granicami państwa.". W nowem średniowieczu kształt 

Z tej 11amej książki dowiadujemy pręgierza i materjał, z którego pow 
l.ię, że Alzacja i Lofaryngja są pro staje, m&ją znaczenie drugorzędne. 
wineja.mi niemięckcemi, z kt6rych Pręgierz współczesny, to już właści­
„d.zicy'' Francuzi starają eię wyko- wie sympol. Jednak zasadnicza myśl 
rzenić wszystko, co jest niemieckie. czy cel zostały zachowane w cało-

Nawet zadania arytmetyczne ma- ści, bez żadnej zmiany. 
ją tu swoją wymowę. Dzieci muszą ! Po dawnemu pręgierz ma za za· 
zająć się obliczeniem czasu potrzeb- i danie publicznie napiętnować i zohy 
nego dla przelotu bombowca, przy ·1 dzić w oczach społeczeń11twa win­
szybkości 280 klm. we dnie, lub też nych„. Czego ? Otóż to: winnych 
240 klm. w porze nocnej, z Wrocła- czego'? Za co stawiano pod pręgierz 
wia do Pragi,z Monachjum do Stras I w średniowieczu, to wiemy. Deli· 
burga etc.; będą.ce w użyciu pod- kwent musiał mieć na su.mieniu za· 
ręczniki z fizyki wydawane są przez bójstwo, kradzież lub conajmniej 
naczelnego dyrektora szkół, Glin- I ciężką obrazę moralności publicznej. 
rhera i iatytułO'Wltne . Fizyk8 dla Na.tomiMt nie 7'AJ&rzyło się nam 

czyta.ć, aby tej ohydnej karze pod· I podstawie osiągniętego przez oby- J Pomoc zimowa w załot.eniu . ewem 
dano k~goś np. za. t.o, że ośmielił watela (czy też płatnika) dochodu I miała być wyrazem solidarności spo 
się mieć swoje zdanie i lojalnie się czy obrotu. Kto zapłacił mniej, niż lecznej. Solldarność opiera się na, 
do tego przyzna,vał. Tymczasem w „ustalił" Komitet, otrzymał drugie wewnętl'7Jllem głębokłem przeświad· 
nowem średniowieczu taka właśnie pismo, ściślej upomnienie, wzywa.- czeniu o potrzebie działania. w pew· 
niezależność zdania i odwaga przy. jące do wyrównania „ujemnego sal- nym określonym kierunku 1 wykln· 
znania się do tego została zakwali· da" w oznaczonym terminie i zapo- cza przymus z 21ewnątrz. Z chwilą 
fikowana jako przestępstwo, dla wiadające w razie niezastosowania. zastosowania przymusu w akcji po­
którego najodpowiedniejszą karą się do tego „wyciągnięcie konse- mocy zimowej wkroczono na drogę 
jest pręgierz. Oczywiście, pręgierz kwencji, jakie Komitet uzna za wła niewłaściwą. Idea solidarności zo· 
nowoczesny, zmode.rnizowany, ulep· ściwe". stała spaczona. Błędu popełnionege) 
szony, ale bądź co bądź pręgierz. Jak widać, wybór owych „konse- nie okupi chwilowy sukces pienięt-

Oto przykład: kwencyj'J nie został ujęty w żadne ny samej akcji. Osiągnięto go zbyt 
Od kilku lat dokonywana. jest karby, lecz przeciwnie pozostawio- drogim kosztem. Kosztem utrwale· 

zbiórka w pieniądzach i w ną.turze ny uznaniu 11oszczególnych komite· nia w obywatelu przeświadczenia, że 
na rzecz „pomocy zimowej" dla. naj- tów. Jedną z tych „konsekwencyj" za pieniądze można na innych prze· 
uboższych. Jak każda akcja zakro- było zapoczątkowane w roku ubie- rzucić obowiązek moralny, którego 
jona na szerszą skalę, pomoc zimo· głym. pnblikowanie w niektórych wypełnienie z natury rze·czy wyklu· 
wa wywołała potrzebę stworzenia pisma.eh nazwisk opornych ofia.ro- cza zastępstwo. ~e nie wymaga się 
odpowiedniego aparatu, któryby u- da.wców. Przeszło to jakoś bez wra odeń serca i zrozumienia cudzego 
jął w swoje ręce zarówno samą żenia i bodaj że zostało zaniechane. nieszczęścia, tylko określonej kwoty 
zbiórkę, jak podział zebranych środ Obecnie dowiadujemy się, że w jed- pienięd1>y. Miłosierdzie należy' kulty­
ków między najbardziej potrzebu- nem z miasteczek na rynku wysta- wowa~. nie reglamentować. Mamy 
jących. wiono coś w rodzaju pręgierza i u- już do~ć odstraszających przykła· 

Powstały w calem państwie oby- mieszczono na nim nazwiska 62 o· dów na na.szych sąsiadach do czego 
watelskie komitety zimowej pomocy bywateli, których konto w miejsco- d~prowadza całkowite zgla.jchsza.lto 
bezrobotnym a przy nich t. zw. Wy· wym komitecie było obciążone sal- wanie obywatda-człowieka. 
działy wykonawcze. Pierwszym prze dem ujemnem. Perl!Onalja. i stan I jeszcze jedna uwaga. Z inicjaty· 
jawem działalności owych komite- majątkowy tych obywateli są tu bez wą stawiania pod pręgierz opornyeh 
tów były zwrócone do społeczeństwa znaczenia, gdyż chodzi o zasadę a ofiarników w tadnym razie nie po. 
gorące odezwy, przypominające o nie o jednostki. winni występować ludzie, którzy 
istnieniu biednych i wydziedziczo- Nie wiemy czy pomysł prowin- dą.ne o stanie majątkowym ezy o 
nych, przymierających z głodu i cjonalnego komitetu miasta. N. znaj dochodach przyszłych ofiar pręgie­
chłodu i wzywające do składania· d~e naśladowców i w większych rza uzyskali pomimo istnienia prze­
dobrowolnych ofiar. Wkrótce jed· miastach. Osobiście wcale takiej pisów gwarantujących obywatelowi 
nak zarówno sam charakter wzmian możliwości nie wykluczamy, wszak tajność składanych przez niego ze· 
kowanych komi<tetów, jak i wyda· powszechnie wiadomo, że„. głup- znań podatkowych. 
wane przez nie odezwy uległy za- ·stwo jest zaraźliwe. To trzeba. jasno powiedzieć. • 
sadniczej zmianie. Narazie niewiadomo jaki jest sto- Dlaczegóż teraz, w lipcu, pisze-

Komitet stał się urzędem i za- sunek do „pręgierza" ludności mia- my o pomocy zimowej? Właśnie dla 
miast odezw rozpoczął wysyłać„. sta N. · Roztropność więc nakazuje tego, że trzeba te zagadnienia prze­
imienne nakazy płatnicze, wzywa- wyczekać z przystosowaniem tere- myśleć teraz, przed rozpoczęcieni 
ją.ce do uiszczenia takiej to a takiej nu pod pręgierz„. na Placu Teatra!- nowej kampanji pomocy zimowej. 
kwoty określonej co do grósza na ny :r. Chr. 



Człowiek hez przydział 
Dzieje ka jery A.Iberia Forste a 

Oygnttarze dzisiejszych Niemiec, t tut W<>lneg() Miasta, eh® komi· 
\r;odzowie „rewolucji" narodowo-so· t sa.rz Llgl Narodów be!Jczynnle p.ra• 
cjaliiltye.ine.j, ci ,,Man.ner 111ll.-ID• wie pnyg~a się dziełu hitleryza.· 

Wikońcu pmeełeż Forster staje uczeń mistrza, stosuje jego meto­
się panem partji w Gdailsku. Są dy. Dziś to, jutro tam.to - aby 
jes:i;cze i dzie oponenci, jest jeszcze Interes szedł. 

tler", ltt6ny od sześciu lat uszczę- eji Gdanska. 
śliwia.jls naród niemi~cki, to ludzie Wiele trudn-ości sprawia opoeycja 
apeejatnego pokroju. Obecni genju· w&Wnętrzna w partji. Kośeią w gar 
sze, wyeia.l'Owani z polityczneg() nie dłe stoi prezydent Senatu Rauseh· 
bytu w trzecim dziesiątku lat na- nmg, brudno strawić pigułki „mo· 

prezydent Greis.er, za. mnlil.rkowa,ny No, i interes idzie. GdaMik z.ostał 
p&lity'k, a.le to już detale. Dyttato· coprawda zrujnowany e~onomitcz· 
rem i obywatelem h<>Mrowym jest nie, podatki zjadają obywateli, par· 
Forster, gauleiter Gdańska. tJa wysysa ąold żywotne gospodar­

eze~o stulecia, przed chwyceniem rałnoś.ci'1 małej grupy qezclwle wie Głośno lojalny 
wła.G~y przez hitleryzm byli, z ma· rz~ w ,,niemiecki socja.bZ11l" F · ..;i__, bł t 
łemi wyjątkami, elementem mekla.- Hitlera, plo:mnująeych na Ja.lałś orster Jest szm;..,_.J... w 0 e -

· sowuym, skra.chowanymi wykole· tam korupcję Parteigenossów, prze okach i dclda.nwja.cll. Nie waha się 
długo. W 1933 roku, w niaju, za· 

jelkałDL szkadza grupa Stennesa_. Idzie j!l!k pewnia on uroczyście, i& ,,narodo-
Ludzie, którny dziś trzęsą Trze· -po grudzie. wo-eooja.llstyezna. partjt. w Gdań· 

ki, ale, mimo. to, interes idzie. 
Forster jest bogatym ~owłe. 

Idem. Ma gotówkę, piękną willę w 
Oliwie, jest właścicielem 1ll'Zęd6wld 
,.Danzig:er Vorposten", który kat· 
dy w Gdańsku abone>wać musi. Ma 
pół tuztna posad, pła.tnycll, p~knłe 
opłacanyc.h: gauleiter, pruski radca 
stanu, S.S. - GrwppenfUhrer do 
specjalnych zadań, czł-Onek „Reichs· 
tagu" ł t. d. 

Wiellta figura. ffitleryzm zrobił 
z nieg01 ~ tego zredukowanego, ma· 
łego urzędnic11ka banczlru prowincjo 
oąlnego „gru~ rybę" - dyktato· 
ra. Człowiek bez pr.iydziału - dy· 
ldatorero I bogaczem. 

Dziwić się, Ż& tacy lud11ie na 
śmierć i życie przywiązują si~ do 
8Wego „wodza". Przecież nf.m sto• 

D1namłt p zeeiw 
ołiarzom 

w łusirjł i Palai1naełe 
Walka. z religją w Tr.ząciej Rzt· 

ezy przybiera ooraz o triejsze for· 
my. W osta.Qiich. ezasa.eh nuwżą się 
ataki zarów:no ną, ży<:ie religijne, 
jak i dU<lhowiet\stwo i dostojników 
kościelnych. Wyró~iają się w iem 
szczególnie dzie'1nice, w kt.6.ryoh 
„działa•' gauleiter Palatyną.tu l na· 
rniestnik Austrji, BUrQikę-1, Mimo 
ścriełej k<0ntroll, przenikają tłamtąd 
pnez g?anicę wieści, Jedne okrop­
niejsze od drugich. 

W Bergzabern znisiczono w łwłą 
tyni katolickiej kmyże i posągi 
świętych. W kościele N. Seręa .Jem· 
soweg() w Landa;a, na.JpłęknlejszeJ 
świątyni miasta, zruszczono nlemal 
całkowicie un;ądzenie wewnętrzne, 
a pod Wielki Ołtarz, poidłołlono na· 
boje dynamitowe. Posąg.I Matki Bo 
tej i świętych w SteinweQer ~lłi· 
ły w barbarzyński. i święU:>ltra.dęzy 
sposób pohańbione. 
Również w wie'lW !mych miej· 

sca.ćh zbezczęS'};czonQ krzyże pm• 
drożne, be!lbotnie l AwięW>kr!ldeZO 
naigrawając się, .zwł~za, nad wł· 
zerunkiem Ukrz~imego. 

ci.Ił Rzeszą, to: relegowani uamio- W czerwcu 1936 roku Forster ska jest moono zdooydowana dokła 
ft gimnazjalJll, llll'edukowani urzod• wpada na świetny pomysł: trz.eba dnie prgestnegać istni&jąeych U• 

nicy. spensjonowani oficerowie, wynaleźć gdańskiego Horst Wesse- mów i szanować zagwara.ntowa.ne w 
1pła.jtowanl kupcy - 1 u dz ł e b e 1r la, własnegio, miejscowego męozen· nich prawa Polski". W 1935 roku 
p :r s y d a ł a.lu~ malkontenci, za· nika. _Ma nim był szturmcwiee pisze znów w „Voltisc'her Beobach· 
pozna wan& włelkośei prowincji nie- ' Giinther Deskowsld. Potnebne świa ter": „Gdańsk nie chce nie innego, 
mieekiej. Ja.k na kierowników nihi· dectwo lekarskie, że zginął z rąk jak tylko żyć w :ramach istnieją­
li&tyeznego J'DChu, który najniższe przeciwników politycznych. Cóż, kW oyeh umów". W sierpniu 1937 O• 
instynkty tłumu, amoralne sklonno- dy profesor Klink, osoba urzędo- świad<!z.a, w st11ttgarcie, że wszellde 
ści mętów prżemianował na krynicę wa. senator I narodowy socjalista, różniee zdań młędey Gdańskiem a 
„nowej m()Talności", a ~~i~ i ~ nie. ohce zrozmni~~ ~ atak serca. Polskit zostaną usunięte we wi,._. 
w~tępek uhonorował p:omnikanu- . mozną. prz;edstamc jako ranę po· I jemnem porozumłenlv ,,von M:un 
1jest to dobór trafny, dobór ,,natu-1 strzałową... zu Mann", bo Gdańsk wie, jakiem• 
ralny"... Swietnie U> l'resztą podpa-

1 

Odmawia wystaw\enia świiule- zobowiąza.nia. wobeQ Polskl. 
trzyl Glaeser w „Ostatnim cywilu0

• ctwa, bohatera nie będzie, ale Kllnk Chciałoby się powiedzieć: Forster 
Każdy z nieb stanowi też swoisty musi uciekae z Gdańska. Jedzie do głośno lojalny. Dzi_ś copra.wda. m6-

fen~n życia polifycznego, o nie~ I Południowej Ameryki. wi innym językiem. ale jako dobry 

ją 1 z nim zginą. .To ich na.jezyst· I Fundusz Obrony tlorskle1· -
szy interes. •• osobisty ••• 

<ab.") konto w P.K.O. 42,000 
jed!nym może kiedyś studjum napi-

1 

~~J~~!i~fa Zapomniany wywiad z 1914 roku ,.irn, Forstene. . 
Kto zacz? Co reprezentuje ta. 

sr.tandarowa figura, dyktator pięk· 
nego, starego miasta portowego, 
które „niegdyś było nasze"? 

Niezmienność ducha pruskiego 
Jesteśmy obecnie w okre~ dll· 

niosłych historycznych rocznic. Ka­
. Z mroków więzienia żdy z tych dni lipcowych, z 'przed 

niego stulecia zawsze odnosiła sit 
z nienawiścią do Francji, tak nie· 
spo<l~anie z tą samą Francją za· 
warła zgodę i przymierze. Motll­
wość powstania trójporozumienia, 
j-1i;le dzisiaj tworią pomięcb:y so­
bą Francja, Anglj& i Rosja., jesz­
cze przed 10 laty w miarodajnych 
niemieckich kołach uchodziła za 
fantazję. 

dnia zmieuió n:i.uszą te pokojowe n-, sień patriotycznycli. 
mia.ry. Ten więc aowinlzt:D ntemłe4!. 

- Bez wątpienia - kontynuował zdaniem dyplomaty, wYPOwle~ 
25 laty, ma swoje karty w historji, 

. :AJbert Fol'!t~ .ujrzał ~a~lo każdy z nich został dokładnie o­
dzienne tam, gdz1~ Je zi:pewne me· 1 pracowany przez badaczy Wielkiej 
~jeszcze oglądac będzie •. w włęzie I Wojny. 

- szowi-nizm narodowy zakorzenił nem na sześ6 tygo<bd przed ~h1l• 
~!ię w najszers.zych kołach niemiec- ehem wojny, miał rozpotąć bmio. 
kich„. Niebezpieczeństwo s21owinłi· Niemiecka prasa na.cjonalffttyea• 
mu niemieckiego leży w tem, łe na, omawiając powymzy artykuł.. 
~ódło jego znaj<luje si~ w kołach oczywiście była bardzo niezaqowo­
wykształCQnych, uprawia go szlach· !ona. z oświadczenia dyplomat, ja· 
ta i duchowieństwo, uprawia aiQ koby Niemcy pchały do wojny. Ber· 
go w armji i maryna.rce, pomiędzy lińska „Post" popadła niemal W 
nauczycielami i profesorami, pomi~· szał, gdyt tak pisała, wtedy oma.­
dcy młodzie~ nie wspominając już wiająe W)'Wiad: 

n~u ba~l'!łkiem, w miasteczk? Istnieje np. cała literą.tura o dniu 
Fiłr~. Nic w ~em zreszt;ą złeg?,. OJ· I 23-go lipca 1914 r., w którym 
cf.~c .~o bowiem był kierownU?em I rząd austrjacki wręczył o gadi. 
więmema. ~zr ten kontakt ze swia I 18-ej, w Belgradzie prv..ez posła 

l'tf~ zbrodni 1 występ~u_ ~arł ja- swojego Giessla. ultimatum w zwią-
1u wpływ na umysł dZis1eJsz;go oby [ iku z morderstwem w Sarajewie. 
wat.ela ~onorowego Gdanska. - w tym aa.mym ~resztą, dniu prezy. 
~tóz to ~e ... Pewne natomiast Je~t, dent Francji Poincare powrócił z z: :M>awienny,. w pewnem r-0zum1e- oficjalnej wizy-ty w Rosji, podjętej 
nm, wpływ miał na ~ło~ego For- dla. ustalenia wspólnej polityki i 
stera, ~toś d~brze poJmUJący ~en- działania na wypadek wojny. 
talnosc ~alną,. sam ..•. Jn]JUS:ll Znamy prawie każdy szczegół 
Streicher. FU~ lezy. bowiem bl!· brzemiennych w wydarzenia dni na· 
sko Norymbergi, ~ d?ńs-iejszy .~Piri· stępnych, od 24 lipca 1914 r. do 
t~ movens osłaW'1:onego '!Sturme- pierwszych strzałów w wojnie świa 
ra: &uw~ nad ~er~szenu kroka· towej w dniu 29 tegoż miesiąca. 

~ Nie wątpię ~ doriucił kurt\1-
azyjnie dyplomata - o zamiarach 
-rządu niemieckiego, zdążającego do 
utrzymania pokoju, ale obawiam 
się okoliczności, które pewnego 

o :igitaeji licznych Związków woja- ,,Niemiecka ekspansja WYrot1ła i 
ckich 1 różnego rodzaju Stowarzy. taką. elementarnll siłą, te odgrA· 

---------------------------- niczenie Niemiec, jak t:ego praguie 

nu obiecuJącego \v1dac Alberta. . Wszystko co mogło rzucić świa-
. W 1924 .roku Forster, młodzie- tło na przyczyny wybuchu najwięk­

mec 22-<letm, był urzędni?zkiem ma ązej burzy wojennej, jaka prze­
l~go bank~ i zarazem .U:ę~em zi;,ufa·' ciągnęła nad światem, zostało szcze 
m.a Stre1chera. w ~escie Flirt~. gółowo zbadane. Stale jednak do 
Kiedy przyszła mflacJa, bank sp1a;i.t historji tych wielkich wydarzeń do­
nął, . a Forst~r został zred~owany, rzucane są nowe szczegóły niezna­
W?'blła godzina. przezn~zen. C~ł?· ne i zapomniane. 

Walkl w Albanji 
~ąinęlo 2000 Wlo.-..·hów 

Według wiadomości „ABC" z Bia. 
łogrodu: 

„ Walki powstańców albańskich z 
wojskami włoskiem.i nie ustają. Gó"'°" 
le albańS<'y sohronlll sio w rejony wy 
11okogónkle, J'dde nie mają do :lfoh 
dostępu zmotoryzowane kolurhny 
wojsk włoskich i stamtąd prowadzą 
partyu.ntkę przeciw okupantom. Wal~ 
ki toczone są :r; obu stron z wielką 

zaciekłością. Włosi rozstrzeliwują każ 
dego Alb!Wczyka, · podejnanego o 
współdziałanie z powstańcami. Rów­
nież Albat'icz.ycy nte Piorą z zasady 
jeńców, zablje.jąll wszystkich Wło­
chów, Jac.IY wpadną Im w ręce. Do· 
tychcza.s w walkach tych miało zgl· 
nąć podobno ok. 2.000 żołnierzy włos­
kich". 

trój.porozumienie na dłuższą metę, 
je$t niemożliwe. Jeśli Dl1lll będą, 
przeszkadzali w naszym :rozwoju ze· 
wnętr.znym, wtedy niewątpliwie Id~· 
dyś wcisną nlLDl mlecz w dłoń ••• " 

Czyt wywiaq ten z pried 25 la· 
ty, a jeszcze bardziej głos berliJ\„ 
ąkiej ,,PostH Jnówiącej o „okr~ 
niu'' i o „przeszkadzaniu .rozwojowi 
l'lewnętrzne:mu" (dziś określa się to 
jako Lebensraum) nie świadczą o 
niezmienności ducha prut1kiego 1 

ł. P. 

Koronkowym szlakiem historii wiek bez przy~iału ot-:zymał „misJę Przeglądając stare gazety z 1914 
r~prezentawa.ma, ~,Stiirm~ra w r. znalazłem interesujące oświad­
F_'t!rth, _by .po ikrotkim czasie dostą- czenie, bardzo charakterystyczne 
p~c n~Jwyzs:zego ~as~czytu -:- au- dla nastrojów, panujących w Euro· 
dJenCJl prezentacyJileJ u Hi:Uera. pie w przeddzień zabójstwa w Sa· „ od a w a I a n lenek f& nowa; dusza h_yła ~obyta. . . rajewie i wojny światowej. Głos •1~ 

Cóż, kiedy rodzice, me rozu.nueJą· ten, co ciekawsze, nie jest pozba· mycb stóp, CQ mote Je•ł leldu1 prze· $1\a Ludwika XIV p11y1._er,11 Ję do 
cy. no~ych cz.asó'Y" 89'.rkałi na s~ą wiony poszczególnych akcentów i sadą, to w bżdym razie - łłd koląn. Francji. Nie ch:lwoe110, te) outdfY 111'61 
C>bleeUJąeą lator?~l, n~e mogąc się dziś aktualnych. Obszywamy walansjenką dól tułiPJ I chciał 1•rzekonać Flamantłe.yków, Jak 
poprostu pogodzie z Jego bezrobo- W końcu czerwca 1914 r. berliń- kołnhm:yk I 1'~ka1\'y, naszywamy wa· to pięknie rozwija się Vałąnclen1114, 
ciem i wiecznym brakiem gotówki, ski Lokal • Anzeiger" ogłosił wy· lansjcnkę nil ro11dzle ((11pułuua, a na. pod rząda111l froucuskieml. 
który musieli ja-koś pokrywać. Ale wtad' swego współpra.eownika ż nle· wet lnkru~łqjęm~ nią rękawlc1kl. I Modu, lf;l6rą lansnwql dw6r, "'Ywuła· 
Stretcher ~zuwał. Forster zaczyna ( wymienionym „dyplomatą jednego Ostatnio Pnryz lansuje takle ręka- la oezywiśele n•dzwyczaJuy ro111kwU 
występowae na wiecach narodowo· ł z państw trójporozumiienla". wlczkl oa pnpoł~dnłe. Cale I ezarnej mlejseowej fabryki koronek. NlAdJ pót 
socjalU1

1

·, tycznyc~ i za „najwyższą Sądzę, że wywiad, ten w Niem· skórki samsio1'eJ, a tylko. ocJ str~ny niej ju:l tyle rąk nie haftow11ł1> fine· 
zgodą inkasuJe dla.. sle,bie doc.ho- „zech 1' w świ"ecie W"'i..udził w tym dlo.nl - pale~ li w1tlan8Jenkl. I rzy zyjnej pajęezyny walan11Jeuek, co r.a 

„ „,., niektóryeb takze - obtzycle wokoło fil e:rasów Króla • Słońee. 
dy ze sprzedanych b1letow wstępu. czasie zrozumiałą seruiaeję, dla. nas przymarim:zool'j korooec:r:kl. Ki d 

1 
b 

1 1 
... , J 

11 
Ś • b ć ś · d t ż · . e y przy!l1: a urza w e .._.er r-Ka •l'ra za moze Y wia ee wem, e WOJ· Inne modele ma111 '!l'8ł11wld 1 waJan· wolucjl, zmiotła 1 powierzchni wafszta 

l"J na 1914 r. była przewidywana. sjel!kl oa przegubie ręki, albo .na pne- ty koront'k 1 Valaoelenne.s. Ąle już 
Teraz już partja go nie opuszcza. Zagraniczny ów dyplomata., pra- dłu1:enlu pałtów ltd. Falłtaz1a t-wór· wówezais '"" popularny łyp ke>ronl!.i \\ 

Dostaje posadę w Norymberdze, wdopodobnie francuski, stwierdził, ców mody stwarza lu uajro11malt>1i:e rablauo I w lunyeh minitaeb, szer.eavf. 
potem w Hamburgu, by w 1930 ro· iż jedynie Niemcy prą do do wojny worjanly. ule w BeJQ.il. 
ku na liście BWego protektora pod wpływem szowinizmu. Oto je- Mndyslkl na swoim odcinku tuk:te 
wejść do Reichstagu. W miesiąc po go słowa: lansujq walansjenkę. 
tem zostaje odkomenderowa.ny do - Nie znam dzisiaj w Europie Niektóre ronda kapeluszy, nawet fil 
Gdańska, by a:reorganizować miej- żadnego odpowiedzialnego kierowni· cowych, naszyte sq całkowicie w11:r;lut 
seową placówkę partyjną. ka. państwa., któryby chciał 'Wy· klemt walansjenkami. Jest Io trochę 

Tu zabłysną! calem bogactwem wołać woJ·n„ I wzłn.r; na swoje ~u- „genre baby", który zresztą, Jak „lelt-
"' "!" - motlv" prze'Wija sic: przez obecną mo· 

swego talentu: już na pierwszym mienie taki ciężar, któremuby nie d 
jego występie w kawiarni Derra do j podołał. Cała sztuka rządowa skie- Mlaslo ValeQelenne5 ~plt;alo się do- ęA moie jest ,.. tem takie tęsknota 
eh~ do wi"ełkieJ· awantury, w któ, rowana J·est w dzłsieJ'szych czasach łeml, przepraszam - koronkoweod zglo •· i · b M „ 

ll\U<i I skaml w pamięel kobiet. Bo którał za styil'm epoa m monyc ·~ o„e HU· 

rej brunatni szturm.owcy skaezą do I na usunięcie nieporozumień Job O· kobieta u.le wymawia z upodobaniem kamy nastrojów I form, jakle wycza­
gardła czarnym „sztafeciarzom" z pinij które powodują starcia. i do- słowa „walansjenko"? rowoć umiało tycie dworskie za cza· 
S. S„ idą w ruch krzesła, ławki, wi· 1 prowadzić mogą do konfliktu. Słynna fabryko koronek w Valeo· sów Lud'Wika XIV-go I nosze mar:r:e­
dać ,,krzepę" dzielnyeh ludzi. I -W Niemczech - mówił dalej _ eleones jut od dwóch wieków wpraw- nla snują się wąskiem pasmem wolau-

Gdańs'k był dla. Forstera trud· - nigdy się tego nie spodziewano, dzie nie Istnieje, ale mimo to mnda sjeukl„. _ 
nym terenem Mimo stałeJ· pomocy aby Francja tak s-zybko wyleczyła na ten specjalny rodzaj koronki ~ by- Wówczas właśnie, w epoce „!1r61a-

• · · · .- · j · · 'e lkł p t I SłońM" moda koronek z Valane1enne8 gotówkowej z Rzeszy mimo rozb1- się z ran zadanych JeJ przez Niem na mmeJ m · zan a. rzl' rwa a przez . 
· ' i · · ' · · · · ( t te wszystkll! lota w jednym serouie osiągnęła swój punkt szczytowy. Gra· 

cia stronnictw w Wolnem M esc1e, cy w ostatmeJ WOJme mowa u b d 1 • 1 ' 1 J 1 l ly tu zapewne rolę 1 momenty poJltv. 
· hltl ó -i-v...., • • 1870 • ") 'ak ar z eJ, w nnym mu e onsowana. J 

mmno teroru erowc w, wy>JV•J o WOJllle r. przyp. moJ , J Obecnie wlaśnie waloosjenkl sq szcze czne, tak, jak się to :r:resztą zawsze w 
w maju 1933 dają Forsterowi nie- to się stało w rzeczywistości. I gólnie en vogue". dziedzinie mody dzieje. 
znaC'Zllą Wlk-o większość w Volksta- Mniej jeszeze spodziewano się, aby Stró( kobiety ptzybrany Jest nlemt ValancleDJ1es było miasłłm flammuł21-
i\l. Opozycja wciąż żyje, trwa sta· Anglja, która aż do końca ostat- od st.Sp do głowy. Jeżeli nie od sa- klem, aż do roku 1677, kiedy to wa;-

Oczywiście lei z czasem żmudną pra 
cę rąk zast1111lly masiyny. 

Dziś ręezne walansjenki są Już spe­
cjalnym luksusem. 
Współczesna pani kupuje cale szłu· 

czkl walansjenki maszynowej, przyble· 
ra nią sukni!! I kapelusze I zapewne 
wcale nie wie, ie wymawiając nazwę 
tej koronlf;I - upamiętnia tern 1ta" 
illłasld flamam1:r:kle - Valeoet.ennet. 

(b. J.). 



Korzystna współpraca z kapitałem francuskim Wyjazd min. Romana do Gdyni 
W dniu wczorajszym m1nister 

Z dzlałalno$cl Franwsko-Polsklego Towarzystwa Kolejowego I ~zt~~~ł:y;t!~n~~e~~t~:id~0a~:; 
w wielkiem dziele rozbudowy go- przez zarząd Francusko-Polskiego nie stacyj i odcinków należących do I! fent~.ogóln:0. ~~ri;~at ig:r~: 

&podarczej Polski niemałą rolę od- Towarzystwa Kolejowego, muJ.wvż-1 Polskich Kolei Państwowych. Poza ~rf :ura łkOJ~ e. s~· w 
grywa współprac; z zainwestowa- ka rachunku eksploatacyjnego j~st tern Polsko-Francuskie Towarzy- j 1:11s he7 7a, & · . zm:iew ~~~i~ ;{_ 
nym u nas kapitałem zagra.niczz.iym. dziel~na pomiędzy skarb p11;nstwi.> stwo Kolejowe wykonało napraw w J:z~af w' ~roc~~ś~ac~ p~Z!ięcenia 
Polska nie dość zasobna w kapitały polskiego a Francusko-Polskie To- warsztatach P. K. P. na sumę zł. 

nowego polskiego motorowca trans­
atlantyckiego m/s „Chrobry", 

W czasie swego pobytu w Gdyni 
minister Roman weźmie również u­
ooia.ł w poświęceniu pierwszego jach 
tu Oddziału Morskiego Związku 
Strzeleckiego im. generała K. Sosn 
kowskiego. 

własne chętnie dopuszcza. do współ- warzystwo Kolejowe w sposób usta 1.860.856 zł. 49 gr, 

Długotrwała susza 
dał ,1 s:ę we :1oalti warzywnietwn 

nracy kapitały zagraniC?.;ne zwłasz- lony w dokumencie koncesyjnym. Obsługa pożyczek Francusko-Pol 
cza jeśli pochodzą one z krajów za- Przy pomyślnych wynikach tej eks- skiego Towarzystwa Kolejowego o­
przyjaźnionych. Ze szczególną sym- ploatacji, część która pr.zypada siągnęła sumę zł. 18.378.976.41. Na 
patją widziana jest u nas wspólpra- skarbowi państwa osiągnie dziewięć zakończenie dodamy, że wydatki na , 
ca z kapitałem fran~uskim.. .Kapi~ał dziesiątych czystego zyslm. rzecz Skarbu Państwa z różnych ty- ' Trwająca od przeszło trzech ty- twinka) mimo stałych upałów nie 
ten bowiem J>?CI;odz1 .z. kr~JU ~ą- Rok 1938, który był pierwszym tułów wyniosły zł. 2.638.659.79, o- godni posucha w Polsce również- od wykazują słabszego plonowania. 
zanego z nami s1~e.m1 1 _wieloletn!e: rokiem prowadzenia eksploatacji raz, źe złotych 1.674.000 wpłacone biła się ujemnie na warzywnictwie, Według relacji Związku Producen 
mi więzami przyJa:r:ni 1 głębokieJ przez Francusko-Polskie Towarzy- zostały na specjalny fundusz robót a szczególniej n.a kalafiorach, ka- tów Warzyw, posucha tegoroczna 
sympa:tji. stwo Kolejowe, był również, jak po- dodatkowych budowy, przypadają- puście białej i włoskiej oraz na , wpłynęła ujemnie na dowóz wa-

To też z dużą satysfakcją obser- przednie lata pomyślny. Przeciętnie cy na rzecz skarbu z chwilą wygaś- marchwi i pietruszce. Tak samo te- 1 rzyw na rynek warszawski. Gdy w 
wujemy pogłębiają-cą się stale współ przewożono w tonach kilometrycz- nięcia koncesji. Nadwyżka brutto goroczne kartofle, zapowiadające tym okresie ubiegłego roku prze­
pracę gospodarcz!ł polsk?·francuską nych ca 363.000.00~ (rok ,1937 ca dochodów nad wydatkan:l złotych się dobrze, obecnie plonują słabiej, ciętnie przybywało. do Warszawy 
Kapitał francuski prac~Je ~ nas od 324.-000.000), co daJe r~czrue 10.500 13.73'.7.487.01 została podzielon~ sto- przez co cena ich na rynku wa:- 800 ~ozow w I_>rzec1ą911 dwóch t~­
wielu lat z dużym pozytkiem dla tysięcy tonn towarow przewo- sowme do warunków koncesJi po- szawskim uległa zwy~e. Jedynie godm, to obecrue dowoz wyraża się 
gospodarki kraju w przemysłac~: żonych z północy na południe Pol- między spółkę koncesyjną a skarb dotychczas cebula i buraczki (bo- I liczbą 700 wozów. 
węglowym, hutniczym, włókienru- ski lub odwrotnie. Jeżeli idzie o wę- państwa polskiego. Skarb otrzymał 
czym. z ostatnich wielkich inwesty- giel, to na odcinku Herby Nowe - zł. 11.996.504 gr. 56, to jest około 
cyj francuskich, dokonanych w Pol Gdynia w roku 1938 przewidziano: 87 proc. Rozbudowa eksportu wlókiee1niczego sce wymienić naleźy budowę za~ry 4.632.000 tonn węgla na eksport Udział Francusko-Polskiego To-
wodnej w Porąbce, p~ace nad .zbior (199.000.000 tonn kliometrycznych warzystwa Kolejowego w kolei Her w wyniku bezpośrednich badań w tym celu Izba Przemysłowo­
nikiom Rożnowskim I w:esz.ci~ 01• miesięcznie, gdy w r. 1937 było by Nowe - Gdynia stanowi czysty na rynkach zagranicznych Izba Handlowa w Lodzi postanowiła po­
brzymie inwestycje w dziedzinie e- 190.000.000), co sta.nowd ca 55 pro zysk akcjonarjuszów i wynosi kwo- Przemysłowo. Handlowa w Lodzi wołać specjalne delegatury przemy-
lektryfi'kacji COP-u. · cent ogółu przewozów. tę zł. 1.740.982.45, 7 /15 ilości akcji stwierdziła, ~e niezależnie od prac słu włókienniczego na najbardziej 

Specjalną kartę stanowi praca do- W tym czasie import przez Gdy- znajduje się w rękach rządu pol- nad usprawnieniem działalności eks atrakcyjnych rynkach zbytu, a więc 
konana przez francuskie ko!1sor: nię, Gdańsk daje nam następujące skiego. W roku bieżącym z sumy o- portowej firm w kraju, udzielać na- w Nowym Jorku, I.i0ndynie i w 
cjum przy budowie linji koleJoWeJ liczby: 66.000.000 tonn kilometrycz- siągniętego czystego zysku zakupio- leży fachowej pomocy oraz prawa- przyszłości w Aleksandrji. Delega­
biegnącej ze Sląska do Bałtyku. nych miesięcznie, daje to 18 proc. no pożyczkę Obrony Przeciwlotni- dzić kontrolę nad działalnością po- tury te będą miały specjalne zada-

Linja ta łącząca nasz ~asen wę- wszelkich prze"!'ozów; wewnętrzne czej na su~ę 1.000.000 zł. , szczególnych firm i agentów, pra-1 nia papierania. ek.sportu polskich 
glowy z Gdynią - jest, b10rąc pod przewozy towarow osiągnęły ca 24 Podpisame sumy 1.000.000 zł. na 

1 

cujących zagranicą. wyrobow wł&kienmczych. 
uwagę nasze obroty . za~r~~czne, pro~ent ogółu przewozów.. pożycz~ę obr?n~ ~rzeciwlotniczej 
eksport i import, naJwazmeJszym Bilans Francusko-Polskiego Towa podkresla dobitme, Jak to na p_o- O • b t I " 
szlakiem kolejowym biegnącym. z~ rzystwa Kolejowego . jak . widać czątku tego artykułu zaznaczyliśmy, I rozszerzenie o ro u warran am~ 
~ilaska do polskiego morza. Dz1ęk1 kształtuje się dodatnio, będąc efek- przyjazne oblicze współpracy pol-
tef linji stał się możli'Wł" roz:wój na telll: poź~ecznej pracy g_?spo~ar- s~o-francuskiej._ Kapitał fra~cus~i t Dokumenty złożenia towaru w Dla rozpatrzenia sprawy rozsze­
wielką skalę eksportu sląskich bo- czeJ. Ogolna suma doch~dow sięga rue wyn'.lr~da~ia, a przyczynia się I składach publicznych mogą być pu- rzenia obrotu warrantami Izba prze 
gactw węglowych. . zł. 77.299.116, a wydatkow złotych do. I?odmesiema gospodarczego. P~l- szczone w obrót, stanowiąc podob- mysłowo-handlowa w Warszawie 

Linja ta zbudowana zosta;ła i od- (i)3.561.629.04. Z wydatków sumę zł. ~k~ I tem .. samem do w~ocmenia I nie jak weksle ważną formę obiegu zwołała ostatnio konferencję, w któ 
dana do eksploatacji w czasie rekor 15.605.388.72 wpłacono do P. K. P., JeJ POZYCJI mocarstwoweJ.. I bezgotówkowego który rozszerza rej wzięli udział przedstawiciele 
dowym i w marcu 1933 roku ru- tytułem dzierżawy za tabor, używa- lnz. J, B. możliwości kredytowe kupców i przemysłu i handlu, reprezentanci 
szył pierwszy P?cią~ ~ węgl~m z przemysłowców, pozwalając im. na bankowości, niek~ó:ych domów 
Katowic do Gdym. I łuz w pierw- p• I k I b• k większe zakupy, względnie ~ęk- składo:wrch oraz ministerstw~ skar 
szym roku ek.sjplo~tac_Ji .:- 19~3 --: 1erwsza po s a pog ę 1ar a szenie produkcji !1a skład. M!mo bu, ~nu~1sterstwa przemysłu I han-
miesięczny przewoz linJi koleJoweJ . • tych korzyści obrot warrantami w dlu i Biura Surowcowe~o. 
Herby Nowe - Gdynia osiąga b.ar- W najbliższym ~zasie ~ozpocznie dy te maJą .wy~udowac dalsze tego Polsce jest nieznaczny, tak, że na- w obradach _yvyjaśruono pewne 
dzo poważną sumę: w tonach kilo- pracę w dolnym biegu WISły pogłę- typu pogłębiarki. . I wet przy najwyższym jego na.sile-j braki i trudności w obrotach war­
metrycznych - 147 miljonów. Te biarka, całkowicie wybudowana w i::ozatem pod Sa~dom1erzem pow- niu co miało miejsce w r. 1936, kre rantami, a materjał co do tego zo­
cyfry i dalsze niżej wymie~o~e j Polsce. Jest to pier":~z.a pogłębiar- staJe n?w:a ~toc~ma rzeczn:i„ która dyt' warrantowy wyniósł w całej j stanie już w niedługim czasie przed 
wskazują na olbrzymie znaczerue li- ka krajowa, produkcJi Jednego z za wyspecJal!zuJe się w budowie barek Polsce zaledwie 5.700 tys. zł. stawiony czynnikom kompetentnym. 
nji kolejowej Herby Nowe -;- <?dY· 1 kładów śląskich. Wkrótce też zakła- Jberlinek). 
aia. ~ roku 1935._ p_rzewóz mies1ęcz-1 
ny osiąga 164 milJOny t. klm. ~o- Przedłużenie pokazu wnętrz 
chodząc w końcu tegoż roku do hcz I _l!!,len UJ••„taUJOUJl_ICh 

Giełda pieniężna 
by 290 miljonów t. klm. Rok 1936 -n ~--
daje dalszy wzrost do sumy 306 mi- Ze względu na duźą wartość dy- wocześnić swe przedsiębiorstwa, 

WALUTY I DEWIZY 

!jonów t. klm., a w końcu roku do daktyczną wystawy „Nowoczesny wprowadzić do nich zmiany i ulep-
324 miljonów t. klm. W roku 1937 Sklep Detaliczny - Architektura szenia - zainteresują się wystawą. 
59 proc. przewozóv: .sta!1owi węgi~l Wnętrza", Towarzystwo Wystaw ------------------------------
eksportowy (190 milJonow ton!1 mie Gospodarczych postanowiło tę jej !Cli d Il.i, O !Cli 

Na wczorajszem zebraniu giełdy 
pieniężnej w Warszawie tendencja dla 
dewiz była nieco słabsza, przy obro-

sięcznie), 21 proc. - towary impor część, która obejmuje stoi- 1~01fY ar 08 I'• • l~• 
towane via Gdynia 1 Gdańsk <ro.ie- ska wzorowo urządzonych sklepów pracowników Syndykatu Hut żelaznrch 
sięcznie 69 miljonów tonn), 18 proc. detalicznych i okna wyetawowe, za. 
przewozu to przewóz towarów ze trzymać, przedłużając czas jej trwa Donoszą nam z Katowic, że p.ra- sumę zł. 46.426 na Fundusz Obro• 
Sląska na północ Polski ca 59 .miljo nia do 25 września 1939 r. cżownicy hSyndyzikal~u ~~lfild.2"4chb Hlllt nyWNaratorodon\a"IVdmiej. "enlć, iż w d.n. 27 
nów tonn kilometrycznych, i wresz- Należy przypuszczać, że specjal- elaznyc pow ę 1 w uu.o • m. .... 
cie 2 proc. - przewozy różne. nie sfery kupieckie, pragnące uno- jednomyślną uchwałę, mocą której marca r. b. pracownicy wymienio-

zrzekli się obligacyj Pożycdd O- nej instytucji ofiarowali na F.O.N. 
Również krzywa zysków .z eksplo- brony Przeciwlotniczej, przeznacza- kwotę zł. 25.000, łącznie zatem wpła 

atacji odcinka Herby Nowe - Gdy Zaplsu1·c1e s·1a do LOPP jąc całą zadeklarowaną i wpłaconą cili w r. b. na dozbrojenie armji 
nia stale wzrasta. Rok 1933 - zysk 'r poważną kwotę zł. 71.426. 
wynosi zł. 1.024.000, rok 1934 - 1 
zł. 5.026.000, rok 1935 - 7.380.3001-------------------------------------

zł., rok 1936 - zł.17.641.000. rok 1 Prasa 0 g-'spodar· stw1·e 1937 - ponad 18 miljonów złotych. I U 
Do roku 1938 eksploatacja kolei ; NIEMCY OTRZYMUJĄ TRIEST przez to tern silniejszej koncentracji zyny syntetycznej oparła na dekrecie 

Herby Nowe - Gdynia prowadzo- i • . • niemieckiej w kierunku Europy połud- wydanym w początku r. b. Rząd fran 
na była prnez P.K.P„ które inkaso- Od ~łuzs~eg~ czasu. ~ad?mo, ze niowo-wschodniej i Morza Czarnego. cuski upoważniony został do gwaran-
wały w całości zyski z tej eksploata ' port ~rl:estenski uzal~zm~ si~ coraz Gdyby jednak sprawy Istotnie tak towania pożyczek udzielanych przed­
cji. w dniu 1 stycznia 1938 r. eks- 1 bardzieJ od. han~lu. memiec~e~o. V!f się miały, to ta nowa, chwilowo zdu- slęblorstwom uwodarniania węgla, do 
ploatacja przeszła w ręce Francu- f o~ę~ tnes~en.skim .zn~JdUJ.ą s~ę miewająca, a wielu niepokojąca kon- sumy 400 miljonów fr. fr. 
sko-Polskiego Towarzystwa Kolejo- I wil~~ie st?czz.iie, .tłocznie i ra~merJe cepcja byłaby początkiem nowego roz- Przewiduje się powstanie w na,jbliż­
wego. oleJOW, vyielkie p1.ece oraz złoza .wę- woju polityczno-gospodarczego na te- szym czasie dwóch zakładów uwodar-

1 k b UJk t M1mo renie całej Europy połudnlowo-wschod niania węgla, z których jeden ma po-Od chwili przejęcia eksploatacji g a arn:ennegio ~ ~ sy u. . niej 1 miałaby na celu rozdrobnienie wstać u ujścia Loiry, drugi w pobliżu 
to Włosi decyduJą się na wydzier- skoncentrowanych tam gospodarczych Marsylji. Zakłady te będą kontrolowa­
żawienie Triestu Niemcom. Czem i politycznych niemieckich sił ofenzyw ne przez przedsiębiorstwo o kapitale • h się powodują Włosi? nych". mieszanym - „Compagnie Francalse Losowanie prem1owanyc Oto co pisze o tern „Codz. Gazeta de Raffinage". Trzeci z kolei zakład 
Handlowa": ANGLJA i FRANCJA ZABIEGAJĄ otrzyma urządzenia przystosowane do 

ksi=-łeczek p. K. O, Czyżby zatem Włochy nie mogły się o BENZYN~ SYNTETYCZNĄ przeróbki węgla brunatnego i pow-
'ł już dłużej bronić przed swym polltycz stanie, przy wydatnym udziale rządu, Se„.• i 11-e; nym przyjacielem, czy też może dzia- Podaje o tern „Gazeta Polsk!!-": w pobliżu okręgu węglowego Decare-„ łają tutaj jakieś inne czynniki ? Zna- 1 „Pod. w~ływem komJ?llkująeeJ się ville. Wreszcie czwarty zakład pow-

Dni a 25 lipca 1939 r. odbyło się nym jest pęd Niemiec ku Europie po- I sytu~cJI międzynarodoweJ, wzrosło ró- stać ma dla przeróbki pozostałości z 
w Centrali P. K. O. w Warszawie I łudniowo-wschodniej; pęd ten z cbwi- j wnli łez zainttetresowanle_ p!:btylemc.:'mp~:: rafineryj w okręgu Gironde. Pomoc 

. . · lą przyłączenia Sudetów a zwłaszcza 1 wa syn e ycznego 1 rządu dla tego zakładu wyrazi się w 4:2:g~e z rzędu pubh.czne losowanie objęcia protektoratu nad Czechami I , st~ach, które J?OSiadają, lub k?ntro- formie wieloletniej gwarancji zakupu 
ks1·ązeczek na premJowane wkłady I Morawaml wzmógł się jeszcze bardzo luJą bogate złoza ropy naftoweJ. Po- wytworzonej benzyny lotniczej po spe-
oszC2ędnościowe serji II-ej. znacznie. Ostatnie próby porozumienia wodem ich zainteresowania prodnkcją cjałnych cenach''. 

Po zł. 1.000 otrzymają właścicie- z Rwnunją, rozmowy z Jugosławją o- ben_zyny syntetycznej są względy stra Pismo to wyraża przytem przeko-
le książeczek Nr. Nr.: 53e23 53609 raz z Bułgarją. wykazują niezbicie, w ~g1czne. Chwilow~ bowiem nawet od- nanie, źe zarówno Anglja jak i 
55606 56091 57094 58780 60465 jakim kierunku dążą te tendencje. Cięcie dowozu J?ahwa, mogł~y zab gro- FrancJ·a uporaJ·ą się z tern zagad-Zapomlna się zaś przytem zbyt czę- I zić unieruchomieniem apara. o rony. 
63322 64219 64 704 64963 65430 sto że jest to jednocześnie sfera inte- I Przed kilkoma tygodniami donosiła nie niem łatwiej niż Niemcy i Wło-
73306 74808 76423 81844 82031 resÓw Włoch, które wprawdzie w Eu- I prasa. 0 podjęciu budowy drugiego za- chy: · 
82240 82340 85093 85393 88798 ropie południowo-wschodniej ustępują kładu uwodarnlania węgla w Angłjl. „Z powyższego przeglądu aktuał-
92796 94569 97716 100277 100776 przed rozmachem niemieckim, ale by- I W. Brytanja, która posiada lub kon- nych wysiłków Anglji I Francji w za­
J.01366 101403 101700 102508 najmniej nte zrezygnowały z tych waż 1 troluje najbogatsze na świecie tereny 1 kresie zapewnienia sobie P!lllwa na 
104.016 104538 104731 105949 nych dla nich zagadnień. Nie jest rze- naftowe, pragnie widocznie zabezpie- wypadek konfllkt_u wynika, Jak '!1ele 
1.06330 106383 106514 106727 czą wykluczoną, że mot..e właśnie roz- czyć się na wypadek wszelkich ewen- uwagi poświęca się tym zagadniemom. 
110085 110641 112471 114631 ważania nad tego rodzaju sytuacją od- tualnoścl. Postępowanie taki~ stanie Gospodarcza potęga sprzymiei:zonych, 

7 grywały pewną rolę (I to kto wie czy się zrozumiałe gdy zważymy, Jak włel zapewnia 1m szybkie wyrownanle 
115063 116047 71 737. nie w wysokim stopniu), przy udzie- ki nacisk kładzie obecnie Anglja na I wszelkich zaniedbań w zakresie przy. 

Książeczki premjowane serji II-ej laniu koncesji Niemcom w Trieście. tworzenie potężnej floty powietrznej. gotowania obrony, z uniknięcie~ tych 
wylosowane dawniej a nie zrealizo- Byłaby to bowiem pewnego rodzaju Za przykładem Anglji dąży i Fran- trudności, których świadkami Jesteś· 
wane: Nr. Nr. 63101 113507. I próba odwrócenia jednostronnej, ale cJa, która rozbudowę przemysłu ben- ~ w państwach „osi". 

tach mniejszych. Noto·wano: Amster­
dam 285,20, Bruksela 90.50, Helsink'. 
10.99, Londyn 24.92, Nowy Jork kabe1 
5.32, Paryż 14.10, Sztolmolm 128.45 
Zurych 120,05. Bank Polski płacił za 
dolary amerykańskie 530,50. ltanadyj­
slde 5.29, floreny holenderskie 284.20, 
franki francuskie 14.04, szwajcarskie 
119.55, funty angit>lskie 24.83, belg! 
belgijskie 90.25, guldeny gdańskie -
99.75, korony duńskie 110.85, norwes­
kde 124.70, szwedzkie 127.915, liry włr 
skie 17.90, marki fińskie 10.75, marki 
niemieckie srebrne 83,50. 

PAPIERY PROCENTOWE 
Na rynku papierów procentowych 

tendencja była utrzymruna, przy więk 
szych obrotach tylko 4t/20/o wewnętrz­
ną,. Notowano: 3010 inwestycyjna I em. 
75, serja I em. 77, II em. 74, serja 
II em. 76, 40/o dolarowa 39, 41/20/o we­
wnętrzna 60.50, 4 proc. konsolidacyj· 
na 61, drobne odcinki 60.50, 5 proc. 
konwersyjna 65, odcinki po 100 zł.-
62, drobne odcinki - 60, 4t/2Cic ziem• 
skie 57.25 - 57.50, 50/o Wa.rsza\vy z 
1933 r. - 65 - 64.25 - 64.75, od­
cink!i po 1.000 zł. - 66, 50/o warsza· 
wy z 1936 r. - 62.50 - 62 5, 50/o 
Lodzi z 1933 r. - 58.75, 5 proc. Czę· 
stochowy z 1933 r. - 56,50, 5 proc. 
Piotrkowa - 54. 

AKCJE 
Na rynku akcyjnym tendencja by­

ła utrzymana, przy obrotach minimal· 
nych. Notowano: Bank Polski 107.25, 
Ostrowiec 78.25, Haberbusch - 57,50. 

W obrotach prywatnych: 3 proc. 
renta ziemska odcinki po 1.000 zł.-
50. 

POZAGIEŁDOWE KURSY 
WIECZORNE 

Inwestycyjna I em. - 75. 
Inwestycyjna II em. - 74. 
Konwersyjna - 65. 
Konsolidacyjna - 60,50. 
Dolarówka - 89. 

. Wewnętrzna - · 60,58. 
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Wycieczka wielkiej organizacji polskiej 
ze St. Zjednoezon1eh . 

przyb7ła do Warszawy 
Do We.rszawy przyjechała 2!5-go wicz, Awiatowy Związek Polaków z 

b. m. wycieczka wleild.ej organiza- Zagranicy c:ruwa nad tem, by nrlll 
cj:l. polskiej w St. Zjednoczonych - goście zza oceanu wywieźli z Ma­
Zjednoczenia Polskiego Rzymsko- cierzy najlepszą znajomość kra.ju i 
Katolickiego. życia polskiego. 

Wycieczce przewodzi prezes tej We wszystkich miasta.eh po przez 

Wizyty litewskie 
w Polsee 

Dn. 2łS b. m. przybył do Wilna 
min. JlJI'gis Szaulys w towarzy­
stwie rektora U. J. P. Antoniewi­
cza i prClfesora prehistorji na Uni­
wersytecie kowieńskim, Puzlnasa. 

X 

Do Wilna przybyn prezes litew­
skiej Akcji Katolickiej dr. Penka­
uskas i dyrektor Teatru Państwo­
wego w Kownie dr, Juszka. 

wielkiej i zasłutonej organizacji p. które prowacJ.rlła trasa wyciecz~ 
Józef Kacia, jeden z najwybitniej- mili goście zz.a Oceanu przyjmowam 
szych działa.czy wśród . Polonji a- byli serdecznie zarówno przez miej­
merykańskiej.. W skład wycieczki soowe władze jak i przez ludność, 
ziotonej z 33 osób, wchodzą rów- która przy taMej okazji nie szczę- Przedstawlclele Lltwln6w 
nie!: kapelan Zjednoc1.enia b. Ja- dzila rodakom z Amecyki wyrazów 

Wracalai 
•Węgier na Ru' Podkarpaekę 

„Nowyj CIU" donom „ łr6deł powrót .>D& Ruł Podk&rpacq drowi 
wiedeńskich, ja.koby b. szef Ukra- JuljuuowS Bńaue~ drowi !4l­
ifleldego Nacjonalnego Objednanja kołajowl Dołynajowt l l'Q. AURSŁ7 
waja) oraz literat Grendta-Dońsld nowf Dutce, którsy w prz.;ide"1tłu 
zostali wypuszczeni na wolność z obladunia Rusi Podka..~j 
węgierskiego obozu koncentracyjne- prze1 wojska wtglenJd.t udali Ile 
go w Nyiregyhaza. 1 polec.ni& rsądu b. Wołoa~ 4o 

x Budapesztu celem podjocla rQJto. 
Jak donosi „Nowyj Czas" z Bra- wa.A w sprawie dobrowolnej wijf 

tisławy, rząd węgierski zezwolił na Rusi Podkarpa.ckiej • W~graml. 

Burza nad Poznaniem 
Kanał1 ulleżne przepełnione 

neczko, sekretarz orga.nizacj1 J6- gorącej sympatji. wileósklch . 
zef Barć, red. Franciszek Ba.r6, dyi'. Niewątplliwie l ltolfea przyjmie Dn. 25 b. m. w godzinach przed-
Daniel oraz dyrektorki Duch i Gór- ich z całą serdecznośclą, manifestu· 0 wof. Maruszewskiego I południowych i południowych prze-

oraz ullce, na kt6rych kanaly nie 
zdołały pochłonąó nagromadzon~h 
wód deszczowych. na. jąc tym 8amym swe uznanie dla ciągnęła nad Poznaniem kllkakrot-

Wyci~a bawi jut w Polsce od, wspaniałej pra.cy na.rodowej Polonji Dn. 25 b m. woj. wilefl&ki Maru- nie bmza, połpona • ploronaml l 
dwóch tygodni i ten czas poświęci- Amerykafisldej, która tylekroć - a szewski przyjął przedsta~cieli sil'ruł ulewą. 
ła na zwiedsanłe kraju i zapozna.- ostatnio przez zbiórkę na Fundusz miejscowego społeczeństwa litew- Woda zalała w licznych domach 
nie się z jego dorobkiem. Obrony Narodowej - złotyła do- skiego w osobach: ks. Czybirasa, piwnice niżej polot.one mieszkania 

Strat pożarna interwenjowała w 
Jd.lku wypadkach, uauwając wodt 
z mieszkań. 

Trasa wycieczki prowadziła z Gdy wody swej niezmiennej wierności I Konstantego Staszysa i dyr. Szyks-
ni przez Poznań i Częstochowę do dla Macierzy. nisa. 

"l.JRJER .SPORTOll'JI Katowie i na Sląsk Zaolziański, 
skąd wycieczka przez Kraków uda­
ła się do Zakopanego, gdzie zwie­
dziła ośrodek wychowawczy Swia­
towego Związku „Kadrówkę Mło­
dych Polaków z Zagranicy" na G~ 

Ruch graniczny-gospodarczy DRAMATYCZNY PRZEBIEG 6:21S:03,2; 2) Napierała 6:42:39,-; 
ETAPU RZESZOW - KRAKOW. 3) Rzetnicki 6:42:39,ł; •> Ignaczak; 

niku. • 
Od przybycia do Gdyni, gdzie wy­

cieczkę witał dyr. Stefa.n Lenarto-

W ub. tygodniu. toczyły się w 
Zakopanem pod przewodnictwem 
wicestarosty nowotarskiego Wroń­
skiego z udziałem starostów gra-

N a rozbudow~ nicznych powiatów słowackich ob-
~ rady w sprawie ruchu granicznego. 

Poli•echnild Lwowskiej (gospodarczego) na pograniczu po-
. wiatów nowotarskiego i sąsied-

Pr~feso~owie, docenct i a~y- nich słowackich powiatów. 
stenc1 Politechniki Lwowskiej ofia-
rowali przeszło 100 tysięcy zł. w W wyniku obrad ustalon~ oprócz 
obligącjach P.O.P. na budowę no-I i$tniejących dróg celnych 1 punkr 
wych gmachów wydzialu mechanicz tów przejściowych także punkty go 
nego i elektrotechnicznego swej u-1 spodarcze, przez które ludność po­
czelni. granicznych powiatów polskich i 

Ręnesans gospodarczy Wołynia 
Jak się dowiadujemy, dokonany 

już został podział kontygentu wy­
wozowego żywych gęsi z Polski na 
lipiec i sierpień r. b. Kontygent 
ten w lipcu wynosi 59 tys. gęsi, w 
sierpniu zaś 103 tys., czyli razem w 
ciągu 2-ch miesięcy 162 tY13. sztuk. 
Całościowy kontygent eksportu ży­
wych gęsi wynosi 930 tys. sztuk. 
J ednocześnle jest przewidywane u­
ruchomienie na wielką skalę eks­
portu z Polski żywych kurcząt do 
Szwajcarji, Belgji, WłocĄ i Grecji. 

Z tych samych źródeł komuniku· 
ją, iż rozpoczął się jua. sezon eks­
portu jagód do Angljli i częściowo 
do Szwajcarjl. 

O eksporcie tych artykułów wspo 
mina.my tu dlatego, M< w znacznej 
mierze drób żywy, a przedewszyst­
kiem już grzyby i jagody, przezna­
czone na wywóz za granicę, pocho· 

POL! GOJA WICZftsK! 

li 

dzą z terenu Wołynia. Niezbyt 
dawno Izba Przemysłowo - Handlo­
wa w Lublinie opublikowała bar· 
dzo eięka,wą statystykę, odnoszącą 
się do eksportu z Wołynia za gra­
nicę. Ze stanem tego eksportu, z 
jego możliwościami i perspektywa.­
mi będziemy mogli zapoznać się 
szczegółowo na targach Wołyńskich 
w Równem. Targi te, jako X Jubi­
leuszowe Targi Wołyńskie, odbędą 
się w r. b. w okresie od 15 do 25 
września. 

Dowodem fywotnoścl 1 utrwale­
nia. bytu Targów W ołyńsldch jest 
ilość osiągniętych na Targach co 
roku tranzakcyj handlowych, wiel­
kość dokonywanych obrotów, cyfra 
przybywających na Targi, celem 
wzięcia. w nich udziału wystawców, 
oraz frekwencja zwiedzających, w 
ciągu lat ostatnich rekordowa. 

słowackich będzie mogła w celach 
gospodarczych przekraczać grani­
cę na podstawie przepustek w le­
cie od godz. 4 "Wzgl. 6-ej do 21-ej, 
a w zimie między godz. 7-ą a 
19-tą. 

Przepustki będą wydawane dwo­
jakie - jednorazowe oraz stałe z 
ważnością na 1 rok. 

Legitymacje zasadniczo będą za­
opatrzone w fotografję właścicie­
la. 

We wtorek, dn. 25 b. m., rozegrany 5) Łoza. 
został na trasie Rzeszów - KrakÓW Klasyfikacja ogólna po 4 etapac~ 
o długości 195 km. czwarty etap wy- wyścigu: l) Napierała 23:1S1:47; 2); 
ścigu „Dookoła Polski". Trasa wyści- Rzetnickl 23:62:50,8; 3) Bieniek 
gu była wyjątkowo cię~a na dobitek 24:21:36,2; 4) Jaskólski: 15) Igna· 
spadła kilkakrotnie rzęsista ulewa, co czak. 
spowodowało, te szosa stała się bar- PJEBwszy DZ!Elt MISTRZOSTW 
dzo błotnista 1 sllska. TENISOWYCH W GDYNI. 

Na starcie w Rzeszowie stanęli We wtorek, 24 b. m., rozpoczęły sit 
wszyscy uczestnicy ostatniego etapu w Gdyni indywidualne mistrzostwa te­
za wyjątkiem Wandora. Na 7-ym kl·, nisowe Polski, ~e zarazem indy• 
lometrze przebijają gumy: Łoza, Za- widualnemi mlstrzoatwami EuropY, 
górski, oraz Węgrzy Maedi l Goeroe, ~odkowej. 
a na 24-ym kilometrze z czołówki Wl· 1 W~ pierwszego dnia rozgrywek 
śniewski. Po przejechaniu 33 km. na· przedstawiają się naatępUjQCo: 
stępuje kontuzja. Dom.Mskiego, który Gra pojedyilcza panów: Ign. Tło-

• pada na kamied, łamiQC ramę i koła. czymkl - Slusarz 6:2, 6:1, 6:1; Ma.-
Przepustki stałe i jednorazowe Po naprawieniu, jedzie on jednak .da- yffr (Jugoał.) - Godlewski 6:2, 6:4:, 

uprawniają do pobytu po drugiej lej. 6:0; Ks. TłoczyMkl - P&Uca 6:3, 
stronie granicy przez trzy dnl. Losy wyścigu rozstrzygają się na 6:3, 6:0; Konjovlc (Jugoeł.) - 'l'oma-

Właściciel przepustki stałej, pra­
gnący zatrzymać się po drugiej 
stronie dłużej niż 3 dnl, musi zgło­
sić swój pobyt naJbliższym orga­
nom ochrony granicy. 

Pozatem omawiano zagadnienie 
ruchu turystycznego, przyczem wy 
rażono tyczenie, by dąży6 do jak 
najrychlejszego zawarcia umowy 
turystyęząęj między Polską a Sło­
wacją. 

atlema nud1 na urlo1le 

gdy „KurJer Polskr~ 

fest z Tobą 

57-ym kilometrze. Witek (emigracja) szewski 6:1, 6:4, 6:2. 
inicjuje ucieczkę, zakotlczolllł powodze Gra poJedyJ\cza pal\: z. JędrzejoW• 
niem i odtąd prowadzi wyścig at do ska - Popławska 6:1, 6:3; Łunlew• 
mety. Witek jedzie samotnie w zna- ska - Bockowa 3:1, 6:2: Zwolaka -
komitej formie, powiększajQC syste- Bemówna 2:6, 1:6: Kovaca (Jugoat.)J 
matycznie odległość, dziellłClł go od - Matuszewska 6:0, 6:4. 
człówki 

Na punkt odtywczy w Mościcach 
(86 km. od startu przybywa pierwszy 
Witek, majlłC jut 5 minut przewagi 
nad następnym z kolei Majorczykiem, 
a 6 mln. nad grupą, w której skład 
wchodzą: Napierała, Wasilewski, Ka-
piak L 1 Rzetnicki 

8 miesięcy więzienia 
za strzał na weselu 
Przed Sądem Okręgowym w Za· 

mościu odbył sit proces 30-letnlego 
Ludwika Kapicy, oskar!onego o Na ostatnim odcinku tego etapu, 

wskutek ciężki.eh warunków tereno- nieumyślne spowodowanie śmierci. 
wych i ulewy, jadący w tyle kolarze I Swego czuu Kapica wracał s ko· 
zaczęli się masowo wycofywać. Na ścioła z orszakiem weselnym i na 
metę do Krakowa przybyło w cięta- drome Kitów • Tworyczów zaczął 
rowym samochodzie 13 zawodników strzelać na. wtwat z rewolweru. 
z Wiśniewskim, Kaptakiem I, Bizo- WSkutek nie~znego manlpulowa• 
:.~~ T~~~~ęJzi~~~~o~~: nia bronią Kapica. cłoiko postnelil 
wała zezwolló wszystkim wynrlenio- DC'MlStnlka orszaku weselnego, Sta· 
nym wyżej zawodnikom na dalszy u- nisława Wyłupka. Sąd Okręgowy 

Zmiana adres6w dla prenu. dział w konkurencji etapowej wyścl- skazał Ka.picę za nieumyślne spowo 
gu. dowanie śmierci na 8 młe81tcy wlę 

merator6w bezpłatnie 
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Wyniki czwartego etapu! 1). Witek zienia. · 

w Czechach, dotknięci bojkotem, I przy jej bufecie. Jakaś kobieta, 
aby nauczyli się lojalności wobec usłyszawszy obok głośną rozmo­
państwa, które pozwoliło im tyć, w' mężczyzn, krzyczała: 
zbijać pieniądz~ i h~n~ować. - Pfuj, Niemcy, pfuj, pfujf 

ĘT,A RZEKA 
POWIEŚĆ 

Bezwzględny boJkot, am ziarnka Publi ść, • j • k 1 czno z swem1 porc ami 
awy na talerzykach, bułkami, jadłem 

. Madame Anette, .wyprostowan~ rzucUa się wgłąb sali, czyniąc 
Jak żołn.ierz, odłoz~ła u!11owę 1 krąg wokół grupki pobladłycli 
pochwyciwszy drugi papier, rze- mętc w t r i k. h" 
kła z ożywieniem: zyzn. • s a 1 on z .wyso ic 

- Sieczna, przyślijcie mi · tu sto~ków i łak. osaczeni. spoglą­
Klarę tę ·nową od czerwonych dab przed s~eb1e, podczas gdy ko-
pieskÓw bieta, podmecona ogólnQ uwagą, 

· wołała· · 
Wśród dziewcząt wrzalo. Roze- · 

Az strach pomyśleć, ile czło-I l nie jadła, wstawała z łóżka tył-, ści. Rozmyślała, ciągle o jed- szła się wiadomość, iż nietylko - ~ordercy, mordercy! Fey 
wiek ma sił do cierpienia, jak ko dlatego, że trzeba było iść do nem, ciągle o swojej sprawie, zmieniają dostawców, ale i część pop~mł samobójstwo! Jego tona 
może cierpieć znów na nowo 1 pracy, do biuffe. Wychudła, z po podczas gdy wokół niej, wraz z personelu. Tylko rodowite Czesz- Jego syn!„. 
od początku! Na jej widok Ka-

1 
liczkami zapadłemi, cała w bieli, żądaniami kawy, uwagami o za- ki mogą liczyć na pracę. Rozpra Głos jej załamał słQ; przerato-

czeńka bez słowa powstała i wy stawała przy wrzących aparatach. robku, pogodzie i wszelakich in- wiano gorączkowo, łącząc się na na Joszka, wspiąwszy się na pal· 
ciągając dłoń, dotknęła ramie- Kokieteryjny czepeczek dziwacz~ teresach, przewijały się słowa: chwilę za bufetami, lub wychy- ce, machała rękllt ukazując na­
nia. Joszka krzyknęła przeszywa- • nie sterczał nad tą twarzą, zna- - Sudety ... Heinlein ... Legjon łając głowy zza kaflanych prze- padniętym drzwi, znajdujące się 
jąco. Wysoki krzyk rozdarł jej 

1 czoną pierwszemi rysami dojrza Sudecki... gród i uczono się polityki na ży- tuż za ich plecami. Lecz oni sta· 
ciało, przestraszone źrenice wy- ~ łości i cierpienia, filiżanki dźwię- Wydarzenia światowej wagi za- wych przykładach. Rosjanka Zi- li, zaskoczeni, nie myśleli ucho­
bałuszyły się na koleżankę, mo- czały w dygocących palcach. Jak- taczały krąg coraz dalszy, a sła- na prawdopodobnie pozostanie, dzić. Jeden odezwał sit: głucho: 
kre włosy przylgnęły do czoła. że daleko była od tej zuchwałej be echa wstrząsały biuffe Koru- nikt nie ma do niej pretensji. - Tak, jeste§my Niemcami, a­
Zwarjowała! W głowie jej się po- Joszki, wyruszającej po swój los na, w Pradze, przy Vaclavskem. Lecz Klara jest Niemką, odej· le nie hitlerowcami, jesteśmy 
mieszało niechybnie, bo szepnę- i swoje szczęście z rodzinnego Przywołano kawiarkę, Josefine, dzie. Porywcza Różena ciekawa uchodźcami z Austrjił 
ła, drżąc: - Kaczeńku, co to j domu! Przytrafiło jej się cał- do dyrekcji, gdzie Madame A- była kto zadenuncjował jej to- Ukaząła się madame lnette, 
się stało? co się ze mną dzieje? I kiem coś innego, nii mniemał nette wtajemniczyła dziewczynę warzyszkę od czerwonych pie- w sam raz, aby swym spokojem 

Jej ból był bólem zwierzęcia, Kaifosz, życie dosięgło ją moc- w zmiany, mające zajść w jej sków? i taktem zlikwidować zajście. 
które nie może znaleźć i ule- niej, głębiej i dotkliwiej, niżby dziale. Stos papierków piętrzył - Nikt, nikt! - zaprzeczono Publiczność rozchodziła się zwol­
c.zyć swej rimy. Gdyby jej powie-1 to sprawiły płoche zaloty męż- się przed zarządzającą. Były to gorąco - ona sama gadała zbyt na do bufetów, wokół wrzało od 
dziano, że chłopak jej umarł, mu- czyzn w biuffe. Jej równowaga umowy. wiele! komentarzy i zdenerwowania. Co 
siałaby wkońcu pogodzić się z Io I została zachwiana. Płakała, bez - Josefine, zmieniamy do- O Joszce nie wspominano, by- za czasy! Każdy człowiek odpa-
sem. Gdyby jej powiedziano, że 1 wstydu, że robi to na oczach stawców. ło jej to obojętne, czy utraci pra wiada za swój naród, płaci z&i 
ma inną, gniew, zazdrość, obra- ( łudzkicl1, nawet nie ocierała łez, Po mieście rozeszły się wiado- cę, czy nie. Nie mogła już pła- postępki przywódców, ulega prze 
:ra i tysiące innych uczuć szar- , które obsychały same na twa- mości, iż dawni dostawcy kawy, kać, łzy jej wyschły. Oczy tylko śladowaniu, choćby nic sam nie 
pałoby jej serce, umniejszając 1 

rzy. Trzymała się uporczywie na po anschlussie wypłacili gratyfi- bolały tak, iż przymykała powie- zawinił. 
sam ból. Lecz biła się z czemś . nogach, ponieważ raz usiadłszy, I kacje pracownikom filij wiedeń-

1 
ki, aby choć na chwilę ugasić Klara od czerwonych piesltów 

niewiadomem, pytając ciągle: co ' nie mogła zebrać sił do wstania skich, na znak zadowolenia z za- żywy ogień, tkwiący w źrenl- nie wróciła jut na swe miejsce. 
to może być? Nie spała prawie i krzątaniny przy obsłudze go- boru Austrji. Zostaną więc tu, cach. Nagle wybuchła awantura lD. c. n.). 

• 
/ 
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Natalji, Pantaleona. 
Ws. sł. S,48. Z. 19,38. 

POGODA NA DZIS 
Pogoda o :ta.chmurzE'niu zmiennem, 

z przelotnemi opadami, zwłaszcza na 
wschodzie I południu, a z większemi 
rozpogodzeniami na zachodzie kraju. 
Temperatura w ciągu dnia ok. 20 st. 
Umiarkowane wiatry z kierunków za­
chodnich. 

\\t ~eatraeh 
Teatr Narodowy: „Awlet1 gaj". 
Teatr Polski: „Genewa". 
Teatr Letni: „Zgorszenie publiczne". 

. 'l'eatr Ateneom: „Szczęśliwe dni"". 
Io1tytuł 8edotJ': .• Raneczka l ducb", 
Teatr ,,eł.Ul": •• Barnn Klmmel". 
Teatr All Baba (Karowa 18): „Orzeł 

tzy Reszka„.". Pocz. 7.80 t 10 wtecz. 
Ssoplla Polłtyer.na w kawiarni PlaatY· 

kt,w HPS). pocz. o 7.30 I 9.80 wteca. 

ll'lll<'OH.MAUJlil O lflUJAUU 
DOZWOLONYCH DLA 1\'.ILODZJ.E:n" 

TELEFON 'J.11-26. 

W kinaeb 
Adria: „Geniusz sceny". 
Atlantic.: •. W1eui::1 ... „.~·. 
Bałtyk: „Trzej kadeci". 
Casino: .• Meksykańskie noce". 
Capitol: „ W sieci wvwladu" 1 „SKra· 

dzione eycie". · 
Colosseum: ,. TaJemnlca nocnego lokalu". 
Czary: „We&o!y ordynans". 
Eden: „śluby ułańskie". 
ł;litn: „Zaczęło siew pociągu" I „Fra.n· 

:j!i -~zuwa" ~ • 
!'r": „King Kong'' ! „Statek niewolni-

ków" ! „Djabły wybrzeża". 
t:nropa: „Więzy przeszłości", 
l:'nn1a' „Dama z Malagi". 
ł"1lharmonja: „Pecho-.riec". 
H t'iios: „ Wrzos" i „2 dni w raju". 

mf·~~llywood: „MaUeńalwo z przeszkoda-

lmperlal: „Młode serca". 
Italia: „ Wierna RzeKa". 
Kom eta: „Sprawa prof. Ltndsea". 
Lot: „ W ogniu poql.sKów" I .,.Prawdzl· 

wy Pn:yJaclel". 
Miej~kle: „życie we dwoje". 
l'Jl\Jestic: „Szaleństwa młodości". 
Mewa: „Subretka" I „Kurjer carski". 
Nowa Tombola: „Wiezienie bez krat•• t 

.• Hudość eycla"'. 
Oba: „Ich stu 1 ona Jedna" 1 „Niemy 

bohater". 
Palladiom: „Zeznanie S'lptega". 
Pan: „Anny Hardy zakochany". 
Petit Trianon: „Cyganka" i „Kobiety 

nad przepaścią". 
ltialto: .. Hotel na Rlvlerze". 
Rex: „Hl!1torja jednej nocy" lo „Antek 

policmajster". 
łl.oma • „ Katarzynka„. 
Sfink1: „Blagier•. 
Sok6J: •• Klub kobiet" „ Wloana w 

Parytu". 
Stylowy: „Cztery mlljony". 
""·iiitowid1 .,Bonatei: LecJI Cudzoziem· 

•klej". 
11wlt:. „Dwie Joasie", 
Uciecha: „Wyspa rozbitków", 
Victoria: „ WłóCZęg1"'. 
l'"nor:ima < Now;t ~wiat 2'7) 11t'Y&W1etl• 

zdjęcia Gibraltaru, Ceuty, Suezu. Pano· 
rama czynna codziennie od 10 do 22. 

W TEATRZE POLSKIM FANTAZJA PO­
LITYCZNA „GENEWA'' 

Dziś poraz trzeci „ fantazja polityczna" 
G. B. Shaw'a p. t. „Genewa", w przekła­
dzie F'I. Sobieniowskiego, w reżyserjl Zbi 
gniewa Ziembińskiego i w dekoracjach 
Władysława Daszewskiego. W rolach głów 
nych: Romanówna, Węgrzyn, Samborski, 
Damięcki, Krzewiński, Ziembiński. W in­
nych rolach: Buszyński, Chmielewski, Kar 
czewski, Małkowski, Myszkiewicz, Kempa, 
Duszyński I in. 

„SZCZĘśLIWE DNI" 
SUKCES SEZONU - W NIEDZIELli) 

POPOŁUDNIU 
Wielki sukces obecnego sezonu Teatru 

Ateneum „Szczęśliwe dni", grane są z nie 
zmiennem powodzeniem, mimo przekrocze 
nla pokaźnej liczby 60 przedstawień. 
świetni wykonawcy w osobach Anusin­

kówny, Janeckiej, Nobisówny, Fijewskiego, 
Pośpicłowskiego i Rakowieckiego, darzeni 
są co wieczór rzęsistemi oklaskami. 

W niedzielę „Szczęśliwe dni" grane bę­
dą dwukrotnie o godz. 4.15 pp. (po ce­
nac.h zniżonych) i o 8,15 wiecz. 
„ZGORSZENIE PUBLICZNJ<}" W TEA-

TRZE LETNIM 
Teatr Letni obchodzi jubileusz 70 lat 

Istnienia, „70-lecie śmiechu", gra więc 
przezabawną farsę „Zgorszenie publiczne", 
która v,,-ywołuje ustawiczną wesołość kar­
kotomncmi sytuacjami, a grana w dosko­
nałem tempie i z porywającym humorem 
przez Orwida, Zaklicką, Grabowskiego, 
Kwaskowskiego, Stojowską, Niczewską, Do 
bra1iską i Jerzego Tatarkiewicza - je;t 
źródłem nieustającej zabawy. „Zgorszenie 
publiczne" rozśmiesza do łez, a iście fai~ 
sowa werwa i zacięcie gry pozwalają za.­
pomnieć o troskach dnia wszystkim, kto-

. kolwiek znajdzie· sie na widowni Teatru 
Letniego. 

Ze §UJlata ntuząltcl -
Sezon t93S·39 w FiłharD1ooji 

Dqrqqenci I soliści 
Uwagi na temat ubiegłego sezonu I ml. materjalneml, szczególnie prze- 1 myśli pmewodniej, a wykonywane wy 

w Filharmonji (w dn. 4 i 20 b. m.) ciez ważnemi w naszej. tak po maco- łą.cznie przez siły polskie. Miałoby to 
zamknąć należy jeszcze ogólnym rzu szemu przez kogoby należało, trakto- niezmiernie doniosłe znaczenie pod 
tern oka na. dyrygentów i solistów, I wanej i:istytucji, zapytywaliśmy na względem wychowawczo-kulturalnym, 
którzy przesunęli się przez estradę I tern mieJSCU, czyby me było wskaza- a szłoby jedynie o znalezienie takiej 
naszej wielkiej sali koncertowej. ne ?rganizować wielkie koncerty sym- owej myśli przewodniej, któraby mia-

0 ile chodzi o dirygentów, to na I fomczne co drugi piątek tylko, po- ła również i siłę atrakcyjną. dla pu-
ogólną. ich liczbę 16-tu, równo poło- I święcają.c pozostałe piątkowe wieczo- bllczności. M. Skołuba. 
wę stanowili cudzoziemcy, przyczem I ry na koncerty o pewnej zasadniczej 
dyrygowali oni 13-tu koncertami. Re-!-------------------------------­
sztę wieczorów prowadzili polscy dy- i 
rygencl, a mianowicie 17 koncertów. , 
Dollczyćby tu jednak należało 1eszcze I 
koncert symfonlciz;ny w ramach Fe­
stivalu Muzyki Współczesnej, dyrygo 
wany przez dwóch cudzoziemców i 
dwóch Polaków. Przeważają.cą. więk­
szość stanowili wogóle dyrygend, któ 
rych Warszawa zawsze mila wita, ja­
ko dobrych 1 wysoko cenionych zna­
jomych: Hermann Abendroth, Emil 

l\.Na upał rada jedyna ~ 
f}za dwudziestkę kup PINGWINA.~ 
770 

klJR.IER RAD.IOH'I" 
Cooper, Yssay Dobroven, Georges J ----------------------------------­

Georgescu z jednej, a Walerjan Bier- „IMĆ PASEK W DANJI" I kierownictwem angielskiego trenera A· 
diajew, Jerzy Bojanowski, Grzegorz Fragmenty z pamiętnika Paska - lexa Jamesa, rozegra spotkanie z FC 
Fitelberg, Zygmunt Latoszewskl i Mle przed mikrofonem Szeged. Omówienie tego spotkania, 
czysław Mierzejewski z drugiej stro- Na tle specjalnie dobranych wyjąt- wraz z oceną postępów naszych gra.-
ny. Obok nich znaleźli się wybitni ków ze słynnych „Pamiętników Paska", czy, kształconych w technice i takty­
kapelmist~-ze.. jak Ernest Dohnanyi usłyszą radjosłuchacze dnia 27 lipca ce footbalowej przez jednego z naj-
11:1b H~ikamen, o~az pp. Paul Mau- o godz. 21.30, kilka obrazków słuchowi słynniejszych graczy zawodowej dru­
nce Gmllot i Ludwik Rajte~. Z .szcze-1 skowych z ciekawemi przygodami Pa- żyny angielskiej „Arsenalu", transmi­
g1'ilnem zadowoleniem nalezy Jednak I na Jana w dalekiej Danji, egzotycz- tować będzie Rozgłośnia Warszawy li 
P?dkreśll~ wy~t~py naszych młodych nej dla polskiego szlachcica. Całość u- w czwartek, dnia 27 lipca od godz. 
sił, a mianowu:ie pp. Tadeusza Czu- zupełni ilustracja 11tuzyczna, uwzględ- 21.SO - 22.00. Sprawozdawcą będzie 
dowsklego, który w sposób rzeczywi-, niająca m. in. dawne pieśni rycerskie. p. Michał Frank. 
ście wytrawny poprowadził wykona­
nie „Męki Pańskiej" Elsnera, oraz Pł.YWACTWO SPORTEM OBOWIĄZU- ZBLIŻA SIĘ JUŻ TER.MIN OTWARCIA 
Kazimierza Hardulaka i Tadeusza j JĄCYl\I D.W.R. 1939 
~ilc~aka, którzy zdobyli zło~e ostro- . Taki jest tytuł pogadanki, jaką na­
gi r;iejako w Koncercie Festivalu ~u da dh całej Polski Rozgłośnia Toruń­
zyki Współczesnej obok tak powaz- I ska w dniu 27 lipca o god~ 8.20. Au­
nych dyrygentów, jak pp. Stanley I tor pogadanki p. Chojecki, porusży 
C~apple i Andre Souris. Osobno wy- niezbędność pływania nietylko dla u­
miemć wypada koncert kameralny, · niknięcia zbyt częstych u nas wypad­
prowadzony przez p. Szymona Gold- I ków zatonięcia, ale również omówi nie­
berga, a na którym wykonany został zbędność umiejętności tego sportu dla 
Septet Beethovena. żołnierza. 

Jeżeli stosunek polskich dyrygentów 
do sił obcych przedstawia się bądź co EGZAl\llN POLSKICH PILKARZY 
bądź wc8:le ~o!zystnie i d.o~odzi, że j w dniu 27 lipca respół najlepszych 
w ~ej dziedzime coraz. lepieJ dot~zy- 1 piłkarzy Polski, zgromadzonych w War 
mu1emy kroku zagranicy, to w licz- szawie na obozie treningowym pod 
nym szeregu solistów prezentujemy I ' ' 
się naogół niepokaźnie. Pomiędzy 
18-ma nazwiska.mi pianistów znajdu- „GAZ" FABRYKI GAZ6W PRZE­
jemy zaledwie 6 nazwisk naszych ar- l.\IYSLOWYOH SPóLKA AKCYJNA 
tystów z Zofją. Rabcewiczową., Mie- w w ARSZA WIE. 
czysławem Horszowskim i Henrykiem Bilans na. 31 grudnia 1988 r. 
Sztompką na czele, za którymi idą Aktywa: Majątek stały: Place 

Już w niedługim czasie zostanie o­
twarta Druga Doroczna Wystawa Ra· 
djowa. Wystawa ta jeszcze szerzej i 
dokładniej, niż zeszłoroczna, ujmować 
będzie obraz przemysłu radjowego i 
radjofonji, to też spotka się niewąt­
pliwie z ogromnem zaintcresowanii!m. 

W czasie Wystawy czynne bl)dzie 
publiczne studjo Polskiego Radja, z 
którego Polskie Radjo nada szereg in­
teresujących audycyj. Zwiedzający Wy­
stawę będą zatem mieli możność do­
trzeć niejako do kuli~! radjofonji, 
zetknąć się bezpośrednio z sam~m pro 
cesem twórczości radjowej, której są 

odbiorcami. 
Pociągi popularne, jakie zostaną zor­

ganizowane z całej Polski, specjalnie 
na \Vystawę, w ogromnym stopniu po­
większą niewątpliwie frekwencję zwie 
-dzających. 

D.W.R. 1939 stanie się bezwąłpienia 
największą sensacją letniego okresu, 
zarówno stolicy, jak i całego kraju. 
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Radio 
CZ\VARTEK, :n łlpc". 

W~RSZAWA I (Raszyn). 
. 6.30 .Pieśu „Kiedy ranne wstają :zorze„. 
6.3~ G1!f1nastyka. 6.50 Muzyka (płyty). 7.00 
Dziennik poranny. 7.15 - 8.20 Muzyka 
(płyty), 8.20 Pogadanka sportowa. 11.57 
Sygna~ czasu i. hejnał z Krakowa. 12.03 
A~dr,cJa połt~dmowa: H.45 „Wojsko pol­
skie : „NaJmądrzeJsze - to sapery -
aud. sło"'.110-muzy_czna dla młodzieży w 
opr; J. s,aszewsk1ego (z Poznania). 15.05 
M1;1zyka .P?Pularna (z Krakowa). 15.45 
W1adomosci gospodarcze. 16.00 Dziennik 
popołudniowy. 16.10. Pogadanka aktualna. 
16.20 Preludja organowe Wł. żeleńskiego 
w. :VYlc. K. „ Garbusińskiego Cz Katowic). 
16.4:> „Nafta - reportat St. Nagla. 17.00 
Muzy!'a do tańca (płyty), 17.45 Skrzynka 
techniczna. 18.00 Kwartety Beethovena 
CP!Yty) .. 1~.35 Konce1t w wyk. Ork. Rozgł. 
W1lE;ńsk1eJ. 19.00 Jules Romaln: „Francja 
w. lipcu 1914 r." -- przekład J. Sakow­
skiego. 19.20 ,.Przy wieczerzy" (płyty) 
20.25 Audycja dla wsi. 20.40 Audycje in: 
!orml!-cyjne. Dziennik wieczorny. Wlado­
mośc1 meteorologiczne. Wiadomoac! spor­
towe-. Nasz program na jutro. 21.00 Recital 
skrzypcowy St. M!kuszewskicgo. Akomp. 
J. Gaczek (z Krakowa). 21,30 Teatr Wyo­
braźni: „Imć Pan Pasek w Danji". 22.10. 
Duety wokal.ne. 2!!,30 Recital fortepianowy. 
23,00 Ostatme wiadomości dziennika wie­
cz<,>rnego. 23,05 Wiadomości w języku wio 
sk1m. 23,15 Koncert muzyki polskiej. 

CZWARTEK, 27 lipca. 
16.45 Reportaż z Muzeum Przemy· 

słu i Techniki. 
19.00 Jules Romain: „Francja w lip­

cu 1914 r." w przekładzie Julju­
sza Sakowskiego. 

Mikuszewskiego. 
21.00 Recital skrzypcowy Stanisława 
21.30 Teatr Wyobratni: „Imć Pan 

Pasek w Danji" - fragmenty z 
pamiętników Jana Chrvzostoma .~ 
Gosławic Paska. · 

23.15 Koncert. mutyki polskiej w 
wyk. Al. Michałowskiego. · 

WARSZAWA II (Mokotów). 
13.00 Muzyka rozrywkowa w wyk. okte­

tu czł. Ork. Opery Warsz. 14.00 Parę in­
formacyj, Wiadomości sportowe. Program 
na .iutro. 14.15 Ludwik Beethoven: Septet 
Es-dur op. 20. 15.00 Koncert solistów. Wy­
konawcy: A. Drwieżanka - śpiew, S. Bie­
llcki - fort. 15.30 Muzyka obiadowa. 16.30 
Marcel Mule - saksofon i Robert Mur­
chle - flet (płyty). 17.05 ~ycie kultural­
ne stolicy. 17.25 Muzyka dawna (płyty). 
21.05 Jules Massenet (płyty). 21.15 Laurea­
ci nagrody Nobla: „Spemcnn - wielki . 
biolog" - odczyt dr. P. Słonimskiego. 
21.30 Transmisja meczu piłkarskiego. 22.00 
Franciszek Liszt: Sym!onja Faustowska. 
22.30 Wolfgang Amadeusz Mozart (Ork. 
Kameralna). 23.00 Muzyka do tal1ca z dan· 
cingu. 

PIĄTEK, 28 lipca 
WARSZAWA I (Rasityn) 

6.30 Pieśń „Kiedy ranne wstają zorze". 
6,35 Gimnastyka. 6,50 Muzyka (płyty), 
11,57 Sygnał czasu i hejnal z Krakowa 
12,03 Audycja południowa. 14,45 „Przerwa· 
ne wakacje" - powieść mówiona dla mło· 
dzieży. 15,00 Muzyka popularna. 15,45. Wii;. 
domoścl gospodarcze. 16,00 Dziennik popo­
łudniowy. 16,10 Pogadanka ak-tualna. 16,20 
Chór Opery „La Scala" w Medjolanie (z 
płyt). 16,45 Rozmowa z chorymi. 17,00 Mu­
zyka do tańca (płyty). 18,00 „Opowieść o 
~hubercie". 19,00 „Ba&ń, klechda, lege.n· 
da". 19,20 Chwila Biura Studjów. 19,30. 
„Przy wieczerzy". 20,25 Audycja dla wsi. 
20,40 Audycje Informacyjne. 21,00 „Polskie 
Radjo w gościnie u Pomorzan". 23,00 O­
statnie wiadomości dziennika wieczornego. 
23,05 Wiadomości w języku niemieckim. 
23,13 Wiadomości w jezyku węgierskim. 

jeszcze Róża Etkin-Moszkowska, Mie- 195.968,10 zł.; Budynki _ 42$.079,32 
czysław Miinz i Zygmunt Dygat. zł.; Maszyny _ 444.ą29,61 zł.; Ma­
Wśród cudzoziemców znajdujemy za szyny biurowe _ 3.570,72 zł.; War­
to całą plejadę pierwszorzędnych mi- sztaty _ 21.l25,87 zł.; Narzędzia _ 
strzów pianistyki, jak Claudio Arrau, 7.375,19 zł.; Instalacje _ 32.038,07 
Aline van Baerentzen, Robert Casa- złotych; Umeblowanie _ 7.419,92 
desus, Wilhelm Kempf! i Inni. Jesz- zł.; Suma majątku stałego i.134.906,86 I 
cze gorzej przedstawia się sprawa ze zł.; Majątek płynny: Udziały - Więzienie za raport Z 1914r. 
skrzypkami: Ginette Neveu, Rob~rt 168.150,- zł.; Papiery wartościowe _ 
Soetens, R;YSZ~rd Odnopos?ff_ i Zmo 1.700,- zł.; Dłużnicy różni 186.837,41 Jednym z pierwszych obywateli 
F_rancescati widzą obok siebie tylko zł.; Suma majątku płynnego _ dawnej Austrji, którzy znaleźli się na 

PI4TEK, 28 lipca. 
18,00 „Opowieść o Schubercie" 

audycja w oprac. prof. .Lucjana 
Kamie(Iskiego. 

19,00 „Baśń, klechda, legenda": „Ze 
starożytności bajecznej" - Ta· 
deusza Zielińskiego, prof. U. J. P. 

19,30 Przy wieczerzy. 
21,00 „Polskie Radjo w gościnie u 

Pomorza..•"· 

Szymon~ Goldberga. . . . 356.687,41 zł.; Suma. aktywów _ listach proskrypcyjnych Gestapo i po I 
Powyzsze ogólne zestawienie J:st 11.491.594,27 zł. wkroczeniu wojsk niemieckich do Wie 

bardzo charaktery~tyczn~ i pouczaJ~- Pasywa: Kapitał akcyjny _ zł. j dnia zostali aresztowani i osadzeni w 
ce, wsk.azuje bowiem. nied~aczme 1.000.000,-. Kapitały zapasowe - 'obozie koncentracyjnym - jest b 
n~ to, ze koncerty F1lharm~nJi orga- 31.104,66 zł.; Kapitał amortyzacyjny I urzędnik dawnej mouarchji austrowę- '---------------~ 
mzowane. są przedew~zystkiem ?od I 455.163,56 zł. Ogółem - 1.486.268,22' oierskiej Wiesner. Nazwisko to nie WARSZA\V,'ł II (Mokotów) 
kątem widzenia przy01ąga.nia publicz " 13,00 llluzyka rozrywkowa. 14,00- Poga-

. . • zł. Zysk za rok operacyjny 1938 - ' wiele dziś mówi. wedka gospodarska: Kremy. 14,05 Pare in· 
ności ope:owamem głośnemi na.zwi- 5 326 05 zł. Suma pasywów _ zł. formacyj. 14,15 Płyty. 15,00 Koncert soli-
skami sollstów. System ten podykto- · ' Jest to bodaj ostatni z żyjących je- stów. 15,30 Muzyka obiadowa. 16,30 Mar-
wany jest niewątpliwie względami l.491.594•27· . szcze świadków dramatu serajewskie· sze na instrumentach solowych - koncert 
utylit.airnemi, ale, sądząc z wyglądu Rachunek strat ł zyskow. go, który stał się prologiem świato- ~~JI~;:ni7•2lf1~ił'lagiz~·0f ::~~r ~!;~~~1,1.~ 
sali - sprawozdanie dyrekcji nie po- I Straty: Koszty administracji ogól- \"ej wojny. Po zabójstwie arcyksięcia 21,05 Alcksa.n1ler Glaznnow: Fragmenty z 
daje co do tego żadnych zgoła da-! nej - 2.951,33 zł.; Odpisy amortyza- j Ferdynanda i jego małżonki, władze baletu „Cztery pory roku". 21,15 Nowo-

1 · • k" h · • · I "k l · k d czesne metody badania wędrówek ptaków. 
nych - często słabo zapełnionej! cyjne - 42.480,08 zł. Razem - zł. I austrJaC ie c cąc mlec Ja'~ o wie o 21,35 Londyńska orkiestra symfoniczna. 
wbrew wszelkim przewidywaniom, na- ! 45.431,41. Zysk za rok operacyjny\ "'ód, że zamach serajewsk1 dokona.ny 22,25 Franciszek Schubert: Sonata G-dur, 
leiiy raczej krytycznie zapatrywać się 71938 - 5.326,05 zł. Ogółem 50. 757,46 został przy współudziale rządu serb- op. 78. 23,00 Muzyka do tańca (płyty), 
na słuszność stosowanych przez dy- i zł. \ skiego, wysłały 13 lipea Wiesnera do 
rekcję Filharmonji metod. Jeszcze za I Zyski: Za dzierżawę - 50.000,- zł. Serajewa, polecając mu przeprowadze· 
życia ś. p. Romana Chojnackiego, któ 1 Zysk z tytułu posiadanych udziałów nie śledztwa w tym kierunku. 
rego doświadczenie i poczucie ar~y-1· 490,48 zł. Zwrot za. opłatę stem~lową Raport Wiesnera wypadł negatyw­
styczne pozwalały wychodzić zwycię- 126,98 zł. Zysk na rewaloryzacji po- n·e z czego najbardziej niezadowolo­
sk?. z wielu t~udnych sytuacyj i go- I ż~czki inwea!ycyjnej - 140,- zł. O- n~' był Berlin. Pod wpływem Berli­
dzic wymagarua artystyczne z cela- golem - 50.157,46 zł. 860 na · rząd wiedeńsJd p-0stanowił raport 

OBH'IES~ZCZENIE 

Wiesnera pozostawić bez uwzględnie· 
nia i obarczyć rząd sel'bski odpowie­
dzialnością za zamach w Serajewie. To 
stanowisko Wiednia, zajęte na skutek 
presji Berlina i sprzeczne z wynika· 
mi śledztwa, zarządzonego przez wła­
dze austrjackie, stało si~ bezpośrednią 
przyczyną wybuchu wojny w 1914 r. 

Zarząd Towarzystwa Kredytowego Przemysłu Polskiego na pod­
stawie art. 102 Statutu Towarzystwa zawiadamia niniejszem, że nieru­
chQmość w Tomaszowie Mazowieckim, o.znaczona hip. N. 606, należąca 

do firmy „SPOLKA AKCYJNA FABRYK SUKNA H. LA N D S. 
B E R G", obciążooa wraz ze znajdującem.i się na meJ maszynami Obecnie rząd Hzeszy pos~nowi! usu 
· dz · • f b · • k T · · . nąć ostatniego świadka WOJenneJ po-
1 urzą emanu a rycznenu pozycz ą . owarz~twa w sunne nommalneJ litvki, \Viesnera, którego objektywny 
funt. sterl. ang. 14,000.-.-, z kaucJą funtow ster!. ang. 1,400.-.-, j sąd 0 tragedji serajewskiej, mógł był za 
z powodu niezapłacenia rat od udzielonej pożyczki, wystawiona jest na ważyć na szali dziejowej. Znamiennem 
sprzedaż w drodze preetargu public:miego (licytacji), który odbędzie się ' jest, że Wiesi;iera uwięziono w okre: 
w dniu 27 września 1939 r. o godzinie 11-ej przed południem w Kance- sie •. gd~ ~rzec~a R~esza od tak zwan~J 

„ . • ' . • ' polityki pokOJOWeJ przeszła wyratn1e 
larJl H1potecZ1I1eJ przy Sądzie Grodzkim w Tomaszowie Mazowieckim do polityki wojennej. 
przed N otarjuszem Stanisławem Olszyńskim, lub przed zastępującym 

tegoż. 

Rękojmia (wadjum) do pmetargu oznaczona jest na funtów sterL 
ang. 2,800.-.-, w efektywnych funtach sterlingów angielskich, wzglę­
dnie w złotych, podług kursu Giełdy Warszawskiej, w przeddzień prze­
targu i złożona być winna w gotowiźnie lub też w listach zastawnych 

z kuponami bieżącemi. 

Wiesner padł ofiarą kampanji ber· 
liliskiej, która pragnie wmówić światu, 
ie to nie Niemcy ponoszą odpowie· 
dzialność za wybuch wojny światowej. 

1' PICIU.JJZV 

ł1U~I ·evG-

Ogłoszenia 

Sródborów Komfortowy pensjo. 
na t dla inteligencji 

"Home". Romany Zelcer-Duraczowej, 
ul. Cieszyńska, teL Otwock 53-36. Na 
żądanie kuchnia djetetyczna. 797 

c.: eb e wyroby: nakrycia, półm1· „r ro ski ltd., złoto, bltuterje. 
Kupno. Sprzeda!. Kwity lombardowe. 

N~=sza Henryk J u w i Ie r 
5 S-to c telefon 6.55.28 (dawniej 

Krzyska 111 Nowy świat o9).. l'llj1 
nie posiadamy. li9ł 

Zł. 75 6 arn
1
uitbur palto uszyte Dal 

miarę z pierw• 
szorzędnego materjału; robota, łmS:ft 
dodatki solidne, Poznailska 13/1 ~ 
bramie na lewo, parter. Spodnie w 
rnodnych kolorac-h zl. 18 81' Towarzystwa Kredytowego Przemysłu Polskiego w cenie nominalnej, • L H K 

Przeta.rg zacznie się od sumy funtów sterl. ang. 21,000.-.-, czyli II OGl..OSZE~IE. 

w przeliczeniu Zł. 523,320,-, z zastrzeżeniem, ł.e ta ostatnia suma może BUDUJE l•KWldi!?nf'"il Tow.Pz;;em.Handl. 
ulec zmianie stosownie do art. 17 rozp. Prezydenta Rzeczypospolitej POT~G- . • U l.1 „Polesie" S. A." 
z 12.VI.1934 r. (Dz. Ust. N. 59, poz. 509), w zwi<>21ku z kształtowaniem AO R $ l(i :1 Warszawa, Sienkiewicza 2, na zasa-

"" dzie art. 449 Kodeksu Handlowego, 

się kursu funta ste.rl. ang. ~T>;:=~:::;:s:::::~P~O;L~ł~~I · "·zywają, wierzycieli do zgłoszenia ie}\ 
Zbiór objaśnień i warunków sprzedaży, złotony do księgi wieezy- r~ .._.., ~I wierzytelności w ciągu 6 miesięcy od 

stej, przejrzan.v być może w Hipotece i w 'błnrze Zarządu w Warszawie, I . daty ostatniego ogłoszenia. (-) M. 
ul. Jasna 1. . 

841 
Bratkowski, A. Jarosl4sk1, :M:. Oso-
chowski. ~ 



Str. 10. •ozrEN'MIK NA RODOWY„ 

Serce rośnie na widok 

dziarskich zastępów 
ro .:' ziców, został kopn ety w gło 
we przez ~am ~ woinie biega1ą· 
cego 4 ro mieslączaego źreba· 
ka nale ? ącego do Zielonki la 
na, zam. we wsi Podkałek. Pa· 
sternaka Czesłswa w stanie 
ciężkim Od\vleziono do szplLla 
św. Trójcy w Piotrkowie, gdzie 
do dnia dtislejszego nie odzy. 
skał przytomnoś I. Dochodzenie 
w toku. 

Wczoraj w godzinach rannych 
przemaszerowały przez ulice 
Piotrkowa dziarskie zastępy mło 
dziezy rzemieślniczej, powraca• 
jącej do swych miejsc rodzin· 
nych z obozu w lasach Sule· 
jowsklch po ukończemu ćwi­
czeń P. W. Doskonałe wyekwi· 
powanie, świetna postawa tych 
młodych. żołnierzyków, budziły 
powszechny wśród prlechod· 
niów entuzjazm. Byłl wśród 
nich Łodzianie, P1otrkowiacy, 
Kujawiacy, Sieradzante, Czesto· 
cłlow1acy i pi1r0Ry śląskie, chrze 
ścijanle i żydzi, czeladnicy pie· 
karscy i rzeźniccy, stolarze, ślu 
sarze, szewcy, kołodzieje, kraw 
cv, wszystko pomieszane, roz· 
sypane celowo po kompaniach, 
dziarskie, opalone, z.drowe, na­
p~czniałe, aż krew tryska z po 
llćzków. Zapomnieli w szere· 
gach o swej doli i niedoli, z ich 
zachowania można wyczytać, że 
1eden cel ma1ą pr ed sobą: Wy 
rosnąć na dobrego żołmerza 
i obywatela. Na widok tak dziar 
sklej młodzieży w żołnierskich 
mundurach, zahartowanej juz w 
życiu obozowym, rosną ni!m 
serca - i niejednemu, choć o 
głowie przyproszone1 siwizną 

zdało si~, że oamłoaniał sam 
conajmn1ej o lat dwadziescia 
i z am~tkiem wspominał SIAie 
dawne pi~kne czasy. W oczekt· 
waniu na pociągi us aw1wszy 

czenia terenowe, rzuty grana· 
tern, strzelanie, biegi z przeszko 
darni, przedzieranie się przez 
zasieki, ten wyraża jak najiep· 
szą o junakach opinię, 

Przygotowanie wojskowe pcd 
czas pokoju CZ\'DI młodzież na­
szą zdolną do zniesienia wszyst 
kich trudów żołnierskich. 

Usiłowanie 
samobójstwa 

W dniu 24.VII. rb. okcło godz. 
20 Grzywińska Luba, córka Jó 
zefa, lat 31, zam. w Piotrkowie 
przy ul. Piłsudskiego Nr. 40, 
wyskoczyła oknem «e swego 
mieszkania na plerwszvm pie· 
trze na podwórze, w zamiarze 
popełnlen·ia samobójstwa. Wym. 
w stanie ci~żklm odwieziono do 
szpitala św. Trójcy w Piotrka· 
wie. 

Mówią o nas w Europie: Na­
ród młody i żołnierski. Trudno 
znaleźć trafniejsze określen i e, 
Twarde warunki życia, klimat, 
położenie politvczge ukształto· 
wały pewne cnoty, których pie· 
lęgnowanle uzbraja duchowo do 
walki o byt, jednocześnie czyni 
wiernymi strażnikami tego, co 
dla każdego z nas jt st najdroż 
szym, co zostało w trudzie, zno 
ju, serdeczną krwią osiągnięte. 
.Każdy obywatel ~iemi naszej 
jest i musi być zaprawionym, za 
hartowanym żotmerzem, g0to- ' ----------­
wym zawsze odeprzeć wszelkie 
zakusy. Na straży bezpiEczeń· 
stwa stać musi obok a• mli każ 
dy obywatel przygotowany na 
pierwsze wezwanie zamienić 
siermiege, bluze roboczą czy 
uczniowską, na mundur żołnier· 
ski. 

Na ulicy, w domu, 
w kinie 

IASTV~WAłffa: ' 

GRYPA. PRZEZBJ:,BIENIE 
IGLE GŁOWY. ZĘIO\Yit.e 

2-__......_ - • -.- .KOOUTEJt• 
< GĄSECKIEGO,-

- - - - .. roR i:: BK A CH 

broń w kozły ncs perome, roz· Myśli każdy o PING-
sypało sh~ to bractwa po mieś WIN E 
cle, dzieląc slE: wrażeniami obo- I · 
zowymi. W rozm„wie z nasz.ym 
współpracownikiem wyrażali &ie 

c1 junacy z wielklm uznaniem Obe·ii·s.k ku czci· 
o swoich komendantach i tn· 

Zagubienie 
ks. bankowych 

struktora, h, Z ktÓ. ~m~ łąC2.Jł ich poległych W Obronie 
strdec,ny, prawdztw1e Qemokra 
tyczny sto~unek. U1rzymana jest . Ojczyzny 

W dniu 24.VII. br. miedzy 
goaz. 12-14 na tt1enie m1a~ta 
Piotrkowa Czyńska Regina, cór nić tradycji z dawnymi ~trzel· 

cami Komendanta. 

Również starszyzna pokocha­
ła 1tą młod,ieź, pełną zapału 
i iołnierskiego animuszu. ]eden 
z oficerow, przydzielonych jako 
instruktor do obozu, stary żoł· 
nierz, w ten sposób się wyra· 
zał o juna"ach: Bylf · oni 2 ty­
godnie w obozie, ale każc1ej 
chwUi gotów je:item pójść z m­
ma w pole, w bój. Zotnierz to 
pierwszorZf:dny, ambitny, zdecy 
dowany, opanowany. 

W ocenie tej nie ma krzty 
prHsady lub egzaltacji. Kto w 
Sulejowie obserwował ich ćwi· 

Żeligowczycy 
i Kaniowczycy 
zapraszają na zabawę 

Staraniem organizacyj niepo· ka Aleksanara i. Stanis~awv, lat 
dległościowych 1 społeczny .h 63, ~am. ~ P1otrkow1e, przy 
p1owaazone są roboty 0111oło j ul. P1łsudsluego Nr. 65, zagubi· 
budowy obelisasa iłu czci połe· ła .ksf ążeczke K. K. O. na su me 
głych w obrome 01czyzny. Obe 700 zł., 2) książeczke Banku 
usk ten wam1esu,nv 1.os1an1e w Związku Spółek Zarobkowych 
Bełchatowie poa Piotrkowem na sumę 700 zł., 3) jeden List 
Na q. frontonacn obelisku znai· Zastawny miasta Piotrkowa na 
aować s1~ beaą płaskorzeźby: sum~ 500 zł. 1 4) jeden List Za· 
krzyza V1rtuu M1lltar1, P. O. w stawny m. st. War zawy na su· 
krzyża Niepoa1egłeśc1 1 1r.rzvz~ me 738 zł. 
wojennego o. ochotników A. P. 
Obelisk wykonan v został we· 
aług projektu im. Smoliń:iłdego. 

Nowy obóz 
w Sulejowie 

Dnia 3 sierpnia rozpoczyna 
si~ nowy obót. w lasach Sule· 
1ewsk1cll dla absolwentów szkol 
powszechnych. 

Z sali sądowej 

UWAOAI 
jl1łomobihścł i )tołocykliś~i! 
Polecamy przed nabyciem 

CZflŚCi 

i akceserjł 
dfltek 

i opon 
sprawdzi4 ceny w firmie 

PE-TE•HA 
ul. Toruńeka 1, Telefon 14·96. 

Przepowiednie 
o granicy 
polsko-duńskiej 

żone do dn. 2 sierpnia 

Związe < Pracy Obywał. Ko· 
bier, w lokalu własnym przy 
Alei 3·go Maja Nr. 10 w godzi 
nach od IO-ej do 12-ej rano 
przvlmuje zapisy na Zjazd Le-

Polacy przebywający ostatnio gionistów ~o Krakowa. Zapisy· 
na wycieczkach w Uanii spoty- wać sie mogą nletylko cdonko 
kają s·e bardzo czesto z opo· wie Związku, ale t sympatycz· 
wieściami o dziwnej wr óżbie. kl. Wyjazd do Krakowa nastąpi 

Otóż Iw roku 1881 pewna w dniu 5·tym sierpnia a powrót 
wróżka duńska przepowiedziała w dniu 7-ym sierpnia. Koszt 
dokładnie prz\ szłość furopy w . przejazdu zł. 7. Kwatery dla 
najbliższych 100 latach. Jak do· 1 biorących udział w Zje~dzie za· 
tąd - podobno - wszystkie iej pewnione. 
wróżby się sprawdziły, łączme j 

? 7 wydarzeHi;:;mi podczas wiei •---------­
kie1 wojny i po wojnie. Wedle 
tej prupow.edni w roku 1943 DBAJCIE O SWOJE 
po""stanle wspólna granica poi 
sko·duńska-.-i to lądowa! 
Duńczvcv podkreślają, że w 

roku J 881 mało ~to w Skandy· 
nawii wiedział coś o Polsce, 
jednocześnie zaś pokazują na· 
wet na mapie, jak ta granica 
ma wyglądać. 

Oczywiśclt , można traldow ć 
ża1 tobłiw1e wszellue pizep . w.eu 
nie. Ciekawa jest 1eanaK ta h"n 
ceptja, n1epozoaw1vna pewnych 
pods aw historycznych 1 1c:1.~Mu 
wych. Już w Xll w1ehu Uun · 
CZYl V os1edłih się na c;uy[łJ uzi 
siejsz.ym pobrzezu Bałt. cMlm. 
Cały Szlezwig i W:>2.V:>tk1e ile::· 
mie na północo~ wSlhJd od 
Elby aż po .:>Zci1:.el1D, 0.lrt: 1 aa 

lej nawet na ws1..hóa lidu mu· 
rzem - zam.eszk1wała łuctnusć 

duń ~ka, poaues. ana z tyo~h:zy· 
" 1 pJem1unan11 &suw1ansli1m1. 
Do OdS anta pozostały wyraź· 
ne tego slaay. uo a1.1s anta na 
całym tym w~ brtezu luaność 
mowi i~tyld~m zwanym przez 
N1emcow a a-lat1'1eut5ch "• u wie: 
li! poaobniejszym 1ectaaM ao Jt:· 
zykow s.kanaynawsk1ch, mz ao 
nt t mleck1 egu. 

Moze się więc zd ... rzyć~c.h<.ć 
wygląaa 10 meio)rawaop„ aoome 
-~ze lua .. osć naut>"łl~cłła, mo 
wtąca oa Wlt:How swoim 1ę"y· 
klem, a pozo-.taJąca ac.1ś t>c:1. 
res„ty w mucy 1unhrow prus­
luch, ooua,i ~.ę 1eant:go oma. 
Moze s1~ rown1tz zctar _yć, że 
prawy Drltg Oary i,irzk' b1er„e 
to samo 1..bll~ze pvlilyczne, Jałne 
miał przea wiebdml 1 na nowo 
oaz.., 1ą stare n1storyczne nalwy 
S1.czeuna, Kamttmc1, Kołobrze· 
gu na. 

H1s1oria nie powstaje z prze 
pow1ea01, 1~to1t! 1e 1eanaK Ne-
mezis az1e1owa. 

• •• we ccm mer 

Zawiadomienie 

Prośba 

= 

W modłach o Opiek~ Bożą 
i spo.noJ ala nasze] 0JC4:yzny 
me puwmno 1.brQl1nqc głosu 

lach, co Cli1p1emt:m swym zoo 
szonym '1erphv.le uprosić go 
pragną. W u~c a tego ruM\l Uru· 
czy5tusć Cnurycn w ncas~ym 
m1t.\Sc1e pr„ygotuwu1emy. JJ01a 
3-g11 sier1>D1ca o g. 8.Ju ranu so 

ZDROWIE 
Pr.zy chOTobach: ioł~a, ki· 

szek, wątroby, przy kamieniach 
żółciowych, wzdęciu brzucha, 
odbijaniu się, lub s1donno.6ciach 
do zaparcia 1to1u;e &ię: 
,.SZWAJCARSKIE GORZKIE' 
ZIOLA" Gąseckie~o, naturalny 
łagodny środek przeczyazcz:aj,-
cy, ułatwiają.cy funkcje orp -
nów trawienia, stosuje aię rów­
nież przy nadmiernej otyłoki. 

Niniejszym podaj~ do wia· 
ctomosc1, że za wszelkie 
ctługi zaciągni~te przez żon~ 
moJą Natalu~ oraz za jeJ 
czyny nie octpowiadam 

Kuik Józef 
Słgwack1ego 47. 

Zagubiono weksle z wysta• 
w1tm1" Zcuząau Gminnego w 
u ort.ho"' •Cac.h na •!ecemca fr. 
Lit:mb r zaua. w Gor;ctHJWICacll: 
l) ncs id. 400 Pł<ilDV W UDIU ~U 
~ft.t:SDla l93!:ł r., ~) Dei Zł. 

274.4.i płaluy w patudcroi"" 
19;,~ r„ b.Um: nm.t:JSt.ym ume· 
watmam. 

fRANCJSZEK Zl.EMBA 

SłUZĄCA w wieku oa ~0-40 
lat na wv1aza ao ZilJ~ć Gumo· 
w~ch w~ aworze pu1r,t:bnó. 

L~•osten1t1 w 8amuustracji 
•lJt.leuuiK" Naroctowt:go•. 

Walizeczki 
:-: poaróżne :-; 

BARDL.O f ANU;;; 

poleca firma 
A. ł1 ANSKI Spad. 

t>OfRL..EBNY CliŁOPlEC 
U u t..t.1...J:.Hi'i I 
,~ADO.L.F .P A.NSJ.a. SP ADK." 
.ł'io&.rk.ów 'l'ryb., 1.qioa6w L; 2 •. 

Ruchliwy Z wiązek Kanio w· 
CZ';kow i Zellgowcz~ków, na 
ktorego czele s101ą w P1otrko 
\Alit pp.: N1ewins1u i kapitan 
Wł. Jusikiew1cz, urząaia an1a 
29 bm. w Wtołłzimierzowie wiei 
ką ·zabawę leśną, połącioną z 
tańcami w pobhzluej cukierni 
Warszawskiej. Program przew.­
duje wvst~p arhstkl teałlów 
Łódzkich znakomitej śpiewaczki 
Loli Jurdz1ń1k1ej, absolwentki 
Konserwatorium Warsz. Wacła 
wy Lasockiej, prof. Józefa Zie· 
lińskiego (śpiew), oraz znanego 
humor~ sty i recytatora I Wie.ha 
p. Wacława Królaka. Przygry· 
wać będzie orkiestra v. ojskowa. 
Początek o godziDle 4 po po· 
łudnlu. Dochód przeznaczony 
na fON. i cele kulturalno· os· 
wiat owe. 

W Sądzie Ohf. rozpatrywa11a •-------·---.: 
była aruga z kolei sprawa o leune Nauuzens1wo o~c.iz1c: ua· 

POSZUKUJĘ POKOJU z kuch- prawiune w paraf. 11osc1e1t: sw. 
nią. Wiadomość w Redakqi. 

1 

Jacka (Domm1Kany). ~horych ... 0 

wspolnt:J Kou.unu sw. ugusc1ć 

za1sda amyniem1eckie w Toma 
szow11:: -Maz. W wyniku rozpra· 
wy bkazani zostali: Piotr Dą· 
&rowsk1 i Wiktor Prztbylek po 
półtora roku w1ez1ema 1 Kazi· 
mierz Mazurek na ó m1es1~cy. 

pr„gu1emv skrvu n~m su1aoa· 
me111. 

W Piotrkowie i okolicy 
iea.yna 

restauracja • ogród 
11.LŁUT'Y • li.OU'' lliałJfHCIW 
aworcil autobusowego. 

Wszystkim skazanyu1 iąd za· 
w1es1ł wykonanie wyroku na 
a lat. 

Nieszczęśliwy 

wypadek 
..._ Czesław Pasternak, lat 4, zam. 
we wsi Poakałek, gm. Uszcz,n, 
pow. P1otrkow1k1ego, bawiąc 
s1e przy furtce zagrody swych 

ZBUBIONV został DOWÓD 
OSOBISTY P. K P. na ia11e 
Danuty Grabowskiej. ZnalaLce 
takowego upra~za się zwrocić 
pod aaa esem: Słowackiego I. ss 
Bronisława Grabowska. 

Czas . odnowić 
prenumeratę ! 

wszelką pomoc, czv t ... w Io 
komoq1 lpo1aza, samuchosa),cz 
pr;ty zwozen1u i przen ozentu 
churvcn (w~zczyźna Ql1i:lrowu1ą· 
cy swe sił~). czy ttz ot1 ary w 
naturze Cty go1owce, prosimy 
seraecz.ntt: Lg1„s1.ac ł11sli„ w1e ao 
biura - IoruńsMa Nr. ó. 

otwarte oa ~-10.30 rano 
„ „ 5-6.3u w1ecz. 

Apostolstwo Chorych 
lARlfAS. 

W1euu wyuor truoMów. Co· 
'1z1enme swieze piwu z b8CiUU, 

tiutłlt boyato ZilOpatrzony w 
4:aMąski gorące a zimne. uau­
~mg. Dooorowy ze:.poł muzy"'. 
c~nt. 

PUC ·c;aox·HAU· i!AOOQ-: 
.WJSJ do .WYNAJJi;CIA.. Nadaj• 
si' na skład węil& lub drzewa, 
Da~OZÓW sztuc.znydi1 papy GD8"' 

ły 1 t.p. :W iadomoać: Nanitowi " 
~a 24, I piętro, u adm. , „ \a 

CENY OGLOSZE.l't: za wieru milimetrowy jednoszpaltowy 40 jroaiy; w tekście 60 irony. Ogłuazenia drob .20 
Pre11umerata za DZIENNIK NARODOWY'' · no iroszy u wyru { Rodakc;:ja i cJ. dminietracjaa 

''· wraz s dostawą do domu lub przoayłką poc:ztową wynoai a złote mie1ic;1:znio, I S 

~od1ktor i Wydawou TOM.ASZ PLUTA. ---------------·----....-.--:7:i:i:7.~~~u~ . .;;ł;ow;:;a.c:;k;ie:s~
0~.n::r:;.·.:28;;.•-!P~a~rt~e:,r,_:w::ei~ś~ci~e~o~d~f~r~o~nt~u 

• Zakłady Orafic1De •Aaou Paas~i ~Pil'11i.'' P4RtlkóW Tryo. ~•&łoltłw I 
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